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Trzeba wytrącić 
z rąk niemieckich 

narzędzie szantażu
W Genewie ma być wznowiona kon­

ferencja rozbrojeniowa. Na porządku 
obrad znajdzie się francuski plan roz­
brojenia i bezpieczeństwa. Opiera się 
on, jak wiadomo, na zasadzie równości 
zbrojeń 1 równości bezpieczeństwa. 
Przewiduje szereg nowych gwarancyj 
dla pokoju i- granic.

Francja stała dotychczas oa stano­
wisku, że rozbrojenie jest uwarunkowa­
ne, wzmocnieniem bezpieczeństwa. Zga­
dzała się oa udzielenie Niemcom szere­
gu ustępstw w dziedzinie zbrojeń, pod 
warunkiem, że te przyjmą nowe zobo­
wiązania w dziedzinie bezpieczeństwa. 
Rozbrojenie miało przyjść po bezpie­
czeństwie. Tymczasem uchwały pięciu 
wielkich mocarstw przyznały Niemcom 
zasadę równości zbrojeń, nie uzyskaw­
szy od nich żadnych nowych zapewnień 
w dziedzinie poszanowania pokoju i 
traktatów. W rezolucji pięciu mocarstw 
bezpieczeństwo nie znalazło się przed 
rozbrojeniem, ale obok.

Niemcy natychmiast wyzyskały to 
nowe zasadnicze ustępstwo: ■ Główką 
ich troską obecnie jest to, aby nie udzie­
lić gwarancyj bezpieczeństwa ani przed 
uzbrojeniem się, ani po uzbrojeniu. Za 
żadną cenę nie chcą słyszeć o zobowią­
zaniach, któreby miały charakter tak 
zw. Locarna wschodniego, czyli zagwa­
rantowania obecnych, granic we wscho­
dniej Europie.

Aby tego uniknąć, Niemcy wysuwa­
ją sprawę rewizji traktatów i granic. 
Twierdzą, że obecnych granic oa wscho­
dzie nigdy nie zagwarantują, bo były o- 
sie „wymuszone“. Natomiast gotowi są 
zagwarantować granice ,4iowe“, oa któ­
re zgodzą się „dobrowolni®“.

Prasa niemiecka zaznacza, że dele­
gacja niemiecka w Genewie nie wysu­
nie z własnej inicjatywy sprawy rewi­
zji granic. Ale na wypadek, gdyby 
Francja domagała się od Rzeszy no­
wych gwarancyj bezpieczeństwa, wów­
czas Niemcy odpowiedzą: „Dobrze, za­
gwarantujemy granice, tylko nie grani­
ce obecne“. Groźbą wysunięcia sprawy 
rewizji granic Niemcy chcą wyelimino­
wać wogóle dyskusję w Genewie na te­
mat bezpieczeństwa. W ten sposób u- 
ayskaliby prawo do zbrojenia się bez 
żadnych ze swej strony rekompensat w 
dziedzinie bezpieczeństwa.

Niemcy zdają sobie doskonale spra­
wę, że na gruncie pokojowym żadnej 
rewizji granic nie przeprowadzą. Świa­
domość tego idzie w Niemczech tek da­
leko, że w prasie berlińskiej odezwały 
się głosy przestrogi przed poruszaniem 
w Genewie przez Rzeszę sprawy rewi­
zji granic, gdyż Francja jest dziś jeszcze 
zdolna ubić raz na zawsze ten problem 
na terenie Ligi Narodów.

Dziś wszakże hasło rewizji służy im 
przedewszystkiem za straszak i za nowe 
narzędzie szantażu. Niemcy zdają so­
bie sprawę, że cele, jakie sobie stawiają, 
mogą osiągnąć jedynie s broaią w ¿eta.

Projekt ustawy o szkołach akademickich
¡ro#f>oc»ęfa się nad nim dyskusja w komisji — Pos. Czuma (B. B.) wypowiedział się 
całkowicie za projektem — Dwugodzinne przemówienie ministra <4ędrzejewicza,

obarczeni badaniem naukowem i wy- no, a wolność uczenia się to drugie. —Warszawa, 26. 1. (Tel. wł.) — 
Na dzisiejszem posiedzeniu komisji o- 
światowej przystąpiono do dyskusji 
nad rządowym projektem ustawy o 
szkołach akademickich

Referent pos. Czuma (B. B.) wy­
powiedział się zł projektem, utrzymu 
jąc, że nie znosi on samorządu szkól 
wyższych, tylko ogranicza go. Projek 
towar.a reforma odpowiada duchowi 
wszystkich reform, przeprowadzonych 
przez obóz rządzący aż do konstytucji 
włącznie. W sprawie młodzieży aka­
demickiej dowodził, że uniwersytety 
obecnie nie wychowują jej, a rolę wy­
chowawców objęły czynniki polityczne 
pozaszkolne. Trzeba albo zalegalizo­
wać stan obecny z tern, że pozaszkolne 
czynniki polityczne obarcza się odpo­
wiedzialnością, albo szukać innego roz­
wiązania. Ze swej strony referent wy­
suwa projekt organizowania burs aka­
demickich, do czego punktem wyjścia 
byłyby istniejące domy akademickie 
Ustawa z r. 1920 spełniła dobrze swoją 
misję w pierwszym okresie rozwoju 
szkół akademickich, obecnie w drugim 
okresie trzeba zmienić zasady, ażeby 
mogła ona spełnić swoje zadanie ewo­
lucyjne.

W referacie raziły silne akcenty
krytyki pod adresem profesorów, wy-;stępujących przeciw projektowi mini- ’ WoIn,v>ć ma dwa ofa,lcza: wolność ba- 
stra, a o publikacji profesorów posie­
dział. że .to jest wydawnictwo anoni-
mowe.

Pos. Stroński: 
mem Balzera.

Pod pseudoni-

M i n. Jędrzejewicz wygłosił 
dwugodzinne przemówienie, w którem 
tłumaczył opozycję profesorów prze­
ciwko projektowi zbiorową sugestją i 
nastrojem, wytworzonym dokoła pro­
jektu rządwego. Jeden z ekspertów za­
pytał ministra na komisji, dlaczego 
zmienia się obecny stan rzeczy. Otóż 
że chodzi o odpowiedzialność za to, co 
się w szkołach dzieje. Nie mogą za to 
brać odpowiedzialności profesorowie.

Nowy konflikt Reichstagu z rządem?
Próby stworzenia t. zw. frontu harzburskiego — Trzy ewen­
tualności — Żądania Schleichera — Zainteresowanie piąt- 

kowem posiedzeniem konwentu senjorów
przeciąg czasu, dalej w myśl projektu 
hitlerowców odroczyć Reichstag aż do 
sesji budżetowej, t. j. do marca r. b„ 
albo wreszcie Zwołać w przewidzia­
nym terminie t. j. 31 stycznia r. b. dla 
wysłuchania deklaracji rządowej. W 
tym wypadku odłożohoby ad infinitum 
głosowanie o votum nieufności dla rzą­
du i Reichstag odroczyłby się dalej na 
czas nieokreślony mocą własnej de­
cyzji.

Z kół rządowych dano do zrozumie­
nia, że gabinet nie zgadza się na dalsze 
odraczanie Reichstagu bez uprzednie­
go, wyraźnego zdeklarowania stanowi­
ska parlamentu wobec rządu Schlei­
chera,. W tych warunkach piątkowe 
obrady konwentu senjorów wzbudzają 
wyjątkowe zainteresowanie.

Berlin, 26. 1. (PAT). Toczą się 
dalsze narady pomiędzy nlemiecko- 
narodowymi a narodowymi socjalista­
mi w sprawie utworzenia nowego rzą­
du. Hugenberg odbył szereg konferen- 
cyj z przewodniczącym frakcji hitle­
rowskiej Reichstagu dr. Frickiem.

Prasa obu stronnictw wzmacnia a- 
taki przeciwko gabinetowi Schleiche­
ra, domagając się natychmiastowej dy­
misji. W kołach parlamentarnych pod­
kreślają jednak,, że prezydent Hinden- 
burg nie żywi specjalnej sympatji dla 
kandydatów t. zw. frontu harzburskie­
go na stanowiska ministrów: Hitlera, 
dr. Schachta, czy Hugenberga.

Zwołany na piątek konwent senjb- 
rów ma do wyboru trzy ewentualności: 
odłożyć plenum Reichstagu na krótki

i dilatego zadianiem ich w chwili obec­
nej jest, walka o broń i o armję, oraz o 
umiejętne odsunięcie wszelkich prób 
skrępowania ich swobody ruchów na 
drodze nowych traktatów gwarancyj­
nych. A pozatem hasło rewizji służyć 
mą do siania popłochu w całym święcie 
i podważania kredytu tych państw, 
w które jest wymierzone.

Dlatego też zadaniem wszelkich-

kładami. Nie mogą odpowiadać dzie­
kani i rektorzy, a rady wydziałowe nie 
mogą ponosić zbiorowej odpowiedzial­
ności. Pozostaje minister, który jest 
odpowiedzialny za wszystko, ćo się 
dzieje w szkolnictwie. Dotychczasowa 
ustawa pozb£wia ministra wszelkiego 
wpływu na wewnętrzne życie szkół 
Jakkolwiek rektor Kutrzeba wvliczvł 
szereg uprawnień ministra, to przecież 
nie decyduje ich ilość, ale jakość. A 
więc minister nie ma np. wpływu na 
tworzenie nowych katedr, chociaż da­
na katedra może być bardzo potrzebna 
Nie utworzy jej. o ile nie będzie wnio 
sku wydziału.

Pos. Stan Stroński: Niech 
pan minister spróbuje zrobić taki pre­
zent, każda szkoła go przyjmie.

Minister: Może się zdarzyć, że 
ze względów oszczędnościowych wy­
padu ie katedrę zwinąć, na co znowu nie 
godzi się szkoła. Jeżeli chodzi o spra­
wy młodzieży, to na uniwersytecie dzia­
ły się dotychczas rzeczy, przynoszące 
hańbę i wstyd naszemu państwu. Od­
powiedzialny jest minister, a ustawa nie 
daje mu prawa przeciwdziałania. .

Wysuwa się zarzut, jakoby wolność 
: nauki miała być narażona, na szwank.

dań i wykładania profesorów, to jed-

Z. U. P. U. w Warszawie i Lwowie nie płacą
W stolicy bezrobotni pracownicy umysłowi z trudem otrzy­
mują tylko 40 proc., a we Lwowie — nikle zaliczki — Korni-

sarze rządowi — Ba się wypłacać jedynie zaliczki
rjalnych poleceń oszczędnościowych w 
sprawie wypłaty zasiłków bezrobot­
nym. Krążą pogłoski, że również w 
warszawskim Z. U. P. U. ma nastąpić 
rozwiązanie i mianowanie komisarza.

Warszawa, 26. 1. (Tel. wł.) — 
Rada i zarząd lwowskiego Zakładu U- 
bezpieczeń Pracowników Umysłowych 
obejmującego swą działalnością całą 
Małopolską i Kresy Wschodnfe', zostały 
rozwiązane zarządzeniem min. opieki 
społecznej za niewykonani© ministe-

rządów zainteresowanych jest w chwili 
obecnej zdemaskowanie kampanji re­
wizyjnej. Należy nareszcie, spojrzeć 
prosto w oczy niebezpieczeństwu i po­
wiedzieć śmiało prawdę opinji świato­
wej, która zna jedynie stanowisko Nie­
miec, narzucane jej z coraz większą 
brutalnością. Należy z rąk niemieckich 
wytrącić narzędzie szantażu, jakiem są 
ich plany rewizyjna,

Młodzież, wstępująca do uniwersytetu,, 
musi mieć wolność uczenia się. To pra­
wo było łamane brutalnie. Zwężenie 
samorządu nie ogranicza swobody na­
uki.

Przypomniawszy wywody prof. Wa­
łek - Czarneckiego o tem, jak kolegja 
profesorskie sprzeciwiały się wolności 
nauki, mówca podkreśla, że życie obec­
ne wymaga ingerencji rządu. Nauka 
odgrywa w życiu narodu i państwa ro- 
,ę decydującą. Nie można łączyć nieza­
leżności nauki z niezależnością korpo- 
racyj profesorskich. Pewien stopień 
samorządu jest potrzebny, ale musi być 
podporządkowany rządowi.

Znaczna część profesorów, przeciw­
ników projektu, podkreśla, że nie oba«- 
wia się ministra obecnego, ale jego na­
stępców. Minister ma zaufanie i do 
swoich następców. Nie od o.rganizacyj 
zależy poziom nauki, ale od ludzi, na 
tem polu pracujących. Ustawa przy­
czyni się do podniesienia kultury w 
szeregach młodzieży. Szkoły akade­
mickie nie mogą stać poza obrębem 
obecnej myśli państwa Rząd musi się 
interesować nauką, jeżeli w tej sprawie 
ma cośkolwiek do powiedzenia.

Na tem rozprawę zakończono do 
dziś wieczora, (w)

Min. opieki społecznej dąży do skró­
cenia czasu zasiłkowego dla pozbawio­
nych pracy pracowników umysłowych 
z 9 na 6 miesięcy. Tym zamierzeniom, 
przeciwstawiają się ubezpieczeni. Sy­
tuacja funduszów poszczególnych Z H. 
P. U. jest tego rodzaju, że nie wypła­
cają już całych zasiłków bezrobotnym. 
Odnosi się to do Z. U. P. U. w Warsza­
wie i we Lwowie. W stolicy ograni­
czono już wysokość tych zasiłków do 
40 proc. We Lwowie wypłaca się bez­
robotnym zaliczki.

Jedno z pism przynosi wvwiad z 
min. opieki społecznej p. Hubickim,, 
który m. in. stwierdza, że wydatki z 
tytułu świadczeń dla bezrobotnych 
przewyższyły w r. 1930 przypis skła­
dek na ten dział ubezpieczenia i że na­
stąpiło w nim naruszenie samowystar­
czalności funduszu zebranego w roku 
1930. Dla ratowania równowagi bud­
żetu Z. U. P. U. nie pozostaje nic inne­
go. jak wstrzymać chwilowo wypłaca­
nie bezrobotnym pracownikom umy­
słowym całkowitych zasiłków i ogra­
niczyć się jedynie do wypłaty zaliczek 
na poczet należnych świadczeń. Stan, 
ten, wypłacania zaliczek, nie potrwa 
prawdopodobnie długo i resztę zale­
głych świadczeń bezrobotni pracowni­
cy umysłowi będą mogli otrzymywać 
«stopniowo.

Dzieje się to wszystko — według o- 
świadczenia p. min. Hubickiego — dla 
utrzymania funduszów emerytalnych 
w nienaruszonym stanie.

Warszawskie zarządy Kas Chorych 
postanowiły wypłacić za styczeń tylko 
25 proc, należności wobec swych człon­
ków - wierzycieli. Wiadomość o tein 
wywołała ogromne wzburzenie wśród 

s ubezpieczonycłt

W
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Intrygi niemieckie dokoła Zagłębia Saary
Przeciwko beapiecaeńsłmi Francji 

(Od własnego korespondenta „Kuriera Poznańskiego“).
Paryż, 24 stycznia.

Apetyty niemieckie wzrastają z mie­
siąca na miesiąc. Berlin, zachęcony u- 
stawicznemi ustępstwami Francji, 
przedstawia jej co pewien czas nową 
listę swych „rewindykacyj“, podnosząc 
przytem coraz bardziej ton. Obecnie 
rozpoczyna ponowne intrygi przeciwko 
traktatowi wersalskiemu, a równo-i 
cześnie i bezpieczeństwu Francji. Cho­
dzi mu bowiem o odzyskanie zagłębia 
Saary, ale bez przeprowadzenia na 
jego terytorjum plebiscytu, przypadają­
cego dopiero na rok 1935. Mamy zatem 
do czynienia z tym samym zawsze ma­
newrem: podobnie jak ongiś w imię 
„ideału pokojowego“ i lókarnizmu 
Niemcy domagały się przedwczesnej 
ewakuacji Nadrenji, tak teraz doma­
gają się w imię zbliżenia francusko- 
niemieckiego „ugodowego" załatwie­
nia tej kwestji, przez obejście posta­
nowienia traktatu pokoju.

Sprawa Saary nie po raz pierwszy, 
jest poruszana przez Niemców. Jak 
bowiem świadczy ostatni tom pamięt­
ników Stresemanna, rozciągający się 
od pamiętnego śniadania w Thoiry do 
konferencji haskiej, już wówczas, t. j. 
w sławnej tej oberży pod Genewą roz­
mowy pomiędzy Briandem a Strese- 
mannem dotyczyły zupełnej ewakuacji 
Nadrenji oraz odstąpienia Niemcom 
terytorjum Saary! Zostały one na­
stępnie podjęte w 1927 r., mając prze- 
dewszystkiem na celu stronę ekono­
miczną Z powodu jednak stanowiska, 
zajętego przez Niemców, których dele­
gację reprezentował były sekretarz 
stanu p Simon, nie dały one żadnego 
rezultatu. I oto obecnie zarysowuje 
się wyraźnie ponowna i bardzo niebez­
pieczna gra Berlina.

Jakie jednak ma znaczenie dla 
Francji terytorjum Saary? Wkrojone w 
Cotaryngję, stanowić ono może prze­
dewszystkiem dla Niemiec ważny 
punkt strategiczny, dla koncentracji 
wojsk. Jeżeli też Niemcy w obecnej 
chwili wszczynają starania o jego od­
zyskanie to mają przedewszystkiem 
na widoku względy wojskowe, a nie 
ekonomiczne. Zagłębie Saary bowiem 
pod panowaniem niemieckiem było 
zawśze póświęcone gospodarczo na 
rzecz konkurencyjnej Weśtfalji. Nato­
miast zainstalowanie się ponowne 
Niemców na terytorjum Saary równa­
łoby się pozostawieniu im otwartej gra­
nicy francuskiej, dzięki Czemu byliby 
panami ważnych węzłów kolejowych i 
strategicznych. Sarrebruck jest, prze­
cież oddalony od Paryża o 7 godz. 30 
min koleją,a 3 godz. samolotami.

Nie inaczej ma się zresztą rzecz i 
pod względem ekonomicznym. Saara, 
zasobna w węgiel, w różne wyroby me­
talurgiczne oraz szklane, zmuszona 
jest kupować wszystkie inne przed­
mioty poza swemi granicami. Zaopa­
truje się w nie we Francji za cenę 2 
miljardów fr. rocznie. Na rynku han­
dlowym jest zatem dla Francji szóstym 
z rzędu klijentem. Z tego zresztą po­
wodu stosunki pomiędzy nią, a Fran­
cją zacieśniły się ogromnie, nie mó­
wiąc już o tem, że pdważne kapitały 
francuskie zostały umieszczone w sa­
mem zagłębiu. Dzięki wolności celnej, 
zarówno od strony Francji, jak i od 
strony Niemiec, Zagłębie prosperuje 
nadżwyczajnie. Sytuacja ta oczywiście 
ulegnie zmianie z chwilą, gdyby Saara 
wypowiedziała się za przyłączeniem 
do Niemiec. Niemcy też nie są bynaj­
mniej pewni, iakiemi uczuciami będzie 
się w czasie plebiscytu kierowała lud­
ność Saary i dlatego czynią, co mogą 
by uniknąć głosowania.

Plebiscyt, na mocy traktatu wer­
salskiego ma się odbyć w 1935 r. Lud­
ność Saary — licząca 800 000 mieszkań­
ców — zadecyduje wtedy o swoim lo­
sie mogąc wybrać pomiędzy 1) zacho­
waniem obecnego stanu rzeczy, a więc 
administrowaniem terytorjum przez 
komisję międzynarodową, złożoną z 
5 członków, a sprawującą swe władze 
z ramienia Ligi Narodów, czy też 2) 
przyłączeniem do Francji, albo 3) przy­
łączeniem do Nienjiec.

Zupełnie jednak odrębną kwśstję 
stanowi sprawa kopalń Sąary. Te bo­
wiem zostały oddane7 Francji na wła­
sność jako odszkodowanie za zniszczo­
ne kopalnie francuskie w czasie wojny 
przez Niemcy.

Berlin coraz energiczniej manewru­
je w tym duchu, by przedewszystkiem 
do plebiscytu nie doszło, a równocześ­
nie by wykupienie kopalń — do czego 
mają prawo na podstawie postano­
wień traktatu — nastąpiło dla niego w 
warunkach jak najkorzystniejszych, 
może zresztą w postaci nowego ,jx>-

darunku“, złożonego na ołtarzu pojed­
nania, Nie dla innej zresztą przyczy­
ny Niemcy kolportują na wszelki spo­
sób wiadomości, że Francja osiągnęła 
już tak wielkie korzyści z eksploatacji 
węgla saarskiego, że pokryły one 
zgórą jej straty węglowe z czasów 
wojny.

Obecnie zaś cala kampanja. natu­
ralnie krecia i podejrzana, stara się 
również wykazać, że należy podjąć jak 
najprędzej rokowania pomiędzy Fran­
cją a Niemcami; że w ten sposób moż­
na — bez plebiscytu — zacieśnić węzły 
współpracy ekonomicznej francusko- 
niemieckiej; boć nie ulega wątpliwo­
ści — dowodzą Niemcy — że gdyby 
przyszło do glosowania ludności, to wy­
powiedziałaby się ona zwartą ławą za
Eowrotem do Niemiec. Słowem 

iemcy, przystając na pertraktacje, 
uczyniłyby tem samem gest wspaniało­
myślności!

Niemniej jednak Berlin, jakkolwiek 
udaje że jest pewien zwycięstwa, robi 
ogromne przygotowania do plebiscytu. 
Już od szeregu lat-wydał rozporządze­
nie spisu tych wszystkich osób, które 
mają prawo uczestniczenia w plebiscy­
cie. a mieszkają w granicach Rzeszy. 
Na mocy bowiem postanowień trakta­
tu, prawo do głosowania ma każdy 
obywatel z ukończeniem 20 lat, który 
zamieszkiwał terytorjum Zagłębia 
Saary w dniu podpisania traktatu Je­
żeli do tego dodamy najrozmaitsze me­
tody korupcji, w której Niemcy są

Dokument tupetu i ignorancji
Co pisse korespondent „Deutsche Allgemeine Zeitung*' 

o Poznaniu, jego mieszkańcach i architekturze
Zainteresowanie dla dzisiejszego 

Poznania nie słabnie w prasie niemiec­
kiej. Ostatnio mamy do zanotowania 
korespondencję p. t. „West-óstlichc 
Stadt“ („Sliasto zachodnio-wschodnie“) 
pióra p. Paula Fechtera, która ukaza­
ła się na łamach .Deutsche Allgemeine 
Zeitung“ i paru innych dzienników 
Tnidrip, doprawdy o większy stek nie­
dorzeczności, ubranych przytem w sza­
tę prętensjonalpą i/ „ęstętyzująćą“, 
niż ten artykuł.

Zdaniem p. Fechtera niemieckość 
i protestantyzm —- to Zachód, polskość 
i katolicyzm — to Wschód ( !). Całe 
dzieje Poznania są rzekomo wypełnio­
ne walką między czynnikiem zachod­
nim, a wschodnim — i stąd ma pocho­
dzić dwojakie oblicze miasta.

Nawet topograficznie — oświadcza 
p. Fechter — da się podzielić Poznań, 
pod względem jego fizjognomji, na 
część wschodnią i zachodnią. Stare 
Miasto zostało po wojnie szczególnie 
silnie zalane przybyszami ze Wschodu
i dlatego spotyka się tam najwięcej lu­
dzi ubogo wyglądających i źle ubra­
nych, Do powiększenia wrażenia 
Wschodu przyczynia się w tej części 
miasta katedra!!) i dawne kościoły ba­
rokowej). których architektura napa­
wa p Fechtera wyraźną niechęcią. Za 
jedyną piękną świątynię w Poznaniu 
uważa on protestancki kościół św. 
Krzyża.

Zachodnią część Poznania reprezen­
tuje dla autora górna połać miasta, 
gdzie większość ludności stanowić ma­
ją dawni mieszkańcy jeszcze z czasów 
panowania niemieckiego. Spotyka się 
tu ludzi „lepiej ubranych“, natomiast 
architektonicznie i ta dzielnica nie ma 
określonego oblicza. Kolumnowy bu­
dynek Bibljoteki Raczyńskich tchnie 
Wschodem(!), większość innych gma­
chów publicznych przypomina prowin­
cjonalne miasta Europy Zachodniej.

Czytając te wywody, trudno oprzeć 
się zumieniu, jak może korespon­
dent/wielkiego dziennika berlińskiego 
wykazywać*-tak niebywałą ignorancję, 
połączoną w dodatku z wysoce zabaw­
nym tupetem.

Już przeprowadzony przez r> F. po­
dział Poznania na część wschodnią i 
zachodnią (w zakresie wyglądu ludno­
ści i architektury) nie wytrzymuje 
najlżejszej krytyki. Wystarczy wspom­
nieć, że właśnie Stare Miasto jest 
tą dzielnicą Poznania, która za czasów 
pruskich była najbardziej polska i któ­
rej skład ludnościowy po wojnie uległ 
najmniejszym zmianom. Mie jest 
prawdą, jakoby osiedliło się tam naj­
więcej przybyszów ze f,Wschodu“ — 
rzecz się ma wręcz odwrotnie. JeśH 
na Starem Mieście i po drugiej stronie 
Warty spotyka się najwięcej prze 
chodniów biednie ubranych, to dlatego.

Młodzież Wszechpolska
Zebranie sekcji Koleżanek

odbędzie się w p i ą t e k, d n i a 2 7 b m. o godz. 20 w lokalu M. W. .
Referat wygłosi p. FeliksKończal. Obecność koleżanek obowiąz­

kowa.

mistrzami, to możemy być przekona­
ni, że nie zawahają się oni uciec do 
wszelkich środków, podobnie jak to 
zresztą miało miejsce na Górnym Ślą­
sku, celem zapewnienia sobie wygra­
nej

Nie można niestety powiedzieć, aby 
w przeciwstawieniu do niemieckiej 
— propaganda francuska działała 
czynnie. Naogół zresztą, zagadnienie 
Saary poruszane jest niemal wyłącznie 
we Francji z punktu widzenia ekono­
micznego. Tymczasem jak mi powie­
działa jedna z osób wysoce kompetent­
nych, kwestja ta ma przedewszyst­
kiem znaczenie polityczne. Niemcom 
bowiem nie tyle zależy na węglu czy 
też produktach metalurgicznych Saary, 
co na nowem zniemczeniu tego tery­
torjum. Obawiają się bowiem, że je­
żeli plebiscyt weźmie dla nich zły 
obrót, to stracą ważną podstawę dla 
operaćyj militarnych oraz placówkę, 
z której mogli śledzić i z której mogli 
rozwijać niegodną i niebezpieczną pro­
pagandę w Alzacji. Pozatem ambicją 
Berlina jest, by wykreślić z nienawi­
dzonego traktatu znowu nowy para­
graf, — dotyczący Saary. Dla Francji 
natomiast utrzymanie zagłębia, lub też 
conajnmiej zachowanie jego neutral­
ności jest jednym z warunków jej bez­
pieczeństwa.

I. BRIARES.

że oddawna już dzielnice te zamie­
szkałe są przeż ludność znacznie uboż­
szą. niż górna część Poznania.

Należy tu jednak stwierdzić, że 
właśnie za czasów polskich wygląd tej 
części miasta uległ znacznym zmia­
nom na lepsze. Stwierdzili to nawet 
koledzy p. Fechtera, korespondenci 
innych pism niemieckich, podkreślając 
z pełnym uznania podziwem, żę pol­
ski magistrat m. Poznania uporźądkO- 
wął zaniedbaną za czasów niemieckich 
okolicę katedry, polepszył bruki na O- 
strowie Tumskim, zbudował nowy 
most na Warcie i t. d.

Jeszcze oryginalniej brzmią wywo­
dy korespondenta „D. A Z." na temat 
.wschodniej“ architektury katedry po­
znańskiej i kościołów barokowych Po­
znania z Farą na czele. Z równą racją 
mógłby p. Fechter pisać o pierwiast­
kach „wschodnich“ w wyglądzie wielu 
miast francuskich, włoskich, hiszpań­
skich, a nawet niemieckich, w których 
również spotyka się liczne kościoły i 
pałace w stylu barokowym (weźmy 
n. p. takie Drezno).

Szkoda, że niefortunny wysłannik 
„D. A. Z.“ nie zna kresów wschodnich 
dawnej Rzeczypospolitej, po tej i tam­
tej stronie granicy sowieckiej. Prze­
konałby się na własne oczy, że kościo­
ły i pałace w stylu barokowym, budo i 
wane tam licznie w XVIII wieku, są i 
często najdalej na wschód wysunięte- I 
mi placówkami architektury właśnie 
zachodniej, zmagającej się w tych stro­
nach z budownictwem cerkiewno - bi- 
zantyńskiem.

Wręcz już humorystycznie brzmi 
argument, jakoby „Wschodem“ zalaty­
wał budynek Bibljoteki Raczyńskich. 
Tu już p. Fechter wsypał się na całej 
linji, gdyż —- jak wiadomo — gmach 
ten zbudowany jest przez jednego z ar­
chitektów... berlińskich i utrzymani 
jest w stylu neoklasycznym. Po 
trafiłby o tem poinformować kore­
spondenta „D. A. Z.“ pierwszy lepszy 
sztubak z II czy III klasy gimnazjal­
nej.

Dla p Fechtera jednak każdy hu 
dynek z kolumnami jest wyrazem „du­
cha Wschodu“. Fakt, że większość

Stronnictwo Narodowe
Kolo Główna

Zebranie plenarne odbędzie się w czwartek 26 hm. o godz. 19,30 w salce 
p Kijeka ul. Główna 58. Na porządku obrad aktualny referat.

O liczne i punktualne przybycie prosi Z a r z a d.
Kolo De,biec

Zebranie plenarne odbędzie się w czwartek 28 b. m o godz ł9,30 w loka- 
lu p. Grzesiaka, ul. Wspólna. Na porządku obrad referat p. Henryka Szei- 
ba. — O liczne i punktualne przybycie prosi Zarząd.

gmachów publicznych, zbudowanych 
w Poznaniu już za czasów polskich, 
posiada fasady kolumnowe, natomiast 
nie ma płaskich dachów, których p F. 
jest specjalnym zwolennikiem, świad­
czyć ma rzekomo o nowej inwazji ar­
chitektury wschodniej. Podobni© 
„wschodni“ charakter ma posiadać 
nowy budynek chemji przy ul. Grun­
waldzkiej, wzorowany rzekomo na... 
Wawelu (Wawel i Wschód — mój Bo­
że!), a także nowy gmach anatomju 
Architekci polscy — zdaniem p. F. — 
unikają trwożliwie wszystkiego, co 
przypomina niemiecką „rzeczowość“ 
(„Sachlichkeit“) budowania.

Dosyć jednak tych „rzeczowych” 
niedorzeczności p. Fechtera. nie ma­
jących doprawdy nic wspólnego z du­
chem Zachodu Świadczą one bardzo 
smutnie o poziomie niektórych dzien­
ników niemieckich. żywiących preten­
sje do uchodzenia za „Weltblatty“.

Osthilfe“ - 
źródłem korupcji

Donosiliśmy już wczoraj o nieby­
wałym skandalu z funduszami t. zw. 
„Osthilfe“. Obecnie na ten temat toczy 
się burzliwa dyskusja w komisji bud­
żetowej Reichstagu.

W czasie posiedzenia komisji mini­
ster wyżywienia, von Braun, potwier­
dził rewelacje socjaldemokratów o 
nadużyciach w akcji pomocy wschod­
niej dia zadłużonych majątków ziem­
skich. Potwierdził on, że zarówno 
przyjaciel prezydenta Hindenburga 
von Oldenburg-Januschau jak i Her- 
mina Hohenzollern (żona Wilhelma II) 
oraz jej rodzeństwo otrzymywali wy­
sokie subsydia rządowe z funduszów 
„Osthilfe“. Okazuje się, że subsydja 
otrzymywała przedewszystkiem wyso­
ka arystokracja, książęta, hrabiowie 
i t. d.. a następnie kierownicy poszcze­
gólnych oddziałów krajowych „Ost­
hilfe“.

Osoby te zużytkowały subsydja nie 
na odciążenie majątków z długów, leci' 
na żtipełńie ińne Cele. Np. wielcy a-> 
grarjusze. należący do partji hitlerow­
ców, oddawali większość subsydjów 
na cele partyjne.

Przedstawiciel socjal-demokratów 
twierdził dalej w dyskusji na podsta­
wie cyfr statystycznych ostatnich lat, 
że sytuacja wielkich agrarjuszy wca­
le nie jest tak zła, jak to przedstawia­
ją sami ziemianie. Bardzo wiele go­
spodarstw rolnych wykazuje wzrost 
dochodowości w ostatnich dwóch la­
tach. Ustawiczne uskarżanie się wieL 
kich rolników jest tylko maskowa­
niem się i obłudą dla celów politycz­
nych.

Przedstawiciel centrum podkreślił, 
że od czasu rządów „autorytatywnych“ 
akcja pomocy dla wschodnich prowin- 
cyj została wypaczona i miia się z ce­
lem. Sprawa nadużyć w akcji pomo­
cy wschodniej przeobraża się w aferę 
tak skandaliczną, że dalsze badania 
sprawy prowadzone będą ściśle po­
ufnie.

Wojownicza posłanka z B.B.
W komisji budżetowej Sejmu po­

słanka B. B. i p. Jaworska wyraziła 
„oburzenie“ z powodu przyjęcia, jakie­
go ze strony posłów opozycyjnych do­
znały przemówienia trzech zaproszo­
nych profesorów ze „sanacyjnego“* 1 
„Zrębu“, zwolenników zniesienia auto- 
nomji uniwersytetów. Ale — rzecz zna­
mienna — wkrótce po przemówieniu 
posłanki Jaworskiej nie kto inny, jak 
minister oświaty p. Jędlrzejewicz prze­
rywał jednemu z mówców. I nikt mu 
z tego zarzutu nie zrobił. Słusznłe. Po- 
słąnka Jaworska także nie...
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Co się zostaje z niezależności samorządów?
Warszawa, 26. 1. (Tel. wł.) — 

Na posiedzeniu komisji administracyj­
nej przeprowadzono zasadnicze głoso­
wanie nad rozdziałem ustawy samo­
rządowej o nadzorze państwowym nad 
samorządami. Przyjęto wniosek pos. 
Rzóski uzgodniony z rządem. Popraw­
ki te przez niemal nieograniczony nad­
zór podcinają pierwiastki niezależności 
samorządu.

Uchwała komisji skłoniła lewicę do 
zlążeńia zasadniczej deklaracji, którą 
odczytał pos Bogusławski w imieniu 
Kł. .Lud., N. P. R. i lewicy. Kluby te 
oświadczają, że po przyjęciu szeregu 
artykułów w brzmieniu rządu i więk­
szości rządowej uważają swój udział za 
bezcelowy wobec czego opuszczają salę 
obrad.

Zapytany o taktykę Klubu Narodo­
wego, pos. Rymar oświadczył, że jego

Przed marcową konferencją w sprawie długów
Londyn, 26. 1. (Tel. wł.) Tema­

tem rozmów w kołach politycznych 
jest sprawa konferencji Stanów Zjedno­
czonych z dłużnikami.

Prawie bezpośrednio po rozmowie 
Hoovera z Rooseveltem zaproszono 
państwa dłużnicze. które nie zalegają 
z ratą grudniową na specjalne narady 
po czwartym marca. Pominięto zatem 
Francję, Belgę i Polskę. Odpowiedź 
Anglji już wpłynęła i obecnie toczą się 
rokowania nad ustaleniem porządku 
obrad.

Na uwagę zasługuje zwrot w tej od­
powiedzi, opublikowanej wczoraj. An- 
glja zaznacza, że projektowane rozmo­
wy mogą mieć jedynie charakter wy­
miany myśli, gdyż ostatecznych posta­
nowień nie będzie można powziąć 
przed zebraniem się światowej konfe­
rencji gospodarczej. Anglja, której pre- 
mjer Mac Donald desygnowany został 
wczoraj jako prezydent tej konferencji.

Krwawa walka z komunistami w Dreźnie
Berlin 26 1 (PAT) Do niezwy­

kle poważnych starć międzv policją a 
komunistami doszło w Dreźnie w nocy 
s środy na czwartek

W czasie likwidowania zgromadzę- 
pi^ komunistycznego przez policję 
tłum stawiał opór, atakując, czynnie

Pierwsze wyniki wyborów w Irlandii
Dublin. 26. 1. (PAT.) W wybo­

rach do parlamentu irlandzkiego we­
dług danych dotychczasowych z pół­
nocy, wybrano 5 zwolenników De Va- 
lery. 1 cz.łot'ka partii pracy. 3 niezależ- 
siych i 2 zwolenników Cosgrave‘a.

Cosgrave wybrany został ponownie 
w Cork. W porównaniu z poprzednie-

Silne mrozy na Śląsku
B e r 1 i n, 26. 1. (Tel wł.) O bardzo 

silnych mrozach donoszą ze Śląska,
We Wrocławiu notowano w czwar­

tek rano 25 stopni, w Grottkau 30, a w

Poderżnął sobie gardłu z powodu 300 zł
Kępno, 26. 1. (PAT). Z Sieradza 

donoszą:
40-letni Wacław Świderski, właści­

ciel gospodarstwa we wsi Kozinek, 
pow. sieradzki po sprzedaniu na targu 
2 tuczników podpił sobie i w wesołym 
humorze wraca, do domu. W drodze 
zasnął na wozie. Konie same dojecha­
ły do zagrody, gdzie dopiero śpiącego 
Świderskiego obudziła rodzina.

Termin wyborów w Gdyni
Gdynia, 26. i. (Tel. wł.) Termin 

wyborów do rady miejskiej wyznaczo­
no na dzień 5 marca b. r. S. B.

Znów pożar statku
Moskwa. 26. 1. (PAT.) Otrzyma­

no tu radiogram z parowca sowieckie­
go „Sachalin *. na którym w ubiegłym 
tygodniu wybuchł pożar. Parowiec 
znajduje się na morzu Ochockiem (od­
noga oceanu Wielkiego między Kam­
czatką. wysp, kurylskiemi i Sacbali- 
nem — red.)

Ogień ugaszono, ale statek jest u- 
nieruchomiony Nie może on określić 
miejsca, gdzie się znajduje, z powodu 
uszkodzenia instrunaeniów. aawśgacyj-

nych. Z Władywostoku wysłano na 
poszukiwanie „Sachalina*- 2 statki i 
samoloty.

Zwycięzca 
raidu gwiaździstego

P a r y ż, 26. 1. (PAT.) Jeszcze przed 
godziną przewidzianą regulaminem 
przez stacje kontroli paryskiej przeje­
chało około 30 uczestników gwiaździ­
stego rajdu automobilowego do Monte 
Carlo.

Z Paryża, zawodnicy odjechali do 
Monte Carlo. Jako pierwszy przybył 
zeszłoroczny zwycięzca De Lavalette. 
Jak wiadomo należał on do grupy 
tallińskiej, jako pierwszy przejechał 
pras«» Wanuawą.

klub w dalszej dyskusji nad ustawą 
weźmie udział. Posłowie lewicy mieli 
przez jakiś czas złudzenia 5 dlatego 
wciąż stawiali szereg poprawek, często 
nawet drobnych. Klub Narodowy złu­
dzeń tych nie miał. Złożył też tylko 
trzy zasadnicze wnioski, których tre­
ścią było odrzucenie: całej ustawy, 
szkodliwych postanowień ordynacji 
przedwyborczej, przepisu rozszerzają­
cego organizację gminy zbiorowej na 
całe państwo. Udział KI Nar. w dys­
kusji posłowie uważali od początku ja­
ko umotywowany koniecznością pod­
ważenia w opinji publicznej zasad pro­
jektu ustawy samorządowej i uświado­
mienia ogółu o jego szkodliwości. To 
stanowisko nie przesądza taktyki jaką 
KI. Nar. obierze przy trzeciem czyta­
niu projektu w komisji względnie na 
plenum Sejmu. (w)

nie chce się niewątpliwie wiązać roko- 
kaniami z Ameryką i przyjmować na 
siebie zbyt dużych ciężarów.

Francja trwa nadal przy swem sta­
nowisku łączenia długów wojennych i 
reparacyj i jest dość pewna siebie w 
przekonaniu, że ostatecznego uregulo­
wania tych spraw nie będzie można 
przeprowadzić bez iej udziału.

W środę Paul Bonoour przyjął am­
basadorów Anglii i Stanów Zjedno­
czonych. Amb. W. Brytanji zawiado­
mił oficlalnie premjera o przyjęciu za­
proszenia Waszyngtonu. Amb. Stanów 
Zjednoczonych poinformował o posta­
nowienia Roosevelta odbycia oddziel­
nych konferencyj z państwami, które 
zapłaciły ratę grudniową. Paul Bon- 
cour korzystano z okazji raz jeszcze 
przedstawił francuską tezę o ścisłej 
łączności reparacyj z długami wojen- 
nemi.

policjantów którzy użyli broni palnej 
Według wiadomości otrzymanych 

przez. Biuro Contix o 2 w nocy. 8 u 
czestnlków zostało zab>tych a 12 cięż­
ko zranionych. Ur/ędowo stwierdza­
ją, że ilość zabitych wynosi 9 osób, a
ciężko rannych 11.

mi wyborami lista jeco zdobyła znacz­
nie mniejszą ilość głosów. Jak się zda- 
je. lord major Dublina, który zamie­
rzał utworzyć nowe stronnictwo, zwal­
czające De Valerę, przepadł w wybo­
rach.

Ostateczne wyniki znane będą 27 al­
bo 28 stycznia.

Nowem Mieście na Górnym śląska 32 
stopnie,

W górach temperatura znacznie 
wzrosła i wynosiła dziś zaledwie 10 
stopni.

Wieśniak sięgnął do kieszeni, chcąc 
oddać żonie 300 zł, pochodzących ze 
sprzedaży tuczników. Wówczas dopie­
ro spostrzegł, że pieniędzy nie ma przy 
sobie Zgubił je w drodze, lub też zo­
stał okradziony w czasie gdy spał.

Nie mogąc przeboleć straty, pod po­
zorem oprzątnięcia koni udał się do o- 
bory i poderżnął sobie gardło. Despe­
rat po przewiezieniu do szpitala zmarł.

Co będzie
z Teatrem Polskim?

Wobec pogłosek o bliskiem rzeko­
mo zamknięciu Teatru Polskiego, 
zwróciliśmy się do dyr Szczurkiewicza 
z prośbą o wyjaśnienia.

Dyr. Szczurkiewicz oświadczył, że 
w każdym razie z dn. 1 lutego dyrek­
cja Teatru Polskiego ustępuje ze sta­
nowiska, t. j. zarówno sam dyr. Szczur­
kiewicz, jak i dyr Trzciński. Co do 
dalszych losów, dyr. Szczurkiewicz za­
znaczył. że toczą się rokowania z ze­
społem i dziś właśnie mają być sfina­
lizowane. Wówczas sytuacja będzie 
wyjaśniona i dyr Szczurkiewicz bę­
dzie mógł udzielić dalszych informa- 
cyj.

Prof. Rybarskl w Poznaniu
Zarząd Stronnictwa Narodowego w 

Poznaniu urządza w czwartek, dnia 2 
lutego wielkie zebranie poli­
tyczne. na którem referat o obecnej 
sytuacji, oraz pracach izb. wygłosi 
prezes se’moweg-o Klubu Narodowego 
p. prof. Roman Rybarski. Zapo­
wiedź przyjazdu znakomitego mówcy 
i wybitnego parlamentarzysty oraz 
czołowego przedstawiciela Obozu Na­
rodowego wywołała ogromne zaintere­
sowanie w naszem mieście. Zebranie 
odbędzie się o godz. 12 w sali kina 
„Słońce“. Miejsca wydawania kart 
wstępu podamy jutro.

Przepowiednia pogody na piątek:
W dalszym ciągu silny mróz.

Kurs złotego. Oziś rano notowane kurs 
dolara w ihrotnch nipof:cialnvrh w War 
szawie 8.905 zł.; w Gdańsku na Warszawę 
8.92 zl

Kurs marki ulem, i guld gd Bank Pol 
ski oddział w Poznaniu (dacii dziś za 100 
mk. niem. w dewizach 210.50 zł., gotówką 
211.75 zł, za 100 guld. gd w dewizach 173 36 
do 173.62 zł. gotówką 17302 zł.

Urzędowa ceduła
Giełdy Zbożowe} ! Towarowej 

w Poznaniu
Po’Dań. dnia 26 1 1933.

Warunki: Handel hurtowy parytet Po­
znań, ładunki wanenowo, dostawa bieżąca 

za 100 kg.:
Standardy w obliczeniu ćwierćlitrowe­

go gęstościomierza 11 żyto poznańskie 
6995 kg <119 1 f w h 1. 2 żyto pomorskie 
69 35 kg (118 2 f w hi. 3 pszenica poznań­
ska 71.85 kg (122.2 f w h.). 4 owies po­
znański i pomorski 43.55 kg (74,1 f. w h.)

Ceny transakcyjne
Żyto 300 tonn par. Pjznań . . „ 15,10

Ceny orjentacyjne
Żyto , 14,75 - 15,00

i Sposobienie spokoine
Pszenica ........

Usposobienie spokojne. 
Jęczmień browarowy . . , 

Usposobienie spokojne. 
Jęczmień 68—69 kg ... » 
Jęczmień 64—66 kg . . .

Usposobienie spokojne. 
Owies .........

Usposobienie «pofcofne 
Mąka żytnia 65% wł work.

I'sp.i«obienie -pokorne 
Mąka pszenna (»5% w, work.

Usposobienie stałe.
Otręby żytni® ..«os® 
Otręby pszenne . . . „ , 
Otręby pszenne (grube) „ . 
Rzepak ....... . „
Rzepik .0.090(1)0 
Gorczyca . . . o . 5 . .
Wyka latowa „ . » o o o
Peluszka . ... o o o 
Groch Victoria . . » s « <.
Groch Folgera . . . 6 , o
Lubin niebieski „ „ , 6 « 
Łubin żółty . o .
Seradela.............................
Koniczyna czerwona . o o 
Koniczyna biała . . . s . 
Koniczyna szwedzka . . .

24.75- 25,75

15.50- 17,00

13.75— 14,50
13.25— 13,75 

13,75— 14,00

23.50— 24,50

39.25- 41,25

9,25— 9,50
7.75— 8,75
8.75— 9,75

43,00— 44,00 
40,00- 45,00 
36,00— 42,00 
12,50- 13,50 
12,00— 13,00 
19,00 - 22 00
34,00- 37,00
6,00— 7,00
8,50- 9,50
8,00- 9,00

90,00—110,00
80,00-110,00
90,00—110,00

Ogólne usposobienie spokojne 
Transakcie na odmiennych warunkach:

żyta 936 tonn pszenicy 75 tonn. jęczmienia 
101 tonna. owsa 45 tonn. groch Viktoria 
15 tonn, otrąb pszennych 15 onn.

POZNAŃSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA
Poznań, dnia 26 1. 1933.

Tendencja dzisiejszego zebrania giełdo­
wego była spokojna.

Z pożyczek państwowych płacono za 
5% poż. konwers. 42.—%, zaś 3% poż bud. 
obracano po 43.— w tranzakcjach; poza- 
tem poszukiwano — bez oddawców — 4% 
premj. doi. po 56.— oraz 4% poż inwesty­
cyjną po 101.—.

Z papierów komunalnych obracano 8% 
obi. m. Pozn. z r. 1929 — po 92—% w 
tranzakcjach.

Z papierów lokacyjnych P. Z. K. po­
szukiwano 4%% listy doi. stare po 40.—% 
bez oddawców, natomiast notowano 4>ś% 
listy doi. amort. 42.—% oraz 4% lisfy za­
stawne konwert 3444 w płaceniu, w koń­
cu handlowano 6% listy żytnie po 6% — 
w transakcjach.

Z akcyj bankowych płacono za Bank. 
Polski 80.— przy braku materjału.

Ceduła Urzędowa Giełdy Poznańskiej. 
Papiery procentowe:

(Kurs w procentach nominału)
5% Pożyczka konw'ersyjna 42% P.
8% oblig. miasta °oznania z 1929 r 92/® . 
4źć% listy dolarowe w zlocie amort P ¿>-

K 42% P. , _
4% listy zastawne konw. ostempl. Pozn.

Ziem. Kredyt 3441% P
(Kurs w złotych)

6% listy żytnie Pozn Ziem Kredyt. 6 25 + 
3% pożyczka budowlana, serja 1. 43.— t* 

Akcje bankowe:
(Kurs w złotych za 1 akcję;

Bank Polski I em. 80— P.
Tendencja spokojna.

GIEŁDA WARSZAWSKA

Belgja 
Holandja, 
Londyn 
Nowy Jork

czeki
Nowy Jork 

kabel
Paryż
Praga
Szwajcarja
Berlin

z dnia 26. 1. 1933. 
Dewizy:

trans 
123,95

kup.
123,64
358,05
30,20

sprzed.
124,26
359,85
30,50

358,95
30,35

8,924 8,944 8,904

8,928 8,948 8,90S
34,^5 84,94 84,73
26,44 26,50 26,38

172,84 173,27 172,41
212,35

Tendencja niejednolita.
Papiery wartościowe i obligacje:

3% poż. bud. ...... 43,00
4% poż. inw. ....
4% poż. inw szt. ser. .

103,50 7103,76 
103,00-108,50
42.75
59,50— 60,00
56.75 - 57,00
57.75 - 57,25

5% poż konw.
6% poż. doi. . • . o 9 
4% poż. dolarowa . .
7% poż stabil. . . . .

Tendencja niejednolita.
Akcje w złotych:

Bank Polski . . . . , « » 82,00- 82,25
Tendencja mocna.

PŁODY ROLNICZE
Zboża i nasiona oleiste za 1 000 kg. 

reszta za 100 kg.
Berlin, dnia 26 1. 1933. 

Pszenica marchijska , „ . 182,00—1^4,00
Tendencja stała.

Żyto march . . . « a » ¡> 149,00—151,00
Tendencja stała.

Jęczmień browarowy . <, . 165,00—175,00
Tendencja spokojna.

Jęczmień pastewny i prze­
mysłowy ..... 158,00—164,00
Tendencja spokojna.

Owies march. . . ... 110,00-113,00
Tendencja spokejna.

Mąka pszenna ...... 22,50— 25,75
Tendencja spokojna.

Mąka żytnia . .... . ■_ r . . 19,50 — 21,50
Tendencja utrzymana.

Otręby pszenne . . , P 8,35— 8,75
Tendencja słaba.

Otręby żytnie . . . 4 u a 8,70— 9,00
Tendencia stała.

Groch Victoria . j s 20.00 — 23,00
Groch drobny (adalny . . . 19,50— 21,00
Groch nastewny . . . . » 12,00— 14,00
Peluszka . .... a o • 12,50— 14,00
Bób ......... . 13,25— 15,00
Wyka ....... . . 14,00— 16,00
Łubin niebieski ..... 8,00— 10,00
Łubin żółty ....... 11,50— 12,75
Seradela nowa . ..... 17,00— 23,00
Kuchy lniane ...... 10,50
Kuchy z orzech- ziemnego . 10,60
Kuchy mielone (mączka) . 10,60— 10,70
Wytłoki suche ...... 9,00
Śrót Soya ekstrahowany 46%

loco Hamburg . . . 9,20
Śrót Soya ekstrahowany 46%

loco Szczecin .... 10,00
Płatki ziemniaczane . . . 13,40— 13,50
Ziemniaki jad białe . . . 1,30— 1,45
Ziemniaki jad. czerwone . 1,45— 1,55
Ziemniaki inne żółte . . . 1,60— 1,75
Ziemniaki fabryczne w fg za

funt ......... 81/2
Ogólna tendencja ledwo utrzymana.

Giełdy zbożowo - towarowe
Warszawa, 25. 1. Żyto I stand. 700 

g/1 16.75 — 17.00, II stand 687 g/1 16 50 do 
16.75, pszenica jara, czerwona szklista 775 
g/1 28 00 — 28 50, pszenica jednolita 742 g/1 
27 50 — 28.00, psznica zbierana 438 g/1 2650 
do 27, owies iedn. 468 g/1 15.50 — 10.50. o- 
wies zbier. 438 g/1 13 50—14.50. jęczmień na 
kaszę 15.25 — 15.75, jęczmień browarny o 
wadze 689 gil 16.50 — 17 50, gryka 15 50 do 
16 50, proso 17 — 18, groch polny z workiem 
22 — 24. groch Wiktorja z workiem 25 — 30, 
wyka 14.50 — 15 00. peluszka 14 — 14.50, se­
radela podwójnie czyszczona 10 — 11, łu­
bin niebieski 7.50 — 8.00. rzenak zimowy 
45 — 47, siemię lniane basis 90 proc 38 do 
40, koniczyna czerwona surowa beż grubej 
kanianki 90 — 110, koniczyna czerwona bez 
kanianki o czyst. 97 proc. 110 — 125. koni­
czyna biała surowa 80 — 110. koniczyna 
biała bez kanianki o czyst. 97 proc. 110 do
160, ziemniaki jadalne ------ : maka pszenna
luksusowa wvm 50 — 40 proc. 47 — 52. mą­
ka pszenna 0000 wym. 60 — 50 proc. 42 do 
47, mąka żytnia pytlowa I gat 65 — 55 
proc. 27 — 30. mąka żytnia sitk II gat po 
55 proc. 22 — 23, mąka żytnia razowa 95 
proc. 22 — 23, otręby pszenne szale 10 50 do 
11.00, otręby pszenne średnie 10 — 10.50 o- 
tręby żytnie 8 50 — 9 00. kuchy lniane 20 00 
do 20.50. kuchy rzepakowe 15 50 — 16.00, 
kuchy słonecznikowe 42 — 44 proc. 16.00 
śte 18M Tendencja stała.
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Żydzi o swem położeniu
W dniu 15 b. m. odbyta się w War­

szawie narada dzialaczów żydowskich 
2 terenu całego kraju, zwołana erzoz 
zjednoczony sjonistyczny komitet (a 
więc w składzie sjonistów już połączo­
nych, a nie. jak dotąd, działających od­
rębnie w Kongresówce i Małopolsce 
wschodniej oraz zachodniej). „Hajut“ 
z dn. 17 b. m. zawiera częściowe spra­
wozdanie z przebiegu tych narad. Na­
rady toczyły się nad referatem dr. Fi- 
szela Rotenstreicha o sytuacji Żydów 
w Polsce. Referent wywodził, że w 
1328 r. patentów handlowych wyku­
piono 4G5 tys., w 1932 r. 344 tys.. a więc 
0.121 tys. mniej. W zachodnich woje­
wództwach, gdzie Żydów jest mało, w 
ciągu 1928—1932 r. liczba patentów 
zmniejszyła: się o 13 tysięcy.

„Pozostałe 108 tys. odpadły w Kongre­
sówce. Galicji i na kresach, gdzie większość 
handlarzy stanowią Żydzi. Po ściślejszych 
obliczeniach dochodzi się do wniosku, że 
z tych niewykupionych patentów conaj- 
mniej 80 tys. było żydowskich, czyli że 80 
tys rodzin, a więc 4W tys dusz (licząc 
średnio 5 osób) utraciło swoje utrzyma­
nie,.,“

Sytuacja rzemieślników nie jest 
lepsza:

„Żydzi w Polsce (poza Poznańskiem) 
stanowią 60 proc wszystkich rzemieślni­
ków, a w większych miastach nawet 70 do 
80 proc....“

Danych statystycznych o bezrobo­
ciu wśród tych rzemieślnków brak, 
lecz jest jasne, że większość jest bez 
pracy. Bez przesady można twierdzić, 
że takich zdeklasowanych

„Żydów w'Polsce jest 1400 tys. To zna­
czy. że prawie połowa ludności żydowskiej 
w Polsce nie ma z czego żyć.“

Referent dzieli przyczyny biedy ży­
dowskiej

„na trzy kategorie: strukturalne, kon­
iunkturowe i polityczne Inne narody cier­
pią kryzys z powodu ogólnej koniunktury, 
u Żydów dochodzą do tego szczególne tro­
ski, © których otoczenie nie ma pojęcia.“

Struktura gospodarcza Żydów jest 
oparta ha handlu. Żydzi chcą przejść 
do innych gałęzi gospodarki, ale oto­
czenie im nie daje możności:

„Dlatego musimy powiedzieć jasno i o- 
Warcie: przebudowa naszej struktury isi&. 
uda się. jeżeli nie będą wywalczone nowe 
warunki polityczne.«“ ! ■

0 zjednoczenie narodów Ameryki łacińskiej
Ticakvja przeciw imp erjalizmowi Jankesów

„Połączmy się i utwórzmy wielki 
blok narodowy hiszpańsko - amerykań­
ski! Istnieje już blok angló-saski, blok 
europejski, blok rosyjski. Japonja ze 
swej strony pracuje nad utworzeniem 
bloku azjatyckiego. Kraje Ameryki po­
łudniowej, takie, jak Chili, Argentyna, 
Paragwaj, Urugwaj powinny się z kolei 
połączyć i utworzyć blok hiszpańsko-a- 
merykański. Tylko pod tym warunkiem 
potrafimy dać odpór zalewowi janke­
sów i stworzymy dla naszego konty­
nentu szerokie perspektywy światowe“.

W takich słowach zagaja swój ma­
nifest do krajów i narodów południo­
wo-amerykańskich znany poeta hisz­
pański Vincente Huidobro, mieszkają­
cy stale w Paryżu. Na lamach dzienni­
ka argentyńskiego „Critica“, wychodzą­
cego w Buenos-Aires, poeta i polityk za­
razem, kreśli obraz przyszłości Ameryki 
południowej, zjednoczonej rasowo i po­
litycznie. Wskazania i uwagi Huidobro 
nabierają pewnych cech aktualności po­
litycznej w chwili obecnej, gdy między 
Paragwajem a Boliwją toczy się wojna 
o posiadanie Gran Chaco, gdy Peru i 
Kolurtibja grożą sobie wzajemnie, a Ar­
gentyna obiecuje nie pozostać neutral- 
siym widzem w ewentualnym sporze 
zbrojnym między teml obu krajami.

„Po przejściu ostatniej burzy wojen­
nej nad światem, a przed wybuchem 
nowej, która się zbliża, winna młodzież 
Ameryki łacińskiej zjednoczyć się w 
trosce o przyszłość tych krajów, które 
jak Argentyną) Urugwaj, Pąragwaj, 
Chili są jej ojczyzną. W chwjlti, pisze 
poeta, gdy imperjahzm obcy wywiera 
coraz tó silniejszy nacisk na Amerykę 
południową, gdy cały świat wstrząsany 
jest kataklizmem kryzysu, a przed ludz­
kością otwierają się nowe perspektywy, 
należy serjo ,i poważnie zabrać się do 
dzieła zasadniczych reform, którego do­
maga się kontynent nasz,.. Tylko ślepi 
i głusi mogą nie widzieć i nie słyszeć 
tego, co się naokoło nas dzieje. Najważ­
niejszym jednak z tych problematów 
jest sprawa zjednoczenia narodów kra.

Na kresach w Żydów uderzą polity­
ka ukraińska:

„Nacjonaliści ukraińscy prowadzą tam 
politykę umiastowienia — dążą do ogarnię­
cia w miastach przez żywioł rusiński coraz 
większej ilości pozycyj ekonomicznych, a 
w ten sposób Żydzi są wypychani...

„Wśród mas żydowskich panuje nastrój 
fntalistyczny. bezradny. Opadają ręce, bo 
nie widzi się wyjścia..."

Po tym referacie nastąpiła dysku­
sja, w której m. in radca handlowy, 
F Lewenfisz, podkreśli! bezcelowość 
haseł walki:

„Mówca wypowiada się przeciw powią­
zaniu spraw ekonomicznych z polityką, 
gdyż na polu kupieckiem politycy mało 
przyniosą korzyści...“

Dr. Nachum Goldman z Berlina sze­
rzej ujmuje zagadnienie trosk żydów, 
skich- test to wynik bytu w obcych 
krajach Judofobja wszędzie przyjęła 
obecnie formę walki ekonomicznej.

„która jest dla nas najboleśniejsza Nie 
mówię ci Polsce, mówię o krajach, w któ­
rych pozycje ekonomiczne Żydów były 
szczególnie silne, mianowicie w Ameryce i 
w Niemczech..."

W Ameryce sytuacja Żydów znacz­
nie pogorszyła się:

„W Ameryce szereg gospodarczych dzie­
dzin został zamknięty dla Żydów w całych 
100%. Żydzi amerykańscy w ciągu 2—3 lat 
stracili to wszystko, co zdobyli w czasach 
dobrej koniunktury...“

W Niemczech również nie jest do 
brze:

„W Niemczech żydowskie mieszczaństwo 
zmieciono z posterunków Bojkot przeciw- 
żydowski grasuje w Całym kraju. Obecnie 
judofobj podważają ostatnią pozycję ży­
dowską — domy towarowe...“

W całym świecie narody rdzenne 
dążą do samowystarczalności:

„W całym świecie panuje obecnie 
gospodarczy szowinizm Naród chce od­
graniczyć się od drugiego narodu. Wszę­
dzie zamykają bramy...“

Żydzi chcieliby walczyć z tym nie­
bezpiecznym dla paserzytn¡czego bytu 
prądem samowystarczalności u naro­
dów rdzennych, lecz nie mogą narazie 
zdecydować się na wybór środków; 
czy poprzestać na akcji czysto-gospo- 
jJaręzęj, czy tęż pr?°jść do usiłowań, 
mających na celu radykainą zmiahę 
warunków polityczny eh.

jów łacińskich w wielki blok hłszpań- 
sko-amerykański“.

„Wybiła, ciągnie dalej poeta-polilyk. 
godteina wielkiej federacji politycznej 
republik południowo - amerykańskich, 
a w pierwszym rzędzie Argentyny, Chi- 
li, Urugwaju i Paragwaju. Federacja 
to powinna dojść do skutku 1 stać się 
przeciwwagą federacji Ameryki Pół­
nocnej. Powstanie takiego bloku wy. 
równałoby do pewnego stopnia nachy­
lenie szal wagi, którą Ameryka północ­
na zbytnio przeważa swym ciężarem. 
Federacja nasza słałaby się puklerzem 
obronnym dla całej Ameryki południo­
wej j wyratowałaby ją przed zalewem 
jankesów i ich wpływów, które stano­
wią już teraz groźne niebezpieczeństwo 
dla całości i niezależności krajów łaciń­
skich Ameryki południowej“.

„Kwęstja uoji togo rodzaju jest kwe- 
słją życia lub śmierci dla nas. O ile nie 
powstanie ona na czas, zostaniemy 
wcześniej czy później pochłonięci przez 
Anglo-sasów".

„Tak samo jak Stany Zjednoczone A. 
P, stworzyły u siebie cywilizację typu 
północnego, tak samo i my powinniśmy 
utworzyć w Ameryce południowej ko­
lebkę cywilizacji łacińskiej odrębnego 
tvpu. Między Buenos Aires a Santiago 
de Ghilł jest mniejsza odlległość niż 
między N. Jorkiem i San Francisco. 
Między rnieszk. Ghili i Argentyny, 
Paragwaju i Urugwaju są mniejsze róż­
nice niż między mieszkańcami Fila- 
delfji np. a Kalifornji południowej“.

„A zatem powinniśmy wznieść się po­
nad spory o granice ongi arbitralnie 
wytyczone, zaniechać waśni i sporów 
wewnętr/.nych, dążyć zaś do celu, któ­
rym jest obrona naszej łacińskiej odręb­
ności cywilizacyjnej i terytorjafnej“.

Tyle manifest poety. Jest w nim, po­
mimo całą jego nieokreśloność, ceł po­
lityczny dość wyraźny, negatywny, 
którym stało się przeciwstawienie swej 
siły przez Amerykę łacińską potędze fi­
nansowej i ekonomicznej Stanów Zje­
dnoczonych« E. R.

Zawiadomienie.
Komitet budowy pomnika ku czci Poległych Lotników zawiadamia ninłej. 

szem osoby zainteresowane, że ostatnie wybitne wydarzenia w lotnictwie- zwy­
cięstwo Żwirki i Wigury i ich śmierć tragiczna, oraz odsłonięcie na pi (Jnji Lu­
belskiej w Warszawie Pomnika „Lotnika" dłuta Edwarda Wittiga — znacznie 
powiększyły ramy będącej w druku księgi „Ku Czci Poległych Lotników“.

Uchwalona pierwotnie przez Komitet objętość „Księgi" około 230 stron dru­
ku, powiększona została do przeszło 400 stron przyczetn cena dla tych, którzy ją 
zamówili i w przedpłacie, regularnie uiszczających raty miesięczne. — nic będzi® 
podwyższona

Prace redakcyjne dobiegają końca i księga ukaże się w znacznie powiększo­
nej tiości inaterjalu tekstowego i ilustracyjnego z wiosną r. b. Tg S27

KOMITET
Budowy Pomnika ku czci Poległych Lotników.

Walka z kartelami

Ciosy w pierzynę.

Polakom z Prus
nie wolno odbywać studjów w Polsce!
Nowe skandaliczne szykany landrałów pruskich

Z miasta powiatowego świecie na 
Pomorzu otrzymujemy następujące 

^wiadomości, które znów świadczą. jak 
' śkadtląHćżńie' obchodź^' się 'prUśacy ż- 
tikszythi:: róda-karrii, późosfałymi pód 
wład^d ńiomlećką. Sprawa ma-'się na­
stępująco:

„Do gi tnnazju m państwowego w 
Świeciu uczęszczał przez kilka lat u- 
czeń Wacław Chamier-Gliszczyński, 
syn rolnika Augustyna Ch.-Gl., zamie­
szkałego w Płotowie. poczta Rekowo 
(po niemiecku: Plotenheim, p. Recko w) 
w powiecie bytowskim na pruskiein 
Pomorzu (na zachód od Kościerzyny).

Landrat, czyli starosta pruski w 
Bytowie wydał uczniowi Wacławowi 
paszport, na którego podstawie mógł 
on przebywać na studjach gimnazjal­
nych w Polsce. Tak trwała rzecz przez 
4 lata. Na każde większe wakacje u- 
czcń jechał do domu rodzinnego, na 
granicy nie było nigdy ważniejszych 
przeszkód. — Jedynie przed pół ro­
kiem zakazano Wacławowi nosić pol­
ską czapkę gimnazjalną w wiosce ro­
dzinnej. bojąc się snąć, by „państwo
bojaźni Bożej“ się nie rozpadło...

Pojechał Wacław także teraz na
gwiazdkowe wakacje do domu rodzin­
nego w Prusłech w dniu 23 grudnia 
ub. r.; nie przypuszczał, jakie go tam 
spotkają naraz „życzliwości" ze strony 
władz pruskich! Poniżej zamieszcza­
my dosłowny list zrozpaczonego chłop­
ca. przysłany do rąk jego opiekuna w 
Polsce, księdza dr. Dunaiskicgo. pre­
fekta konwiktu biskupiego „Gregoria- 
num" w Świeciu. Zaznaczamy, jak nas 
informuje nasz sprawozdawca, że list 
ten pisał uczeń sam (jest w V klasie 
gimnazjalnej) z polecenia ojca, który 
niezbyt jest biegły w piśmie pojskiem; 
tenor listu trzeba więc uważać jakby 
pisany przez samego ojca: x

„Plotowo, dnia 11. 1 1(933 r. 
„Niech będzie pochwalony Jezus Chrystus!

..Wielobny Księże Doktorze!,
„Przyjechałem szczęśliwie do dołnu Gdy 

przejeżdżałem przez granicę. zapytał się 
mnie jeden z strażników pruski"’,, dle.czo; 
go teraz nie uczęszczam do gimnazjum w 
Bytomiu. Na to mu odpowiedziałem: „Po 
pierwsze jest ta/rijwłele dalej niż do świe­
ci® na Pomorztf: po drugie w Bytomiu wię­
cej kosztuje“. Na to strażnik ten nic nie 
odpowiedział.

„Przez dwa tygodnie byl spokój. Naraz 
w sobotę. dnia 7 stycznia br przybył do 
nas do domu policjant pruski, zażądał ode- 
mnie paszjiortu i zabrał go na landraturę 
pruską do Bytowa.

„Gdy po trzech dniach ojciec pojechał 
po ten paszport na landraturę, to pana 
landrat® nie było w domu, a reszt® urzęd- 
.fflików © piesam nie wiedziała.

„Wówczas ojciec napisał do niego list, 
lecz to będzie tnoże wszystko daremne, 
gdyż u-nas na Pomorzu Próskiem paazpor- 
ty dotychczasowe są odbierane każdemu 
UCzniowj L .każdej uezeniey, którzy, dotąd 
pobierali naukę w Polsce.

„Może sprawa z wydaniem paszportów 
bardzo długo się przeciągnąć, może kilka 
tygodni lub miesięcy; a przez to w nauce 
pozostałbym wstecz. Uważam, że teraz po 
wieku szkolnym musialoby starostw.» pru­
skie w Płotowie pozwolić mi na dalsze 
studium w Polsce, bo przecież Niemcy z 
Polski także jeżdżą na studia do Niemiec. 
Czy im urzędy polskie graniczne także ta­
kie trudności czynią? Czy im także ię mó­
wi że mogliby chodzić do niemieckich gi­
mnazjów w Grudziądzu. Toruniu itd Ud

„Gdybym jednak musial chodzić do By­
tomia do polskiego gimnazjum, to stracił­
bym cały rok szkolny, bo tam rok szkolny 
kończy się już na Wielkanoc, a do klasy 
VI zapewne mnieby na ten czas nie przy­
jęli!

„Więc proszę, żeby Ksiądz Doktór mi 
odpisał, co mam robić; proszę mnie także 
tymczasowo uniewinnić u Dyrektora Gi- 
mnazjum Państwowego w Świeciu. p dr. 
Kuchannogo. Pozdrowienia od Rodziców i 
odemnie

„(—) Wacław Chmier - Gliszczyński.”
Słowem, uczniom-Polakom z Prus 

uniemożliwia się odbywanie studjów 
w Polsce, Byłoby wskazane by fakt 
ten wzięło pod uwagę nasze minister 
stwo spraw zagranicznych i podjęło w 
sprawie tej odpowiednie kroki

Ostrzeżenie.
Podaje się do wiadomości, że 

przez firmy:
„POLWIN“, Warszawa Mławska 5 
WSO ?LIC A“, Warszawa, Nowolipki 6

wypuszczono zostało na rynek wino 
w butelkach z etykietą .Vermouth 
Cinzano", nie będące oryginalnym 
produktem światowej firmy

Torino.

Sat An. hancesco Cinzano a Cii
Torino.

Wtno to. opatrzone nalepkami 
firm „Polwin" wzgl „Soplica" zo­
stało z polecenia Władz opieczęto­
wane i przeciwko winnym wszczęte 
zostały kroki sądowe. Tg ¿25
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Walka dokoła karteli
Min, Zarzycki o „sonatach“

Jak już pokrótce donieśliśmy, na za­
kończenie wczorajszej dyskusji w ko­
misji budżetowej Sejmu przemawiał mi­
nister przemysłu i handlu gen Zarzyc­
ki. Odpowiadając na zarzuty w spra­
wie przemysłu węglowego na fi. Śląsku 
wyrazi! się on dosłownie (według ste­
nogramu):

„Przemysł nasz finansowany jest albo 
przez kapitał wrogo do nas usposobio­
ny, albo przez kapitał, który myśli tylko 
o eksploatacji, a tylko jego mała część 
wchodzi w nasze położenie. Tym ostat­
nim jest kapitał belgijski.

„W sprawie Flicka i kapitałów nie­
mieckich na Górnym Śląsku wezwałem 
do siebie Polaków*, zasiadających w ra­
dach nadzorczych tych koncernów. Jest 
ich około 22. mam ich spisanych w no­
tesie, ale nie będę ich wymieniał. Za­
pytałem się ich, co uczynili dla spol­
szczenia przemysłu na Górnym Śląsku?

Zapowiedź ustawy kartelowej
Min. Zarzycki wyraził się też w 

swem przemówieniu końcowem, że 
chce „zakończyć sprawę karteli“.

„Jestem Upoważniony w imieniu 
rządu oświadczyć — mówił — że pro­
jekt ustawy kartelowej, który mam tu 
w rękach, nie jest wprawdzie pierw- 
szym projektem, przypuszczalnie jed­
nak ostatnim. Zbudowany jest na na­
stępujących zasadach:

„Wszelkie umowy, tyczące regulo­
wania produkcji, zbytu, ceny, warun­
ków wymiany, muszą być ogłaszane w 
odpisie uwierzytelnionym w ciągu 14 
dni. Dziś takiej rejestracji niema.

,Artykuł 6-ty postanawia, że jeżeli 
umowa taka zagraża dobru publiczne­
mu, jeżeli powoduje nieuzasadnione

Szkolnictwo polskie zagranicą
Liczba Polaków, mieszkających po­

za granicami Rzeczypospolitej obliczo­
na jest na 8 miljonów. Osiem milj. 
ludności, to miljon dzieci w wieku 
szkolnym. Tymczasem według przy­
bliżonych obliczeń cała ilość dzieci 
polskich, mających możność kształcę- 

- nia się w naskroinniejszym choćby za­
kresie w języku ojcżystym, wynosi po­
za granicami Polski około 350.000, w 
czens około 300.000 dzieci uczących się 
przypada na St. Zjedn. Ameryki Pół­
nocnej, a tylko 50.000 dzieci na inne 
kraje.

Najgorszy stan szkolnictwa polskie­
go w stosunku do istotnych potrzeb 
miejscowej ludności wykazują bez­
sprzecznie Niemcy. Ogólna ilość dzieci 
polskich w wieku szkolnym wynosi 
tam conajmniej 130.000, a z tej liczby 
pobiera naukę w szkołach elementar­
nych z językiem wykładowym pol­
skim tylko 2.200 dzieci. Dzieje się to 
wówczas, kiedy po stronie polskiej 
mniejszość niemiecka liczy około 840 
zakładów naukowych wszelkiego typu, 
w których pobiera naukę przeszło 
70.000 dzieci, a więc niemal cała liczba 
dzieci niemieckich w Polsce. Dzieje 
się to pomimo „liberalnej“ konstytu­
cji i „liberalnych" przepisów szkol­
nych. zapewniających teoretycznie Po­
lakom w Niemczech swobodę wybór« 
języka nauczania. Rozwiązanie tej ta­
jemnicy leży w wyjątkowej wprost 
rozbieżności pomiędzy liberalizmem 
przepisów i istotnym stosunkiem 
władz niemieckich i społeczeństwa 
niemieckiego do wszystkich potrzeb 
polskiej mniejszości narodowej w 
Niemczech, a w szczególności do po­
trzeb szkolnych. Podobne stanowisko 
w stosunku do polskiego szkolnictwa 
zajmuje również Litwa Kowieńska.

Lepiej nieco, lecz jednak w sposób 
niedostateczny przedstawia się spra­
wa szkolnictwa polskiego na Łotwie, w 
Rumunji i we Francji. W państwach 
tych odsetek uczącej się w języku pol­
skim młodzieży do gółu dzieci polskich 
waha się od 15—20 proc. (wRumunji), 
od 40—50 proc, {na Łotwie).

Jedynie Czechosłowacja wyróżnia 
się w sposób dodatni, dając znacznie 
lepsze, chociaż jeszcze niecałkowicie 
wystarczające, warunki kształcenia 
dzieci polskich w ich ojczystym języku.

Odrębnie należy wspomnieć o Rosji 
Sowieckiej. Niema tam specjalnej wal­
ki z językiem polskim w szkole, jednak 
szkoła ta stanowi planowy ośrodek bu­
dzenia nienawiści do wszyskiego, co 
polskie, stąd też nie może być z punktu 
widzenia narodowego uważana za do­
datni czynnik wychowania tamtejszej 
młodzieży polskiej tembardziej, że i ję­

Usłyszałem puste słowa i okazało się, 
że zero. Nie będę tych nazwisk wymie­
niał, ale to me jest zgodne z honorem, 
aby historyczne nazwiska służyły za 
parawan!

„Powiedzieli mi ci panowie zgod­
nym chórem, że nie można domagać się. 
by Polaków stawiać na wyższe stanowi­
ska, bo nasi hutnicy inżynierowie za- 
mało umieją, powinni jeszcze nauczyć 
się od Niemców.

„Ci panowie, pracując tam, są pła­
ceni. Mówię o tern z oburzeniem, bo 
człowiek, który dla materialnych korzy­
ści zapomina o tern, w jakim cełu tam 
poszedł, to szmata

Jak wiadomo, do grupy Flicka na­
leżą: ks Radziwiłł Janusz, pp. Wie­
niawski Antoni, Gliwic Hipolit i t. d., 
wszyscy należący do B. B. Niektórzy z 
nich nawet zasiadają w klubie posel­
skim, łub senatorskim B, B.

zyski, gdy cena jest ustalona na pozio­
mie gospodarczo nieusprawiedliwionym 
— to minister występuje z wnioskiem 
do sądu karnego, czy to o rozwiązanie 
umowy, czy też unieważnienie części 
jej i każdy uczestnik może wystąpić bez 
niekorzystnych dla siebie skutków 
prawnvch.

„Jakie środki mam obecnie do prze­
prowadzenia obniżki cen? Zamówie­
nia interwencyjne, co miało miejsce 
przy przywozie żeiaza bez cła, względ­
nie za ciem ulgowem. Ponieważ mam 
wątpliwość czy w niektórych wypad­
kach otrzymam pożądany wynik, zde­
cydowałem się ten projekt w najbliż­
szym czasie przedłożyć na Radzie Mini­
strów“.

zyk polski w tej szkole jest raczej tyl­
ko zbliżony do tego, cośmy przywykli 
określać tem mianem.

Przechodząc do najodleglejszych za­
morskich i zaoceanicznych skupień 
ludności polskiej, na pierwszem miej­
scu wymienić należy Stany Zjednoczo­
ne Ameryki Północnej, gdzie planowy 
i zorganizowany wysiłek organizacyj 
polskich utrzymuje wielką sieć szkol­
ną. W szkołach tych, jak powiedzie­
liśmy wyżej, uczy się około 300.000 
dzieci, a więc więcej, niżeli połowa ca­
łej polskiej młodzieży Stanów Zjedno­
czonych.

Znacznie gorzej przedstawia się 
sprawa w Brazylji, gdzie już tylko oko­
ło 10.000, a więc mniej niźli połowa ca­
łej liczby dzieci polskich pobiera nau­
kę w języku ojczystym.

Wreszcie w Kanadzie i Argentynie 
szczupłe już tylko gromadki dzieci o- 
cala szkoła polska od rozpłynięcia się 
w morzu obcej narodowo ludności. 
Wszędzie jednak, nawet i w Stanach 
Zjednoczonych, szkoła polska musi 
walczyć z szeregiem niebezpiecznych 
wpływów otoczenia, przyczyniających 
się do łatwego wynaradawiania dzieci 
polskich.

Oto stan szkolnictwa polskiego, za- 
spakającego potrzeby 8-miljonowej 
ludności polskiej poza granicami pań­
stwa. Dwie trzecie dzieci polskich na­
szej mniejszości i naszej emigracji sy­
stematycznie ulega wynaradawianiu. 
Zmiana tego stanu możliwa jest tylko 
przy czynnem i ©nergicznem współ­
działaniu społeczeństwa polskiego z 
kraju. Jest to jedno z tych najważ­
niejszych zasadniczych zagadnień, któ­
rego zlekceważyć nie można.
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Sp. admirał Porębski
Dnia 20-go b. m. zmarł po długich 

cierpieniach admirał Kazimierz, Poręb­
ski.

Urodził się w 1872 r. w Wilnie, słu­
żył jako oficer przez długie lala w wo­
jennej marynarce rosyjskiej, ceniony 
wysoko dla swych zalet moralnych i 
fachowych. W listopadzie 1918 r. przy­
był do Polski w stopniu admirała, zo­
stał przyjęty do wojska polskiego i objął 
szefostwo departamentu spraw mor­
skich. W 1920 r. przeniesiono go na 
własne żądanie na front, gdzie dowodził 
odcinkiem obronnym. Po ukończeniu 
wojny wrócił na poprzednie stanowi­
sko, wreszcie został z chwilą reorgani­
zacji departamentu kierownikiem ma­
rynarki wojennej.

Admirał Porębski rozpoczął swą 
pracę w niesłychanie ciężkich warun­
kach- Traktat wersalski «wrócił Polsce

tylko kilkadziesiąt kilometrów piasków 
nadbałtyckich bez portu, zadanie wol­
nego dostępu do morza zdawało się sku­
piać wyłącznie dokoła Gdańska. Ale 
admirał widział daleko: rozumiał, że 
Gdańsk niemiecki przy jego nastrojach 
obecnych nie zabezpieczy nam długo 
jeszcze połączenia ze światem, rozpoczął 
więc energiczną propagandę budowy 
własnego portu wojennego i handlowe­
go w Gdyni.

Zadanie to zdawało się przerastać 
znacznie możliwości finansowe organi­
zującego się dopiero, a tak zniszczonego 
państwa, nie znalazło więc przychylne­
go przyjęcia wśród czynników decydu­
jących. Wśród sceptyków znalazł się 
i niżej podpisany.

Ale Zmarły, nie posiadający natabe- 
ne daru wymowy, potrafił swą wiarą, 
opartą na przekonywującej argumenta­
cji, przekonać nie tylko mnie, ale i inne 
jednostki wpływowe, uzyskał pewną to­
lerancję ministerjum dla żywionych za­
miarów i pewien minimalny fundusz na 
zapoczątkowanie robót. W miarę po­
stępu pracy zmieniały się nastroje w 
ministerjum, admirałowi rosły skrzydła, 
opracował niezależnie od projektu bu­
dowy portu program utworzenia floty 
wojennej, zatwierdzony przez władze u- 
stawodawcze w 1924 r., przygotował za­
rys obrony morskiej Gdyni.

Zdawało się, że tak piękną i wybii- 
ną działalność admirała może przerwać 
tylko śmierć, stało się jednak inaczej. — 
Jeden z funkcjonariuszy marynarki do­
puścił się mąlwersacyj finansowych: 
admirałowi zarzucono brak dozoru, wy­
toczono mu sprawę kamą, usunięto 
wreszcie ze stanowiska. Rozprawa są­
dowa przeciwko malwersantowi wyka­
zała jednak zupełny brak jakiejkolwiek 
winy ze strony admirała. Sprawy mu 
nie wytoczono, ale stanowiska nie 
zwrócono.

Tak ciężkie przejścia nie złamały 
jednak energji Zmarłego, zajął się go­
rąco rozwojem floty handlowej, był za­
łożycielem „Bandery Polskiej“ obecnie 
„Ligi Morskiej i Kolonjalnej", zajmował 
się rozwojem rybołóstwa morskiego, 
pracował wytrwale w ukochanej dzie­
dzinie.

Polska nie zapomni admirałowi Po­
rębskiemu jego ogromnych zasług nad 
budową polskiej bramy opancerzonej 
nad wodami Bałtyku Przyjdzie czas, 
że historja odda hołd należny nazwisku 
i czynom Zmarłego.

E. De HENNING-MICHAELIS 
generał.

Na Piekarach
Różne już powstawały i upadały w 

Poznaniu brukowe pisemka - efemery­
dy. Różne też wogóle w dziedzinie 
dziennikarskiej bywały rzeczy, ale ta­
kiego spekulacyjnego nabierania naiw­
nych na pieniądze, jakie zainscenizo- 
wało jakieś nowe „wydawnictwo“ na 
Piekarach, jeszcze nie było w Poznaniu
— i pewnie nietylko w Poznaniu!

Oto za pomocą ogłoszeń w gazetach 
szuka się „korespondentów“ do powstać 
mającego „pisma" — oczywiście „nieza­
leżnego". Gdy kandydat na „korespon­
denta“ się zgłosi, wydawnictwo posyła 
mu długą „umowę“ drukowaną do pod­
pisania. „Umowa“ ta mianuje — tak so­
bie na dystans, przez pocztę, „korespon­
denta“ nie widzianego na oczy — „za­
stępcą z prawem inkasa“ na powiat 5 
okolicę, obiecując mu złote góry, a mia­
nowicie: za zwerbowanie 100 „stałych“ 
abonentów jeden egzemplarz gratisowo, 
za zwerbowanie i.000 „stałych" abo­
nentów — i00 zł, za 5.000 abonentów
— 1.000 zł. za 10.000 abonentów — 3.000 
zł. O 100.000 abonentów „umowa“ już 
nie pisze...

„Korespondent i zastępca z prawem 
inkasa“ staje się „niejawnym wspólni­
kiem" „wydawnictwa“, wpłaca 100 zł 
(o to chodzi!), ale „może" wpłacić aż do 
10.000 zł.... Za to „korespondentowi i 
zastępcy z prawem inkasa“ obiecuje się, 
że będzie otrzymywał „po jednej ty­
siącznej części z czystych zysków wy­
dawnictwa“ {!), zresztą jako „niejawny

iikalng W dliotamu

Pz 7 742 51 75

wspólnik“ „nie mogąc sobie rościć praw 
do własności, tak do ruchomego, jak i 
nieruchomego majątku wydawnictwa 
io to chodzi!). „Umowa“ zobowiązuje 
„korespondenta“ do zachowania jej wa­
runków „w ścisłej tajemnicy wobec o- 
sób trzecich“.

„Umowa“ i jej sposób zdobywania 
„udziałów“ są tak niesłychane, że zain­
teresują się niemi niewątpliwie kom­
petentne czynniki.

P. C. Wolkowitz - 
w roli fotografa

W październiku 1930 r. zamieścili­
śmy w piśmie naszem notatkę, że p 
C. Wolkowitz, zegarmistrz z ul 
Grudnia, fotografował nazajutrz po 
demonstracjach antyniemieckich mło- 
dzieży niektóre zdemolowane objekty 
i w ten sposób prawdopodobnie chciał 
odegrać rolę „Pressefotografa“ dla pra­
sy niemieckiej. Czując się dotknięty 
ową notatką, a mianowicie jej komen­
tarzem o krzyżackiej obłudzie, wyto­
czył p. C. Wolkowitz odpowiedzialne­
mu za ten dział redaktorowi p. A. Ko­
niecznemu proces o zniewagę.

Skarga jego była przedmiotem sze­
regu rozpraw w pierwszej i drugiej 
instancji. Na podstawie materjalu do­
wodowego i zeznań podanego przez nas 
świadka stwierdzono, że zamiar wów­
czas ze strony p W. fotografowania 
zdemolowanych obiektów nie ulegał 
wątpliwości: co do tej części oskarże­
nia sąd wydał wyrok uniewinniający 
Sąd dopatrzył się znamion zniewagi 
tylko w samym komentarzu „krzyżik 
pozostaje krzyżakiem, choćby się na­
wet obłudnie maskował i udawał loial- 
nego" i skazał oskarżonego red. Ko­
niecznego na 50 złotych grzywny: wy­
rok obecnie stał się prawomocny Kara 
ta została umorzona na skutek amne­
stii.

Z RńŹNYCH"ŚTRON POLSKI
Muzułmanie w Polsce.

W Instytucie wschodnim w Warszawie 
odbyło się zebranie muzułmanów mieszka­
jących w stolicy. Na zebraniu tem wybra­
no zarząd gminy wyznaniowej muzułmań­
skiej. prezesem gminy został prokurator 
Sądu Najwyższego p Olgieru Kryczvóski, 
wiceprezesem p. Tuchan Mirza Baranow­
ski.

Powrócili z kaźni bolszewickiej
Do Łucka przybył na dłuższy odpoczy­

nek po przebytych męczarniach ks. Bazyli 
Stysło. który ma poza sobą 5 lat spędzo­
nych na wyspach Sołowicckich Ks Stysło 
ma objąć po wypoczynku jedną z placówek 
na terenie naszej diecezji.

Powrócił też z Rosji na Litwę via Ryga 
ks. Kazimierz Mustejkis proboszcz bo ry­
so wski. Skazany przez bolszewików na o 
łata więzienia ks Mustejkis już odbył 1 rok 
kary. Ten szczegół, że brat ks Mustejkisa 
jest ministrem na Litwie, dodatnio wpły­
nął na jego zwolnienie z więzienia. Przed, 
opuszczeniem granic zażądano od ks. Mu- 
steikisa podpisu, że więcej nie powróci do 
Rosji. (KAP)

Sroćne paczki żywnościowe.
W ostatnich czasach wzrosła w War­

szawie liczba zachorzeć na trichinozę Wy­
wiady wykazały, że część osób, które za­
padają na tę chorobę, spożywa wyroby 
mięsne pochodzące z prowincji które przy­
bywają do stolicy w pocztowych paczkach 
żywnościowych. Wyroby te nie podlega­
ją żadnemu uprzedniemu badaniu

Główna komisja sanitarna więc przy 
wydziale zdrowia magistratu omawiała na 
ośtatniem posiedzeniu sprawę wykonywa­
nia kontroli nad paczkami pocztowemi za- 
wierającemi wędliny. Zdecydowano zwró­
cić się do dyrekcji poczt i telegrafów z 
prośbą o rozważenie sposobów odpowied­
niej kontroli.

Związek Młodych Narodowców
W niedzielę, dnia 29 stycznia o godz. 12-ej w południe odbędzie się

zebranie członków
z referatem

p. red. Jana Remb¡©lińskiego z Warszawy
Wstęp tylko dla członków i członkiń Związku Młodych Narodowców 

za okazaniem legitymacj’. Zarząd.
Sekretarjat Z. M. N. czynny codziennie od 12 —13,30 i od 20 — 21 

przy św. Marcinie 65 w podwórzu, L ptr.
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WIADOMOŚCI POTOCZNE
Ujęcie sprawców włamania 

do kościoła 0.0. Franciszkanów
Wielkiego rozgłosu nabrała w po­

czątkach ub. miesiąca sprawa zuchwa­
łego włamania do kościoła OO. Fran­
ciszkanów. W nocy na 6 grudlnia ub. r. 
nie wyśledzeni wówczas złodzieje wła­
mali się do kościoła OO. Franciszka- 
r»ów, skradli tam wota z ołtarzy św. An­
toniego i św. Teresy, włamali się do 
sali rekreacyjnej i tam zabrali 6-lampo- 
wą ultradynę.

Szkoda, wyrządzona OO. Francisz­
kanom, była b. dotkliwa, gdyż ultrady- 
ma, działająca bez anteny i uziemienia 
była dziełem O. Norberta, poświęcające­
go się w ciszy klasztornej zagadnieniom 
techniki. Ponadto tej samej nocy zło­
dzieje włamali się do piwnic, w których 
była większa ilość chłeba i masła, przy­
gotowanego dila ubogich, którzy na­
stępnego dnia zgłosić się mieli po zasi­
łek u furty klasztornej. W piwnicy 
złodzieje urządzili sobie libację i wypili 
3 butelki wina mszalnego, poczem zbie­
gli oknem, zabierając również artykuły 
spożywcze, które, podobnie jak i aparat, 
zawinęli w płaszcze, skradzione zakon­
nikom z sali rekreacyjnej.

• Jeszcze tego samego dnia dokonano 
bardzo ciekawego odkrycia, które zda­
wało się, że spowoduje całkowite wy­
jaśnienie sprawy. Pracownice, zatrud­
nione w hafciarni, w pobliżu klasztoru 
OO. Franciszkanów, napotkały w piw­
nicy z węglem pewnego mężczyznę, któ­
ry zasnął tam bardzo spokojnie po „tru­
dach nocy“. W klasztorze znajdowała 
się policja, która „przebudziła“ śpiące­
go i aresztowała go. Włamywaczem o- 
kazal się niejaki Roman Szymański. — 
Był to pierwszy ślad za sprawcami. — 
Dalszy tok sprawy wyjaśniły dopiero 
długie i mozolne dochodzenia.

W dn. 24 b. m. wczesnym rankiem

Za kolportaż falsyfikatów
W październiku ub. r. kilku kup­

ców w Buku znalazło pewnego dnia w 
swych kasach fałszywe monety 1-zło- 
towe. Uwiadomiona policja rozpoczę­
ła śledztwo i ujęła pod zarzutem pu- 
szczania w obieg fałszywych monet 
niejaką. Helenę Tomaszewską i Cecylję 
Jabłczyńską. Panie te urządzały się 
w ten sposób, że kupowały w sklepach 
towary za kilka groszy, płaciły fałszy- 
wemi złotówkami i odbierały resztę 
w prawdziwej monecie. Postępując w 
ten sposób, poszkodowały 10 kupców.

Sprawa oparła się o sąd. T. i J. za­
siadły na ławie oskarżonych. W prze­
wodzie sądowym oskarżone tłumaczy­
ły się, że dostały pieniądze od niezna­
jomego mężczyzny. Sąd uznał za usta­
lone świadome puszczanie w obieg fał­
szywych monet i skazał Tomaszewską 
na rok więzienia z zawieszeniem, a 
Jabłczyńską jako małoletnią na rok 
domu poprawczego.

Starożytny kurhan 
u źródeł Warty

W majątku p Jana Łakoty pod Blano- 
wicami przy kopaniu ziemi na głębokości 
1 metra natrafiono na kurhan.

Składa się on z paleniska, wyłożonego 
kamieniami polnemi W palenisku zna 
leziono dużo popiołu z kamienia oraz 
resztki zbutwiałego węgla drzewnego Sia­
dy wskazują na to, że kurhan ten prawdo­
podobnie pochodzi z cmentarza pogańskie­
go.

Zaznaczyć należy, że już w r. 1924 przy 
podobnych robotach, w tym samym ma­
jątku w odległości 100 m. od odkopanego 
obecnie kurhanu, znaleziono podobne pa­
lenisko. w którem znajdowało się parę 
garnków, wykonanych z gruboziarnistej 
gliny, bez polewy.

O odkryciu ten właściciel majątku za­
wiadomił wydział archeologiczny uniwer­
sytetu Jagiellońskiego w Krakowie Po 
zbadaniu kurhanu znalezione naczynia w 
palenisku zabrane Zostały do Krakowa. 
Po pewnym czasie prof. Demytrykiewicz 
zawiadomił, że znalezione przedmioty na 
leżą istotnie do zabytków starożytności, 
gdyż datują z okresu na 600 lat przed nar. 
Chrystusa i pochodzą z cmentarzyska po­
gańskiego Przedmioty te zachowano w 
muzeum archeologicznem w Krakowie 
Obecnie o odkryciu drugiego kurhanu za­
wiadomił p Łakota uniwersytet Jagielloń­
ski oczekując na orzeczenie względnie wy 
niki badania. Wspomniane zabytki znaj­
dują się u źródeł dopływu Warty i pocho­
dzą prawdopodobnie z okresu wędrówki 
ludów po korycie Warty,

między 4 a 5 urząd śledczy przeprowa­
dził rewizję w Pr zeźo iero w ie w 
pow. poznańskim i ujął tam niejakiego 
Tadeusza Grudzińskiego, znanego prze­
stępcę, karanego już kilkakrotnie, m. 
in. ciężkiem więzieniem 6 i 2 lat, za 
kradzieże i włamania. Rewizji tej do­
konano u przyjaciółki Grudzińskiego, 
która w Przeżnierowie ma parcelę i u 
której Grudziński przebywał, mieszka­
jąc w zbudowanej na parceli prowizo­

22 stopnie poniżej zera
Mamy więc tęgi mróz od kilku dni. 

Termometr wskazuje pano 22. a nawet 
23 st. Cels. poniżpj zera. Dzieciarnia, 
saneczkująca doniedawńa pó ulicach i 
przygodnych torach saneczkowych, po­
chowała się po domach. Nie opuszcza 
ogrzanych izb Jeżeli są ogrzane. . 
A często brak jest węgla i opału. Co­
raz więcej kronika policyjna notuje 
kradzieży drzewa 1 węgla.

W kilku klasach sżkół poznańskich 
zarządzono „zimowe wakacje“ z powo­
du niedostatecznie ogrzanych izb 
szkolnych. Lekarze maja dość dużo 
pracy z odmrożeniami: Na stacji Po­
gotowia Lekarskiego (55-55) opatrzono 
odmrożonych w 27 wypadkach. Są to 
lekkie obziębienia uszu, rąk i nóg.

KALENDARZYK
Czwartek. 26 stycznia 1933

Słońce: wschód 7.44; — zachód 16,27; — 
długość dnia S godz 43 min.

Księżyc: wschód 8,19; — zachód. 17,02; — 
nów

Stan pogody według spostrzeżeń Stacji 
Meteoro'ogiczpei przy U niw Pozn • 
Czwartek, godz 7 rano: Temperatu­
ra powietrza niska — 21 st. C„ po­
godnie, wiatr południowo wschodni, 
ciśnienie atmosferyczne wysokie 777 
mm. — W ubiegłej dobie temperatu­
ra najwyższa — 13 st. C„ najniższa 
22 st. C

Stan wody w Warcie według notowań In 
spekcji Dróg Wodnych w Poznaniu
Dziś 4- 0.52 m.

Kai. rzk : Polikarp Bjutro Jan Złotousty. 
Kai. słów: Skarbimir; jutro Przybysław

OSOBISTE
— * W wyższej szkole bodowy maszyn 

i elektrotechniki odbył się w dniach 18 i 
19 stycznia br. egzamin dyplomowiy na 
wydziale mechanicznym Dyplom i tytuł 
technologa mechanika otrzymali pp: Boch- 
nar Olgiert z Katowic. Dębski Jerzy z Jor­
danowie, Janiszewski Jan ze Stepek (Po 
dole Ukr.), Joerchel Adolf z Kalisza Kazi- 
mierowicz Tadeusz z Warszawy. Komo­
rowski Adolf z Juljanowa Sandom.. Korey- 
wo Kazimierz ze Smoleńska Krzemiński 
Antoni z Wielunia. Licińskt Bohdan z 
Żychlina pow Kutno. Maligłowski Ber­
nard z Poznania Osiński Kazimierz z Py- 
szący pow Śrem Pacholski Tadeusz z Do- 
bieszewic, Zalewski Marjan z Sokołowa 
Podlaskiego. Zygmanowski Franciszek z 
Berlina

—- * Naczelny lekarz Zakłada Ubezpie­
czeń Pracowników Umysłowych w Pozna­
nia, dr. med Edmund Boczkowski ustą­
pił z zajmowanego stanowiska obeimuiąc 
stanowisko w Związku Kas Chorych w 
Warszawie '

— • P. Marjan Teofil Starnawski, ro­
dem z Ostrowa wojew. kieleckiego, uzy­
skał dyplom nauk handlowych Wyższej 
Szkoły Handlowej w Poznaniu.

— * W Wyższej Szkole Budowy Maszyn 
i Elektrotechniki w Poznania odbył się w 
dniach 21 i 23 bm. egzamin dyplomowy na 
wydziale elektrycznym. Dyplom i tytuł 
technologa-elektryka otrzymali pp : Dotn- 
browski Konrad, Frydrychowicz Jerzy. Gó 
recki Jan, Kucharski Stanisław, Luer Ed­
ward, Melcer Aleksander, Mikołajewski 
Stefan, Narbutt Wacław, Niesluchowski 
Zygmunt. Radoliński Andrzej, Richter Sta­
nisław. Rubieński Jerzy.

ZEBRANIA, ZJAZDY
— • Tow. Przemysłowe („Stary Prze* 

mysr) w Poznania. Miesięczne zebranie 
odbędzie się w piątek. 27 bm o godz 20 
na sali Związku Tow. Kupieckich przy ul. 
Zwierzynieckiej 12. Na porządku obrad 
referat p. dr Chełmikowskiego na temat: 
„Zagadnienia gospodarcze w życiu społe­
czeństwa i jednostki - Członków uprasza 
się o liczne przybycie: goście mile wi­
dziani

— * Ze Stów. Chrz. Naród. Naucz. Szkół 
Powszechnych — Koło Poznań. Walne 
zebranie odbędzie się w sobotę, 28 hm o 
godz. 17 w sali robót I szkoły wydz

— * Akademickie Koło Misjółogiczne 
przy U. P. zawiadamia o zebraniu pienar- 
nem, które odbędzie się 30 bm. o godz. 20

rycznej budzie. Znaleziono tam zbudo­
waną przez O. Norberta ultradynę, da­
lej gramofon, wota i kapelusz O. Plusa, 
farnciszkanina. Wszystkie te przedmio­
ty, oprócz gramofonu, pochodzą z kra­
dzieży w klasztorze OO. Franciszka­
nów. Grudziński, jako rutynowany 
włamywacz wyjaśnia, że nie wie, „skąd 
się te rzeczy wzięły“. Grudzińskiego 
odstawi policja w najbliższym czasie 
do więzienia sądowego.

W ten sposób ujawniono kradzież, 
dokonaną niedawno; być może, że to a- 
resztowanie przyczyni się również do 
ujawnienia świętokradców, którzy w 
iecie 1931 r. obrabowali z wot ołtarz 
Matki Boskiej w kościele OO. Francisz­
kanów. (kl)

Słowem mróz „wziął“ na dobre. A 
więc pamiętać należy nietylko o u 
szach, rękach i nogach, i chronić je 
przed odmrożeniem, ale także o ziem­
niakach w piwnicy i... rurach wodo­
ciągowych, które już tu i ówdzie za­
marzły. Nie zapominajmy również o 
głodującem ptactwie!

Chcesz poznać Pomorze czytaj

SiiCWC
POBORSKIE

w Tor D D i U. re 16615/16

w lokalu Koła, ul Gwarna 14 m 5. Refe­
rat p. t „Akademik Chińczyk studjujący 
w Europie“, wygłosi koi. Drahlówpa — 
Jednocześnie przypomina się o obowiązku 
uczęszczania na wykłady w Coli. Minus 
o godz. 20 codziennie (do 29 bm).

— * Z Pozn, Koła Tow. Nancz. Szkół 
Wyższych. Walne zgromadzenie odbędzie 
się w piątek, dnia 27 bm. o godz 18 w se­
minarium naucz, męskiem

— * Zebranie Opiekunów Kół Krajo­
znawczych Młodzieży odbędzie się w nie- 
hzielę, ¿9 bm o godz. 10 w Państwowej 
Szkołę Przem -Handlowej, ulica Marszał­
ka Focha 2
—Katolickie Koło Pań jSńzTboirifha 

swym członkom ó miesięcznem zebraniu 
plenarnem w piątek, 27 bm o godz 17 
w biurze Kat. Związku Polek, św Mar­
cin 68.

— * Ze Stów. Techników w Poznania.
Roczne walne zebranie Stowarzyszenia od­
będzie się w sobotę, dnia 28 bm. o godz 17 
w salce Stów, przy ul. św. Marcina 21.' — 
Zarząd uprasza członków o liczne i punk­
tualne przybycia.

ŻYCIE SOKOLE
— Sokół-Starołęka. Roczne walne ze­

branie odbędzie się w niedzielę, 29 bm. o 
godz. 14 w lokalu p. Pieczonki.

WYKŁADY
— * Cykl wykładów misjologicznych.

Wczoraj odbył się w sali 18 Coli Minus 
odczyt z cyklu wykładów misjologicznych 
dla inteligencji, który cieszył się znacz- 
nem powodzeniem. Odczyt wygłosił dr. 
L. Koczy na temat: „Polska ogniskiem 
misyj na przełomie wieku 10-go i li go“. 
Dzisiaj mówić będzie ks. infułat Hozakow- 
ski na niezwykle interesujący temat „Tro­
ska o misje obowiązkiem katolickim“.

Ti* 0 ,PK7<»ynacU coraz częściej po­jawiających się nagłych śmierci mów«ć 
będzie harcmistrz dr. med Stabrowski na 
wykładzie T. C. L. w piątek 27 bm o go­
dzinie 19,30 w sali p. Kijka, ul. Główna 58

WYCHOWANIE, KURSY
— • Kurs trachomatojogjj j okulistyki

dla lekarzy. W Państwowej Szkole Higie­
ny w Warszawie odbędzie się w czasie od 
13—18 lutego 1933 r. VIII kurs trachorrw- 
tologji i okulistyki spolecznei dla lekarzy. 
Program kursu składa się z części teore­
tycznej (18 godzift wykładów) i części 
praktycznej (24—30 godzin zajęć praktycz­
nych i demonstracyj na oddziałach prze- 
ciwjagliczych pod kierunkiem ordynato­
rów). Zgłoszenia przyjmuje sekretami 
Państwowej Szkoły Higjeny (Warszawa, 
Chocimska 24) do dnia 1. 2. br.). W celu 
ułatwienia wysłuchania tego kursu leka­
rzom. prowadzącym przychodnie przeciw- 
jaglicze oraz lekarzom powiatowym i sa­
morządowym zatrudnionym przy akcji 
zwalczania jaglicy, Państwowa Szkoła Hi­
gjeny będzie mogła pewnej liczbie lekarzy 
udzielić stypendja w wysokości od 50 do 
150 zl. Podanie o przyznanie stypendjum 
wraz z poparciem właściwej władzy kan­
dydaci winni wnosić-do Państwowej Szko­
ły Higjeny w terminie do 25. 1 br, przy- 
czem do podania należy dołączyć: a) krót­
ki życiorys, b) poświadczenie, stwierdza­
jące charakter zajmowanego stanowiska 
Opłata za kurs wynosi 25 zł. Uczestnicy 
kursu mogą korzystać z bursą Państwo­
wej Szkoły Higjeny.

Pizy otyłości pobudza naturalna woda 
gorzka „Franciszka-Józeia“ przemianę ma- 
terji w organizmie i wpływa na wysmu- 
kłość kształtów. Żądać w apt. i dróg Za­
lecana przez lekarzy. ng 7 539

KOMUNIKATY R02NE
— • Baczność Myśliwi-Hodowcyl Co­

raz więcej potęgujące się mrozy oraz za­
powiedź jeszcze silniejszych chłodów 
wskazują wszystkim myśliwym - hodow­
com o ich kardynalnym obowiązku dokar­
miania zwierzyny. Jako najlepszą karmę 
uważać należy niewymlócony owies sera­
delę, suche dobre siano oraz żołędzie i 
kasztany, a wszelką ostrożność zaleca «ię 
w podawaniu karmy, która łatwo podlega 
przemarznięciu (kartofle, topinambury, 
brukiew, ćwikła i buraki) Pozatem trze­
ba zakładać koniecznie ciepłe i suche le­
gowiska, z których mianowicie sarny ko­
rzystać będą.

KRONIKA MIEJSCOWA
— • Walne zebranie Tow. Uczniów 

Handlowych w Poznania zagaił prezes p. 
Skotnicki Zenon w sali Domu Kupiectwa 
Polskiego przy ul. Zwierzynieckiej 12. — 
Na przewodniczącego zebrania poproszono 
p kur. St Szulca, a na prótokólanta koi 
Knolła Leona. Po odczytaniu protokółu 
nastąpiło wręczenie nagród z Drużynowe­
go Turnieju Szachowego o pubar wędrow­
ny p. kur. St Szulca. Następnie przystą­
piono do odczytania sprawozdań prezesa, 
sekr. generalnego, skarbnika, biblioteka­
rza i gospodarza „Ogniska“ Ze sprawo­
zdań tych dowiedzieliśmy się o pracy prze­
szłej z ubiegłego roku rozwoju T. U. H. 
Po dyskusji nad powyższemi sprawozda­
niami udzielono ustępującemu zarządowi 
absolutorium na wniosek komisji rewizyj­
nej. W dyskusji nad sprawozdaniami za­
bierali głos pp. Karłowski, Brzeza. Borys, 
Kisiel Przystąpiono do wyboru zarządu 
na r. 1933 Skład zarządu ukonstytuował 
się następująco: prezes — ponownie Skot­
nicki Zenon, wiceprezes — Bukowski, se­
kretarz -— Białas zast, sekretarza — Kar­
łowski. skarbnik — Borys, bibliotekarz — 
Kędziora zast bibliotekarza — Czarczyń- 
sk.i W skład komisji rewizyjnej weszli 
pp. Winkler Karol — jako przewodniczący, 
Kapeiańśki Kazimierz i Weychan Sztan­
darowymi zostali pp Rogoziński Bogu­
sław. Jaśkowiak Stefan i Chudziński, Na 
zakończenie odśpiewano „Czerwony pas“.

KRONIKA POLICYJNA
, * Czy skutki mrozów? Stróż wa-
rownł 3 przytrzymał w pobliżu ulicy War­
szawskiej dwóch mężczyzn, ścinających 
przydrożne drzewo. Jak się okazało, byli 
to Stefan Ratajczak i Wincenty Cichocki, 
mieszkający w ogródkach działkowych 
przy ul. Warszawskiej, (kl.)

— * Strzały do mieszkania. Niewyśle- 
dzony bliżej sprawca strzelił w kierunku 
mieszkania p. int. Antoniego Bzyla przy 
Drodze Dębińskiej 3 b. Kula rewolwero­
wą padła oknem do dziecięcego pokoju i 
uszkodziła tynk Charakterystyczne że w 
tego rodzaju strzelanie „zabawiał" się ktoś 
w czasie między godz. 10 a 12, a więc w 
biały dzień (kl.)

— * Aresztowanie popularnego sprze­
dawcy „Pręgierza“. Popularny w Pozna­
niu sprzedawca „Pręgierza“ zwany „Ge­
nerałem’1 — Andrzej Gołąb, został z oska­
rżenia Żyda Nasielskiego przytrzymany ; 
odsiedział dwudniowy areszt. Nasielski 
oskarżył fałszywie Gołąba, jakobv ten wy. 
krzykiwal głośno: „Precz z Żydami!” — 
Tymczasem Gołąb głośno zachwalał „Prę­
gierza” słowami: „Kupujcie antyżydow­
skie pismo 1“ Stąd powstała powyższa 
nieścisła wersja Jak się dowiadujemy, 
Gołąb wystąpi przeciwko p. Nasielskiemu na drogę sądową.

Z Pomorza
— * CHEŁMNO. (Pożar). W sobotę, S 

bm wybuch! w godzinach wieczornyc 
pożar w realności p. Chmurzyńskiego ( 
gień powstał na strychu wskutek przede 
stania się iskry z komina. Pożar szybk 
został stłumiony i nie wyrządził powai 
uych szkód.

— (Z rady miejskiej). Dnia 21 bm. ot 
byw. się pierwsze posiedzenie rady mie 
skiej pod przewodnictwem p dr Drąi 
kowskiego. Sprawozdanie z działalnośt 
lady miejskiej na r. 1932 przyjęto. D 
prezydium rady wybrano ponownie prz* 
wodmezącym — p. dr. Drążkowskiego, st 
kretarzem — p. Ryczkowskiego, zast. przf 
wodniczącego — p Odrowskiego, zast s< 
kret. — p.. Borzeszkowskiego. Protokólar 
tem wybrano nacz. sekretarza miejskie- 
p. Sołtysiaka z wynagrodzeniem w wysc 
ko&ci loO zł. Pozatem wybrano 3 człon 
Rów komisji regulaminowej, 7 członkćy 
wydziału finansowego i 6 członków wy 
działu adm nistracyjnego. Nastęnnie za 
łatwiono kilka spraw dotyczących d-ier 
żaw il umorzenia nieściągalnych należno

— (Zasądzenie), Sąd okręgowy w To 
rumu na sesji wyjazdowej w Ćheimni, 
zasądził niejakiego Kraińskiego za zabój 
stwo rolnika w Kałdusie na 5 lat więzie
_ T (Z parafji). Na miejsce przeniesio 

wikarJuszów Khna i Buid
us,tanowieni zostali w paraf

tutejszej ks. ks. Głowczawaki j Draniów
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Echa toruńskie
POD ZNAKIEM JUBILEUSZU — 
ECHA PEWNEJ TRANSMISJI RA- 
DJOWEJ — STARE OBIECANKI — 
SPODZIEWANY RUCH I OŻYWIE­

NIE — TYMCZASEM ZIMNO«. 
s T o r u ń. w styczniu.

Toruń, to spokojne i zaciszne mia­
sto. znalazł się teraz na ustach całej 
Polski, a to z racji swego jubileuszu, 
jaki w tym roku obchodzi. À jubileusz 
to nie byTejaki — siedmsetlecie istnie­
nia!

Nawiasem zaznaczyć wypada, że 
Niemcy którzy roszczę, sobie pretensje 
do miana założycieli Torunia, już 
przed dwoma laty obchodzili jego 700- 
lecie. Liczę oni dni jego życia od da­
ty usadowienia się krzyżakó wna pra­
wym brzegu Wisły, w miejscu gdzie 
dziś leży Toruń ij. od r. 1231. Obchód 
odbył się w Berlinie i nawet transmi­
towany b, ł przez radjo Stęd wiemy, 
że brał w nim udział b. niemiecki nad- 
burmistrz Torunia dr. Hasse, który z 
łezkę rozczulenia wspominał „unsere 
schöne Stadt Thorn“. zapomina.ięr o 
tern, że ów „schöne Stadt" był dla 
nich przez przeszło 100 lat „unsere“, 
ale „jure caduco“. Dziś już jest „unse- i 
re" dla nas i naszym pozostanie.

Owa z przed dwóch lat demonstra- ' 
cyjna antypolska transmisja radjowa | 
nie spotkała się wówczas z reakcję ze jj 
strony naszego radja, w czem nic ¡j 
dziwnego, gdy się zważy, że nasz „ol- j; 
forzyrn“ raszyński jest w dużej mierze ; 
zaabsorbowany transmisjami... bryga- , 
dowemi! To też Toruń z zadowoleniem i 
przyjęł zapowiedź, danę w Sejmie ; 
przez min. poczt, o zamierzonej budo- , 
wie silnej stacji radiowej w Toruniu. ’ 
Będzie to piękny prezent jubileuszowy i 
dla naszego miasta, jeśli tylko projekt 
ten zostanie naprawdę urzeczywistnio- ; 
ny, bo pogłoski o tym zamiarze krężę 
już od paru lat Będzie trochę narze- 
kania ze strony posiadaczy odbiorni- , 
ków lampowych w Toruniu, którzy 
będę musieli aparaty swoje przebudo­
wać, by móc wyeliminować stację 
mie’scowę. ale potrzebny na to wyda­
tek kilkunastu złotych wszyscy nie­
wątpliwie poniosę bez szemrania, jako 
że chodzi o sprawę publicznę.

Główne uroczystości jubileuszowe 
odbędę się we wrześniu. Do tego cza- ; 
su ma być ponoć ukończony nowy 
most przez Wisłę. Tymczasem magi­
strat, łęcznie z komitetem jubileuszo­
wym ńie ustaje w uprawianiu tak ko­
niecznej propagandy, rozsylajęc do 
czasopism artykuły, opisujęce dzieje 
miasta i jego chlubnę przeszłość. — 
Prócz tego magistrat zabiega o ścią­
gnięcie do Torunia w tym roku wszel­
kiego rodzaju zjazdów i kongresów 
nietylko dzielnicowych ale i ogólno- 
krajowych, a nawet międzynarodo­
wych. Dotęd zapowiedziane jest od­
bycie w Toruniu międzynarodowego 
zjazdu historyków, ogólnopolskiego 
kongresu chórów kościelnych, dzielni­
cowego zlotu „sokołów“ 1 in. U władz 
kolejowych czynione sę starania o 
przyznanie na przeciąg całego roku > 
jubileuszowego zniżek ceny biletów 
dla udajęcych się do Torunia.

Słowem, jeżeli tylko wszystkie za­
mierzenia i projekty magistratu i ko­
mitetu jubileuszowego znajdę urzeczy­
wistnienie, spodziewać się należy du- 
żeeo ożywienia się cichego grodu nad­
wiślańskiego.

Tymczasem gród ten drzemie spo­
wity w śnieg i skuty mrozem (25 st. 
Cl), który zdaie się wróżyć powtórze­
nie sie okropności zimy z przed 4-ch 
lat. Byłoby to istnę klęskę dla tysię­
cy ludzi, pozostających bez pracy i bez 
środków do życia, bez mieszkań i bez 
ciepłej odzieży Komitet Pomocy Bez­
robotnym rozwija ożywionę działal­
ność, przynosząc pewną ulgę tym lu­
dziom. W budżecie miejskim olbrzy­
mie sumv pochłania pomoc bezrobot­
nym i ich zatrudnienie, ale wszystko 
to lest kronlę w morzu przeraźliwej 
nędzy ludzkiej. Może niedaleka wio­
sna przyniesie pewną poprawę pod 
tym względem

Czeka:mv cierpliwie! Qui vivra — 
verra! (wd)

Tłum bezrobotnych 
napada na pociąg węglowy

Z Inowrocławia donosi (ir): 
Bezrobotni nie idę. już pojedyńezo,

lub małemi grupkami na wyprawy 
„węglowe", lecz gromadzę, się już w 
liczne i duże oddziały, dochodzące nie­
raz do przeszło 100 osób Onegdaj tłum 
w liczbie kilkuset robotników bezro­
botnych zgromadził się nad torem ko­
lejowym pomiędzy Inowrocławiem i 
Jaksicami (tor do Bydgoszczy) i usiło­

Z Poznańskiego
— * * GNIEZNO. (Akcja komunistyczna) 

W tych dniach organa bezpieczeństwa 
przystąpiły do likwidacji akcji, zorgani; 
zowanej przez komitet okręgowy partji 
komunistycznej, w związku ze zbliżającą 
się rocznicą Lenina. Liebknechta i Róży 
Luksemburg. Skonfiskowano dużo bibu­
ły komunistycznej, która nadeszła z War­
szawy i jeszcze nie była puszczoną w o- 
bieg. Wreszcie kilka osób zostało prze­
kazanych tutejszemu sądowi

— (Kradzież). Onegdaj dwóch osobni­
ków włamało się do piwnicy handlarza 
Pawła Kuźnickiego przy ulicy Czystej 26, 
gdzie skradziono różną bieliznę oraz 70 
kg. mięsa wieprzowego. Sprawców kra­
dzieży ujęto wczoraj.

— Grodzisk —
Agencję „Kurjera Poznańskiego“ 

objął p.

Witold Wawrzyniak
Grodzisk (Wlkp.)

ul. Bukowska 4.
Zamówienia oraz przedpłatę aa 

łuty i dalsze miesiące prosimy 
uskuteczniać odtąd w wyżej wspom­
nianej agenturze, która przytmuie abo­
nament i ogłoszenia po cenach orygi­
nalnych. bez żadnych dopłat

b

— * LWÓWEK. (Z Tow Powstańców i 
Wojaków; Unia 12 bm odbyło się rocz­
ne walne zebranie Tow przy udziale licz­
nych członków Nowy zarząd na rok 1933 
pozostał bez zmian j to pp • Leon Bukte- 
wicz — prezes, Leon Jurasz — 1 wicepre­
zes, Fr Przybylak — II wiceprezes. St. 
Walich — komendant. St May — sekre­
tarz, Roman Leopold — skarbnik. Staw>k
— chorąży. Sołtysiak i Łęszczak — pod­
chorążowie. Fr. Stachowiak i Szymczak — 
ławnicy Tow nasze posiada jednego dru­
ha. liczącego 64 lata, który jest założycie­
lem naszego Tow. jest nim druh Leon Ju­
rasz. Pomimo podeszłego wieku piastuje 
także w tut ..Sokole“ urząd chorążego już 
od lat 23 Zarządzeniem p Prezydenta 
Rzplitej został p. Jurasz odznaczony Me­
dalem Niepodległości, tdr.)

— * NOWEMIASTO n. W. (Z Stów. Ml 
Polskiej) Walne zebranie S M. P. od­
było się w niedzielę. 22 bm w starej ple- 
banji, któremu przewodniczył ks. patron 
J Uybizbański. Po szczegółowym sprawo­
zdaniu ustępującego zarządu przystąpio­
no do wyboru nowego, który tworzą pp.: 
Józef Chudy — prezes. Kazimierz Smola­
rek — sekretarz, Henryk Tokarski — 
skarbnik Ludwik Herczyńskibibliote­
karz, Czesław Mnich — gospodarz. Jan 
Smolarek — naczelnik. Mieczysław Ko- 
snaala — zast. prezesa, Albin Pawlaczyk
— zast sekretarza Jan Karolczak — zast. 
naczelnika i Jan Smolarek — zast gospo­
darza Do komisji rewizyjnej wybrano pp. 
Walentego Kędzierskiego, kier, szkoły, 
Leona Chudego i Franciszka Walkiewicza. 
Dochód w roku 1932 wynosił 331.39 zł. roz­
chód 247,33 zł, pozostało na 1933 r 84,06 zł. 
Stowarzyszenie liczy zgórą 60 członków.

(an.)

— * NOWY TOMYŚL. (Występ teatral­
ny) W piątek, dnia 27 bm. przyjeżdża do 
Nowego Tomyśla świetnie zgrany zespół 
Teatru Narodowego i grać będzie sztukę 
historyczną „Ogniem i mieczem" z pp 
Bronisławą Broniczową, Zofją Krynicką, 
Leonem Frankowskim, Franciszkiem Pa- 
łańskim. Mieczysławem Serwińskim, Zbi­
gniewem Szczerbowskim, Zygmuntem 
Winterem w rolach głównych. Teatr Na­
rodowy cieszy się wszędzie olbrzymiem 
powodzeniem, gdyż przywozi wszystkie de­
koracje, które są «konieczne do uklasycz- 
nienia takiej sztuki historycznej, jaką jest 
„Ogniem i mieczem". Nie wątpimy więc, 
że w piątek sala „Kresowianki“ wypełni 
się po brzegi.

— ♦ OBORNIKI. (Epidemia grypy fi 
szkarlatyny) Na terenie tutejszego mta 
sta zanotowano ostatnio kilkanaście wy­
padków zachorowań na grypę i szkarlaty­
nę

— (Z „Sokoła") Tow gimn. „Sokół" 
w obecności licznie zebranych gości oraz 
młodzieży urządziło dnia 20 bm na sali 
Bractwa Kurkowego tradycyjny obchód 
łamania opłatka Uroczystość zagaił oraz 
okolicznościowe przemówienie wygłosił 
prezes dh Czesław Rosochowicz Podczas 
uroczystości przygrywała orkiestra pod 
batutą dyr. p Stachowiaka

— (Pożar) Dnia 19 bm wybuchł w za­
grodzie rolnika p. Wojciecha Krupy w 
Mściszewie pożar. Spaliła się stodoła 18

8

wał obrabować przejeżdżające pociągi 
węglowe.

Służba kolejowa zdążyła na czas ; 
zaalarmować komendę policji w Ino- j 
Wrocławiu, skąd wysłano posterunko- 1 
wych samochodami na miejsce dla u- -j 
niemożliwienia napadów i rozprószę- , 
nia tłumu. Przy tej sposobności are­
sztowano 10 osób oraz skonfiskowano e 
znaczne zapasy już zdobytego węgla, i!

mtr długa wraz ze zbożem i maszynami 
rolniczemi. Straty oblicza się na 6 000 zł 
Poszkodowany był ubezpieczony w K U. 
O. Stwierdzono, że w niniejszym wypad 
ku zachodzi podpalenie.

* OSTRZESZÓW. Nowy wójt). W 
miejsce dotychczasowego wójta p Więc­
kowskiego, który objął funkcje komisa­
rycznego burmistrza i wójta w Rychtalu, 
mianowany został komisarycznym wój­
tem na obwód Ostrzeszów p. Marjan Bą- 
kiewicz. dotychczasowy wójt w’ Kobyiej- 
górze Komisarycznym wójtem na obwód 
Kobylagórę został mianowany p. Kazi­
mierz Lipiński z Poznania.

— * ROGOŹNO. (Nieszczęśliwy wypa­
dek). Właściciel autobusów p. Brunon A 
bramowski przy naprawianiu motoru na 
ulicy Czarnkowskiej. wskutek gołoledzi 
złamał nogę bardzo niebezpiecznie.

— (Przedstawienie). Wiełkop. TeaSr 
Objazdowy pod dyrekcją p Brzeskiego dał 
ostatnio w sałi „Hotelu Centralnego" 
przedstawienie komedii „Kobieta i perły1, 
czyli „Puhar wędrowny". Sztuka jest bez 
wartości artystycznej, czy literackiej, co 
w rezultacie musiała odczuć kasa. — Ko­
ło akademików wystawia dnia 2 lutego br 
w sali .Hotelu Centralnego" komedję nt 
„Żeglarze". Czysty zysk przeznacza się 
na rzecz Towarzystwa Przeciwgruźliczego.

— (Karnawał) Tow. Czerwonego Krzy­
ża urządza dnia 28 bm. w sali „Hotelu 
Centralnego" bal karnawałowy, który się 
zapowiada nadzwyczajnie — Dnia 4 lute­
go br. urządza Tow. Kupców wielki bal 
maskowy, (aka.)

Z Kaliskiego
— ‘ SŁUPCA. (Przedstawienie „Soko­

ła“) Żeńskie Iow Gimn .Sokół" z Wrze 
śni odegrało w dniu 22 bm. na sali .Soko­
ła" w Słupcy sztukę pod tyt „Pan Dama- 
zy" Zaznaczyć należy że amatorzy „So 
koła" z ról swych wywiązali się bardzo 
dobrze

— (List szedł 9 miesięcy). Z odwoła­
nia pewnego płatnika podatkowego w ro­
ku 1931 wniesionego do Izby Skarbowej 
w Łodzi, wystosowane zostaio przez izbę 
tę pismo jako odpowiedź pod datą 2 maja

ii

ii

Zima w porcie gdyńskim
W lodzie statki i ludzie odpoczywają — Kutry rybackie 

w lodowych okowach

Wanty i liny statków pokrywa od dołu 
szklista skorupa słonego lodu.

Duński szkuner w porcie gdyńskim, po­
kryty śniegiem i lodem.

Gdynia, w styczniu.
Termometr wskazuje 15 stopni mi­

nus.
Z okien domów, wychodzących na 

morze, widać szerokie pasmo nierucho­
mego lodu, pokrytego grubą warstwą 
śniegu. Wzrok pobiec musi daleko, 
żeby ujrzeć ciemne pasmo nieza- 
marzniętego morza.

„Komunikat lodowy“ Pim*a jest 
niewesoły. U brzegów Szwecji i Fin- 
landji lód wyprawia niesamowite or- 
gje i uniemożliwia żeglugę. W kanale, 
prowadzącym do portu w Królewcu 
piętrzy się i tworzy półmetrowe bary­
kady. Gdańsk czyni ostatnie wysiłki, 
żeby wydobyć się z lodowych oków. 
W Szczecinie lód, w Rydz© lód, w 
Tallinie i Helsinkach to samo.

Baseny portowe Gdyni pokryte są 
kożuchem gęstej kry. Tafle grubego 
lodu obmarznięte są wkoło i tworzą 
jednolitą lodową skorupę. Kilka stat­
ków, znajdujących się u nabrzeży, zda- 
je się być uwięzionemi w lodzie. Burty 
statków, wanty i liny pokryte są od 
spodu warstwą szklistego lodu.

Okazuje się jednak., że sytuacja nie 
jest znowu taka groźna. Od brzegu 
odrywa się jeden z parowców, bije 
mocno śrubą i niebawem ma wkoło 
siebie kawałki potrzaskanego lodu i 
przestrzeń wody. Bez pomocy holow­
nika — kosztuje to pieniądze — toruje 
sobie sam drogę do awanportu. Tam 
trafia na lekko zamarzniętą rynnę i 
niebawem mija wieżyczki wjazdowe 
na falochronach i znajduje się na czy­
stych falach morza.

Krę do portu wpędziły wschodnie 
wiatry. Pełno jej we wszystkich base­
nach i ustawicznie druzgoczą ją ho­
lowniki „Bizon“ i „Ursus“. Istnieją 
dwie ewentualności: albo zmieni się 
wiatr i wypędzi z portu krę i wówczas

KRONIKA KARNAWAŁOWA
Bal Sędziów. Prokuratorów i Adwoka­

tów w Poznania odbędzie się w sobotę, 
dnia 28 stycznia 1933 o godz. 21,30 na B a- 
łej Sali Bazarowej 1< mb

Towarzystwo Pomocy dla Inteligencji
urządza w niedzielę, dnia 29 stycznia r b. 
w „Adrji" herbatkę z tańcami od godz 1. 
do 20. Dochód przeznaczony na zubożałą 
i bezrobotną inteligencję. Bilety w cenie 
zł 1 wraz z podatkiem. zg 17

Koi© Farmaceutów S. U,. P. urządza 
w dniu 29 stycznia rb. (niedziela) — a nie
w sobotę, jak wczoraj mylnie wydruko­
wano— w salach Belwederu Wieczorek 
Taneczny" pod protektoratem JWPana Ku­
ratora Prof Hrynakowskiego Zaprosze­
nia wydaje się jeszcze w lokalu Koła przy 
ul Grunwaldzkiej 14 w godz. 12—13 — 
Wstęp 4,—, studenci 2,— zł. dg 2 -60

Towarzystwo Powstańców i Wojaków 
im. Fr. Ratajczaka Poznań - śródmieście 
urządza Doroczną Zabawę Kranawalową 
dnia 28 stycznia r b.. o godz 19-tej w sali 
p Jarockiej przy ul. Masztalarskiej 8 po­
łączoną z rozmaitemi niespodziankami m, 
i taniec s balonikami o 3 nagrody, na 
którą uprzejmie zapraszamy Szanownych 
Druhów oraz Sympatyków, zg 17 590

1932 roku, a które do rąk petenta doszło 
20 bm. czyli w miesiącu dziewiątem od 
jego podpisania

— („Sanacyjne" budowle) „Sanacyjni 
działacze organizują na terenie Słupcy 
żeńskiego „Strzelca". Istnieje przypuszcze­
nie. że budowa ta runie jak runęła takaż 
budowa „Strzelca" męskiego

— (Z Kola Myśliwskiego). Zarząd Ko­
ta Myśliwskiego w Słupcy rozważał na po­
siedzeniu sprawę kłusownictwa, przyczem 
wyznaczył dla posterunku w Słupcy na­
grodę zł 80 za ujawnienie na terenach Ko­
ła w gminie Mlodojewo ośmiu przekro­
czeń natury łowieckiej, oraz dla poste­
runku w Lądku za wykrycie dwóch szkod- 
ników-strzelców. asysnował 20 zł.

nie będzie żadnych kłopotów, albo 
mrozy przy niepomyślnych wiatrach, 
potrwają dalej i wówczas okaże się po- 
trzebna pomoc lodołamacza, który bę­
dzie trzeba wydzierżawić w Danji lub 
Szwecji. Narazie pierwsza ewentual­
ność jest realniejsza, ale, jak wiadomo, 
możliwe jest wszystko. W oczach za­
marzają porty bałtyckie, położone bar­
dziej na południe, aniżeli'Gdynia, więc 
dlaczegóżby port nasz miał być wyjąt­
kiem? Zresztą obecnie ruch okrętowy 
na całym Bałtyku jest bardzo nikły i 
transport wielu towarów zaczekać mo­
że spokojnie do wiosny i lepszych wa­
runków nawigacyjnych.

W lodzie odpoczną statki i ludzie, 
FOB.

* ,» *
Gdynia, 26. 1. (Teł. wł.) Silne 

mrozy, trwające od kilku dni. bardzo 
utrudniły rybołótwo morskie. Na poło­
wy wyjeżdżają tylko większe kutry, 
które są mocno zbudowane i mają sil­
ne motory, umożliwające przebijanie 
się przez lody

Dziesięć kutrów wyszło z Gdyni, 
przyczem na noc miały powrócić. Jed­
nak z powodu kry na morzu uwięzły 
w lodach i. pozostały całą noc poza 
Gdynią. Parę kutrów próbowało po­
wrócić do portu. Z wielkim trudem 
udało im się dobić do falochronu jed­
nak wejście do portu uniemożliwiły 
zwały kry.

Jeden z kutrów, rybaka Kopickiego 
z Gdyni, wskutek naporu posuwającej 
się z prądem kry został zgnieciony ś. 
zatonął. Załogę uratował znajdujący 
się w pobliżu statek pilotowy. Kuter 
powracał z dosyć dobrego połowu: na 
pokładzie miał około 5 ctr. śledzi i 
szprotów, które zatonęły razem z nim

Pozostałe kutry w dniu dzisiejszym 
wyratował z opresji holownik „Bizon“.
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DZIAŁ KULTURY I SZTUKI
Z PRACOWNI IZ WYSTAW

WYSTAWA W. CHELMOŃSKIEJ
Kiedy patrzymy w Tow. Przyjaciół 

na obrazy Wandy Cłtełtnońskiej. odra- 
xu ogarnia nas powiew zachodu. Czuć 
Paryż już w samym uiaterjaie wzro­
kowym. Stare uliczki, bale i dancingi 
w nocnych lokalach na Montmartrze, 
specyficzne typy paryskich modelek. 
Ale nietylko tern prace Chelmońskiej 
wprowadzają, nas w obręb sztuki fran­
cuskiej i jej zainteresowań. Głównem 
wśród nich jest kolor, a od tego 
właśnie zagadnienia podchodzi Chcł- 
mońska do swego malarstwa Najsil­
niej reaguje jej wrażliwość i malarski 
temperament na barwę, kolorystyka 
jest jej głównym celem Niektóre obra­
zy nazywa np. „Portret czarny* lub 
„Portret różowy** —- zależnie od kolo­
ru dominującego. Na ogół płótna jej 
są pomyślane jako zestawienie kilku 
plam barwnych, ujętych konturem — 
zestawienie kolorów j ich natężenie 
jest narazie wyłącznym celem; pla­
styka formy natomiast jest obserwo 
wana mniej lub więcej. Przy malowa­
niu twarzy barwa policzków, włosów, 
brwi i oczów pojęta jest wybitnie jako 
kolor; oczy specjalnie wyznacza ar­
tystka dużą plamą, zdecydowaną w 
barwie, podobnie jak cienie na twarzy, 
które są odpowiednio wyszukanym ko­
lorem. korespondującym z resztą na­
świetlonych i barwnych fragmentów.

Te malarskie problemy możemy 
obserwować zarówno na portretach 
jak na kompozycjach. Na kilku płót­
nach śledzić można jak p Ch. stopniu­
je plastyczność formy, która w obrazie 
sk\V loży* dochodzi do pełni wyrazu. 
Jest to zapewne najdorzalsza praca na 
tej wystawie. Trzy figury kobiece, 
zręcznie włączone w grupę ruchami 
nachyleń i rąk. oświetlone od lamp, 
nasycone są intensywnym kolorem o 
przewadze czerwieni. W tej ostatniej 
barwie dała artystka dużą rozmaitość 
odcieni, któremi wydatnie modeluje 
formę postaci Również udanym szki­
cem kolorystycznym jest scena na 
dancingu (Nr 4): dwie półfigury ko­
biece. silniej zaakcentowane na tle 
dobrze dokomponowanych sylwet dru­
goplanowych. Żywą kolorystyką dzia­
ła studjum portretowe dwóch pań w 
białych sukniach 1 białych kapelu- 
szach — te dwa kolory i czerwień twa­
rzy mocno kontrastują się na tle zie­
leni w plein airze. Z kilku studjów 
portretowych należy wymienić „Por­
tret p S.*‘ (dobrze namalowana twarz, 
pięknie stonowana z tłem) — dalej 
pełną wdzięku „Główkę“ i studjum 
„Niezadowolona“. Pozatem, oprócz 
kilku wrażeń akwarelowych z dancin­
gów paryskich o zacięciu groteskowem 
— mamy na wystawie kilkanaście 
szkiców i studjów pamięciowych na 
tematy czysto polskie. A więc proce­
sje z udziałem ludu wiejskiego, kościół 
w czasie mszy — chodziło artystce o 
oddanie barwności stroju i zaznacza­
nie typów; tutaj jednak pewna grote- 
skowość i karykaturalność postaci 
psuje wrażenie — najwięcei zalet ma 
„Procesja Bożego Ciała w Poznaniu" 
na tle fary, tak samo prz.ekonywuje 
akwarela „Zakrystja w Toruniu*, u- 
trzymana w szarym tonie, i odmienny 
od niej, bardzo barwny, „Ołtarz w Lu- 
biszewie“. Akwarele z nad polskiego 
morza cechuje żywość kolorytu i swo­
bodna swada malarska.

W następnej sali wystawił kilka 
prac akwarelowych Sanok, z tych 
„Portret p. N.“ zdradza znaczniejszy 
wysiłek. „Portret córeczki“ ma cechy 
poprawnego rysunku Do prac Rafała 
Malczewskiego wrócimy następnym 
razem,

Jan Mrozińskl.
Poznań.

Pisma nadesłane
„Przegląd Współczesny". Nr 129 Treść: 

W. Chodasiewicz: ..Współczesna litera!ura 
rosyjska" — S Estreicher: „Stanisław 
Wyspiański w Uniwersytecie JagiePoń 
skim“ — J Smoleński: „Socjologia grup 
spoleczno-geograficznych jako podstawa 
badań regjonalistycz.nych" - K W Zaf 
Wodziński: „Maria Dąbrowska — hirto- 
ryczno-iiterackie znaczenie jej twórczości*
— T Skowroński: „Konfliki o Wolne Zony 
Sabaudzkie" — S Łukasik: „Współczesna 
powieść rumuńska" — J. Melallman: Za 
gadnienie przypadku". — M J Ziomek: 
„Ze studjów nad czytelnictwem w Polsce"
— M llenzel: ..Rozbrojenie moralne a 
międzynarodowa współpraca intelektual 
na" — M Brahmer: ,Z przeszłości polsko- 
francuskich stosunków kulturalnych" — 
S Srokowski: ..Z publikacyj o Pomorzu"
— K W Zawodziński: ..W obronie trądy- 
cyinei interpretacji „Wesela" — Adres 
Red. Kraków, ul. św. Tomasza 32»

CO ANGLJA LUBI CZYTAĆ?
Znana londyńska firma Dentów, 

wydająca popularną „Everyman's 
Library“ („Bihljoteka dla wszystkich") 
zwróciła się do czytelników z zapyta­
niem co który z nich uważa za najlep­
sze z angielskich publikacyj w sezonie 
jesiennym? Nie sądźmy, aby ograni­
czenie ankiety do okresu kilku mie­
sięcy oznaczało szczupłość materjału 
.Mimo kryzysu, w W Brytanji ukazuje 
się dziennie po kilkanaście książek z 
najrozmaitszych działów i najrozma­
itszego charakteru. Niema mowy o 
tern, aby jeden człowiek mógł zazna­
jomić się ze wszystkiemi Ale też kłe- 
rowniclwu firmy Dent szło właśnie o 
stwierdzenie, jakiego pokroju wydaw­
nictwa stanowią najsilniejszy magnes 
i o zastosowanie się później do wyni­
ków ankiety.

Na podstawie nadesłanych odpo­
wiedzi ustalono listę sześciu utworów, 
tak znamienną dla upodobań i smaku 
dzisiejszej publiczności angielskiej, że 
warto poświęcić nieco uwagi wyniko­
wi tych apolitycznych wyborów.

Pierwsze miejsce zdobył „Życiorys 
Józefa Chamberlaina", napisany przez 
J L. Garvina. Autor, długoletni redak­
tor „Observera“, w którym prowadzi 
konsekwentną i systematyczną propa­
gandę na rzecz Niemiec, ma niewątpli­
wie dar jasnego rysowania ludzi i wy­
padków, oraz styl pociągający. Z tem 
wszystkiem i Garvin nie jest wybit­
nym pisarzem, i Joe Chamberlain nie 
był największą postacią Anglji w cią­
gu ostatnich lat pięćdziesięciu. Jego 
polityczne maksymy nie mają dziś za­
stosowania. nie odznaczały się też wy­
sokim poziomem moralnym. „Nie bę­
dzie jajecznicy bez potłuczenia Jaj“, 
wołał on cynicznie — nawołując do 
podbojów. A jednak ten chorąży im- 
perjalizmu brytyjskiego musi mieć je­
szcze potężne zastępy zwolenników, 
skoro życiorys jego wyszedł zwycięsko 
z tych wyborów.

Mieszkańcy Londynu czytają naj­
chętniej Galsworthy'ego i Wellsa Czu- 
ją. że coś się psuje w państwie duń- 
skietn. Myślą nad tem. czy Anglja 
zdoła Utrzymać piątą część kuli ziem­
skiej ale przestali marzyć 0 nowych 
nabytkach. — Natomiast prowincja 
wciąż jeszcze czyta Kiplinga i. słabiej 
orjentując się w procesach dziejowych, 
wierzy w idee imperjalistyczne. Jej to 
głosy oddały książce Garvina palmę 
pierwszeństwa.

Na drugiem miejscu ' stoi przekład 
„Józef" (naturalnie Flawjusz) Feucht- 
wangera. powieść o wojnie żydowskiej 
Tytusa l zdobyciu Jerozolimy, pełna 
patriotycznego bólu nad tem. co stało 
się wówczas, i sentymentu sjonistycz- 
nego na użytek czasów obecnych — 
polskie tłumaczenie drukuje właśnie 
lwowska sjonistyczna „Chwila*. Au­
tora popularyzowała hałaśliwie rekla­
mowana w Anglji i zresztą wcale cie­
kawa powieść „Żyd Süss“, również 
mająca tło historyczne. Ale zwycię­
stwo „Józefa*' w ankiecie należy przy­
pisać przedewszystkiem Żydom To 
takie dzielnice Londynu jak White­
chapel, Shepherds Bush, p© części 
Golders Green i Hampstead przeparly 
go swemi głosami.

Trzecie miejsce zajęły „Przygody 
czarnej dziewczyny, poszukującej Bo­
ga'*, dziwaczna opowieść Bernarda 
Shaw, jak zwykle, pełna dowcipu i 
trafnie podchwyconych rysów psycho­
logicznych, ale typowe dzieło starcze, 
które powtarza dawne motywy autora, 
a pod względem myśli — nie mówiąc 
już o bluźnierczym charakterze pew­
nych ustępów — przedstawia labirynt 
bez wyjścia. Rozwój Shawa dalby się 
może określić jako proces deziluzji. 
Pełen zapału młody socjalista równo­
cześnie zwalczał istniejący porządek 
rzeczy i głosił własne ideały. Cóż. kie­
dy z wiekiem tracił wiarę w jeden po 
drugim. Naprzód w dobroć natury 
ludzkiej, potem w cywilizację mater­
ialną. potem w postęp, wreszcie w 
resztę swego programu. Dziś wychwa­
la raz bolszewizm, raz faszyzm... Stoi 
przed swymi widzami i czytelnikami 
nadal mocny w satyrze i w negacji, 
ale pozbawiony pozytywnego ideału — 
i napróżno szuka Boga ze swą mu­
rzynką. Ta książka dostała głosy 
mniej inteligentnych socjalistów, tej 
odmiany snobów literackich, która 
najchętniej ch. ali. gdy nie rozumie, i 
rozwichrzonych studentek, które nigdy 
nie skończą studjów — ale tylko 
brzydkich.

Czwarte miejsce zajęły „Listy“ D 
H Lawrence's — dzięki snobom lite­
rackim. widzącym przyszłość bellętry-

styki jedynie na drogach freudyzmu. 
dzięki erotomanom i ładniejszym ze 
studentek które nie mają przed sobą 
widoków, dyplomu. Gdyby nie bliższy 
sercom „Józef“ tu byłyby padły głosy 
z Whitechapel, Shepherds Bush itd.

Piąty jest R. H Lockhart Bruce z 
„Pamiętnikami tajnego agenta brytyj­
skiego". a więc z sensacją o pewnym 
podkładzie niedawnej historji i patrio­
tyzmu. Kombinacja ta musiata pocią­
gnąć czytelników t. z. „books with a 
plot** „książek z akcją“ (o ile możno­
ści kryminalnej), a na imię im w An- 
glji legjon.

Szóste miejsce zdobyła powieść 
„Zostali pobici" która była prawdziwą 
niespodzianką ze strony Róży Macau- 
lay Sprzykrzyło się widać tej wybit­
nie utalentowanej autorce szyderstwo 
a szydziła ona złośliwie i skutecznie 
z różnych rzeczy, z Anglji wiktoriań­
skiej i współczesnej, ze snobizmu, hi­
pokryzji, ideałów wychowawczych

ŻYCIE KULTURALNE
BOLESŁAW WOYTOWICZ NA KONCERCIE NIEDZIELNYM

Na koncercie Orkiestry Symfonicz­
nej m. Poznania w Teatrze Wielkim 
zaznajomią się nasi słuchacze z nie­
znanym jeszcze u nas wybitnym mło­
dym twórcą i wirtuozem polskim. Jest 
nim Bolesław Woytowicz.

Wiadomo, że radjo warszawskie 
nadaje co soboty wieczorem maty źe- 
cital z dzieł Chopina, wykonywanych 
przez pianistów polskich i obcych, o ile 
bawią przejazdem w Warszawie. — 
Mniejwięcej rok temu, słuchacze tych 
audycyj spotkali się ze zmianą pro­
gramu Zapowiedziany pianista za­
chorował i otwarte na recital głośniki 
uprzedziły swych właścicieli, że wy­
konawcą będzie Bolesław Woytowicz.

Nazwisko to oznaczało wiele, jeżeli 
słuchaczem byl ktoś, kto śledzi rozwój 
naszej młodej i najmłodszej twórczo­
ści muzycznej. Ale laikom było mniej 
znane, gdyż prof Woytowicz mało się 
wogóie na estradzie udzielał, poza 
Warszawą zaś bodaj czy dał się sze­

Nowy Honegger. Z Rzymu donoszą nim: 
W Augustę© wykonano nowy utwór Artura 
lloneggera zatytułowany „Le chant de Ni- 
game“. Treść zaczerpnięta z życia Indjanćw 
północno . amerykańskich. Nigame, wódz 
jednego z plemion, dostał się w niewolę 
Irokezów i zostaje spalony na stosie a 
przedtem intonuje pieśń śmierci. Publicz­
ność wioska, przygotowana dopiero do mu­
zyki wczorajszej, stanęła trochę bezradnie 
w obec dźwięków tak ultra-dzisiejszych. 
(akie słyszy się u lloneggera. — Prasa 
„ścięła" „Le chant de Nigame" bez ogró­
dek (rm)

„Ludzie z Poker-Flat". Taki tylu! ma 
najnowsza w Ameryce rozgrywająca się 
opera Jaromira Weinbergers do libretta 
Miłosza Knresza Weinberger stonował tym 
razem orkiestrę, ale niemniej zastosował

NAUKA
Zgon histeryka rosyjskiego. W Samarze 

umarł S. F Platonów, uczony historyk 
Liczył lat 73 Zajmował się m tn. dzieia- 
mi zamętu rosyjskiego w wieku XVII (trzy 
dzieła), napisał historię Rosji dla szkól 
średnich, ostatniemi laty ogłaszał prace o 
Iwanie Groźnym Borysie Godunowie i 
Piotrze Wielkim Przez Sowiety został od 
sunięty od działalności potem uwięziony ł 
w końcu zesłany do Samary Wśród histo­
ryków rosyjskich starszego pokolenia by8 
postacią wybitną, cieszył się też uznaniem 
zagranicą i nieraz w międzynarodowych 
ztazdach reprezentował naukę rosyjską.

Z PoL Akademii Umiejętności. Wvdz:al 
filologiczny odbył posiedzenie, na którem 
wygłosili odczyty prof T Grabowski nt. 
..Próba syntezy nowej nauki o literatu­
rze" oraz prof M Sryjkowski nl ..Polski 
udział w czeskiem odrodzeniu III Udział 
w działalności pisarskiej Sznfarzyka"

Z PoL Tow. Teologicznego. ’ Oddział 
lwowski odbył posiedzenie z odczytem O 
prof. Gornisiewicza O. P. p. t: „Św AR 
bert Wielki“. i i

LITERATURA
»Ostatnia noc”. Taki tytuł nosi nowy 

tom poezyj sowieckiego liryka Bagryckie- 
go. Jest to dalszy ciąg poetyckiej autobio­
grafii. rozpoczętej, „Mojem pochodzeniem“. 
Pierwszy tom zawierał dzieciństwo autora, 
obecny obejmuje lata wojtiy światowej

Shaw (odzie do Chin. Rektor uniwersy­
tetu w Hong - Kong p. Ło Kia Luen. za­
prosił telegraficznie na szereg wykładów 
Bernarda Shawa, będącego obecnie w po­
dróży na Daleki Wschód W depeszy swojej 
zwraca się do Shawa jako do „genjusza 
sztuki komizmu, proroka współczesności 
i szermierza najwyższych ideałów człowie­
czych". a na zakończenie nazywa go „ze­
słańcem Boga" Wiadomo, że grzeczność 
Chińczyków jest przysłowiowa, a ich kom­
plementy nie mają sobie równych w bom- 
bostyeatffioścL

społeczeństwa Aż nagle cofnęła się w 
pierwszą połowę wieku XVII i — na- 
pewne na podstawie gruntownych stu­
djów — odtworzyła ją nadzwyczaj 
wierni© i plastycznie wraz z jej prąda­
mi religijnetni. politycznemi. filozo- 
ficznemj i literackiemu z obyczajami i 
przesądami z całą galerją wybitnych 
postaci, znanych z literatury. Odtwo­
rzyła przytem język — o ile mogę osą­
dzić — prawie bez usterki Co zaś naj­
dziwniejsze. odmalowała ten odległy 
świat z sympatią, rzadko tylko pozwa­
lając sobie na ironię.

Ja w tych wyborach nie brałem u- 
działu, ale gdyby był towarzyszył im 
totalizator, byłbym bez wahania sta­
wiał na powieść Róży Macauley Po­
nieważ przyszła do mety szósta ni© 
byłbym wygrał dużo, nawet na fran­
cuski bilet.

Dr. Wt. Tarnawski.
Lwów.

rzej poznać. Kto wszakże pozostał 
wiernym warszawskiej transmisji, ni© 
bacząc na obcą sobie firmę wykonaw­
cy ten był sowicie wynagrodzony. Za­
raz po pierwszym utworze mógł się 
przekonać, że zabiera głos pianista 
wysokiej klasy i szopenista ze wszech 
miar powołany. Z każdym numerem 
programu wrażenie potężniało, i do­
szło do szczytu w monumentalnie ode­
granym polonezie fis-moll. Nazajutrz 
radjosłuchacze całej Polski dzielili się 
ze znajomymi tą rewelacją, która zo­
stała im dłueo w pamięci.

Do sylwetki prof. Woytowicza jak© 
muzyka-kompozytora przyjdzie jeszcze 
wrócić. W niedzielę wykona on z or­
kiestrą, dyrygowaną przez p. Z Lato- 
szewskiego, swój koncert fortepiano­
wy. dzieło nagrodzone na konkursie 
warszawskim. Poza tem znajduje się 
na bogatym programie piąta'symfonja 
Czajkowskiego, oraz Różyckiego poe­
mat symfoniczny „Anhelli*.

w niej cały jazz aż do ..Vibrafonu” (elek­
tryczny fortepian) i do najnowszych typów 
saksofonu Mnóstwo jest rytmów tango- 
wych i bostonowych, perkusji i koncep'ów 
instrumentacyjnych wszelkiego rodzaju. 
Krytyka czeska sądzi, że Weinberger sfa­
brykował tym razem „towar eksportowy 
wysokiej wartości", który pójdzie na za­
granicę

Wagner w Paryżu. Donszą nam z Pary­
ża: Rok obecny, jako pięćdziesiąty od zgo­
nu Wagnera, uczci Wielka Opera szere­
giem przedstawień W styczniu będzie da­
ny .Parsifal", w tygodniu wielkanocnym 
cała tetralogía ..Pierścień Nibelunga" zaś 
w czerwcu kilku przedstawieniami będzie 
dyrygował zaproszony w tym celu Furt- 
waengler. (sp)

TEATR
Jean Cfraudonx napisał nową sztukę 

„Intermezzo", oraz kończy tragedję .Bru­
tus"*.

»Wiśniowy sad" w Mediolanie. Piszą 
nam z Medjolanu: Trupa Rosjanki Pawio­
wej — grającej po włosku — wystawiła w 
Odeonle „Wiśniowy sad" Czechowa. Insce­
nizował rzecz Nietnirowicz - Dunczenko, 
długoletni współpracownik Stanisławskie­
go w Moskwie, sukces byl wielki, (sm)

SZKOLNICTWO
Rodzice, dziecko 4 książka. P Józef Pę­

kalski drukuje w „Życiu Szkolnem" roz­
prawę p t. „Drogi książki". W nr. osiat- 
titm „2 Szk." omawia specjalnie wpływ, 
jaki wywierają rodzice na budzenie się za­
interesowań do książki wśród dzieci Do-
chodzi do wniosku, że niezawsze zachodzi
związek między wykształceniem rodziców 
a ich oddziaływaniem na czytelnictwo 
dzieci. . Nawet wśród warstw' wyksztalco- 
fiycn ci tygla walka o byt. praca zar)bko° 
w a nie pozw alają znaleźć dość czasu na 
czytanie. Przeszkodą w rozwoju czytel­
nictwa młodzieży jest też często pogląd 
rodziców, iż tylko podręcznik jest dobrą 
książką czytanie zaś powieści jest .marno- 

Cytaty z dzi~l Rousseau'a, 
J s. Milla i tn wskazuj». na to. jak wiel­
ki wpływ wywiera książka na dziecko 

(St. N.)

Książki nadesłane
Władysław Orkan: „W roztokach“. Po­

wieść. 2 tomy Kraków 1932 Wyd w Meł- 
S61S.

Władysław Orkan: „Drzewiej" Powieść 
Kraków 1932. Wyd W Meisels

Czesław Gutry: „Odbitki nadbitki i 
ptzedrukt w Urzędowym Wykazie Druków 

Pó,TOCze 19ó2 r“ Warszawa 
idezegt??' 8 ”Pri0g1' Grai- w><»- ‘ Papier-
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DZIAŁ GOSPODARCZY
Z chwili

W interesie rzemiosła
Rok 1933 stać będzie pod znakiem 

rewizji umów handlowych, w związku 
z wejściem w życie nowej taryfy cel­
nej Jest rzeczy konieczną, aby nasi 
negocjatorzy przy rokowaniach z pań­
stwami zagranicznemi poświęcili in­
teresom rzemiosła niemniejszą uwagę, 
co potrzebom rolnictwa i przemysłu.

Mógłby ktoś, z uśmiechem polito­
wania. uczynić uwagę, że udział rze­
miosła w handlu zagranicznym jest 
minimalny, że przeto wspomniane po­
wyżej „interesy rzemiosła“ nie przed­
stawiają się zbyt poważnie. Na to 
zastrzeżenie odpowiedzieliśmy, jak na­
stępuje:

Istotnie, udział rzemiosła w wywo­
zie sięga zaledwie 30 milj. zł. zaś w 
przywozie nie przekracza 50 miljn. zł, 
a więc wynosi zaledwie kilka procent 
całkowitej wartości handlu zagranicz­
nego, — ale dotychczasowego stanu 
rzeczy (szczególnie odnośnie wywozu) 
nie można poczytać za normalny, gdyż 
nie odzwierciadla on potencjalnych 
możliwości naszego rękodzieła. Ilość 
pracowników, zatrudnionych w war­
sztatach rzemieślniczych jest równa 
cyfrze robotników pracujących w gór­
nictwie, hutnictwie i wielkim przemy­
śle. Jak widzimy, rzemiosło reprezen­
tuje siłę ogromną, siłę niewyzyskaną. 
Trzeba nam należytej organizacji kre­
dytowej i handlowej, która podjęłaby 
się w sposób sprężysty i umiejętny 
wskrzeszenia eksportu polskich wyro­
bów rzemieślniczych (wyrobów wędli­
niarskich, cukierniczych, drzewnych 
koszykarskich, skórzanych i t. d.). Nie 
ulega najmniejszej wątpliwości, że — 
gdybyśmy takiej organizacji wreszcie 
się doczekali — wywóz towarów ręko­
dzielniczych ruszyłby z miejsca. Wie­
rzymy, że to się stanie nareszcie, bo­
wiem znaczenie rzemiosła w ostatnich 
latach wzrosło niezmiernie. Chwała 
Bogu czasy, w których ono było kop­
ciuszkiem, minęły, i to bezpowrotnie. 
A więc — powtarzamy — trzeba od 
strony traktatów handlowych przygo­
tować grunt pod przyszłą ekspansję 
wywozową polskiego rzemiosła.

Co się zaś tyczy przywozu, wpraw­
dzie jest on stosunkowo nikły, ale mi­
mo to —- wygórowany. Oto przykład: 
oblicza się, że w razie zahamowania 
importu obuwia zagranicznego, zna­
lazłoby w produkcji szewskiej dodat­
kowe zatrudnienie około 10 tysięcy lu­
dzi. Bagatela, co? O tern stale musimy 
pamiętać, że (obok robót publicznych) 
najskuteczniejszym środkiem zwalcza­
nia bezrobocia jest zwiększanie stanu 
zatrudnienia w rzemiośle. Pod tym 
kątem widzenia powinno się patrzeć 
na prawo rzemiosła do obrony jego 
interesów przy rokowaniach z zagra­
nicą.

•
Działacze społeczni i samorządowi 

nie przestają głowić się nad techniką 
walki z „nielegalnymi • w rzemiośle. 
Jest ona utrudniona skompiikowane- 
mi przepisami, dzisiaj obowiązujące- 
mi. To też wysuwa się projekt skon- , 
centrowania akcji przeciwko „nielegal­
nym“ w izbach rzemieślniczych. Przy­
puszczamy, że byłoby to celowe.

Przy tej okazji pragniemy, pod­
nieść pewien szczegół, na który — o 
ile nam wiadomo — nie zwrócono na­
leżytej uwagi. Oto zwalcza się „niele­
galnych“. ale niczego nie robi się w 
kierunku ograniczenia t zw. „Schwarz- 
arbeit“ (brak polskiego określenia), tj. 
pracy wykonywanej na własny rachu­
nek przez czeladników w godzinach 
pozasłużbowych u klienteli pryncypa- 
ła. Obaw to nagminny! Jakże często 
każdemu z nas zdarzyło się usłyszeć z 
ust czeladnika, przysłanego nam przez 
mistrza rzemieślniczego: „Gdy Pan w 
przyszłości będzie potrzebował na­
szych usług to niech pan. proszę, nie 
przysyła do firmy, a zawiadomi mnie 
osobiście pod prywatnym adresem. 
Przyjdę wieczorem. Zrobię tak. samo 
dobrze, a zapłaci pan mniej, niż we 
firmie...“ Uważamy, że „nielegalni“ 
rzemieślnikom mniej szkodzą niż nie­
sumienny odłam własnego personelu! 
Na to należałoby .zwrócić baczną uwa­
gę i ukrócić tak nieuczciwe postępo­
wanie.

— W dniu 15 lutego otwarty zostanie 
w Berlinie międzynarodowy kongres prze­
mysłu samochodowego. Wezmą w nim 
udział przedstawiciele wielkich fabryk sa­
mochodów, towarzystw komunikacyjnych 
oraz wielkich przedsiębiorstw. związanych 
z tym przemysłem.

Co zrobić z cenami rolniczemi?
Gdy kamień wpadnie do wody, na 

tafli wodnej tworzą się kręgi, coraz 
to większe i większe. Ten sam skutek 
wywołało oświadczenie p. premjera 
w Senacie, w dniu 15 grudnia r. ub. 
Mimo, że od tej daty mija jeden i pól 
miesiąca, dyskusja nad exposé p. pre­
zesa rady ministrów zatacza coraz 
szersze kręgi O co właśnie chodzi?

P Prystor oświadczył m. in„ co na­
stępuje (Monitor Polski, nr. 288/32):

„Aby móc iyć, rolnik nietylko musi po­
godzić się z koniecznością niższej stopy ży­
ciowej. ale musi zdwoić wysiłki w kierun­
ku obniżenia kosztów produkcji To jest je­
dyna droga, mogąca prowadzić do przy­
wrócenia rentowności warsztatów rolnych... 
Zło leży nie w tern, że dzisiejsze ceny rol­
nicze są niskie, ale w tern, że są one w 
dysproporcji z innemi cenami, świadcze­
niami i usługami. Skoro cen rolniczych 
podnieść się nie da. to nieodzowną koniecz­
nością staje się dostosowanie ceti świad­
czeń. usług i towarów przemysłowych do 
poziomu cen płodów rolnych.“

Oświadczenie p. premjera zrozu­
miano w sensie dwojakim. „Gazeta 
Polska“ tezy powyższe rozumie talmu- 
dycznie. tj. literalnie i ślepo. Jej zda­
niem. p. Prystor wydal hasło obniże­
nia wskaźnika cen hurtowych w Pol­
sce (rolniczych i przemysłowych) do 
poziomu światowych cen produktów 
rolnych. Na tem — basta! Natomiast 
koła rolnicze, reprezentowane np. 
przez p. Jana Steckiego. tłumaczą so­
bie exposé ministerialne na swój spo­
sób. Godzą się, chcąc niechcąc. z ko­
niecznością obniżenia kosztów produk­
cji rolnej, ale uważają, że pełne przy­
stosowanie tychże kosztów do poziomu 
światowych cen rolniczych jest nie­
możliwe. Tak radykalną — ich zda­
niem — intencja szefa obecnego rządu 
nie była.

Przyjrzyjmy się cyfrom, a dowiemy 
się, po której stronie jest racja:

Rolnictwo polskie za produkcję 
zbożową otrzymuje obecnie ( w przeli­
czeniu na parytet Warszawa) za 100 
kg: pszenicy około 10,50 zł, owsa i 
jęczmienia 10.— zł. żyta niecałe 8,— 
zł. przyczem pamiętać należy, że ceny 
parytet Warszawa są o mniejwięcej

KRONIKA GOSPODARCZA
Znaczenie ustaleń władz wymiarowych podatku przemysło­

wego dla wymiaru podatku dochodoweyo
Dotychczas stosowały władze skarbowe 

bezwzględnie zasadę, że ustalenia komisyj 
szacunkowych dla podatku przemysłowego 
w niczem nie wiążą komisyj powołanych 
do wymiaru podatku dochodowego. Tego 
rodzaju postępowanie było powodem, że 
częste były wypadki, w których dochody 
podlegające opodatkowaniu ustalano rażą­
co wysoko w stosunku do pierwotnie usta­
lonego obrotu. Ustalono np. 10 000 zł. a do­
chodu 5.000 zł mimo, że przeciętna norma 
zyskowności wynosiła w danej branży tyl­
ko 10 proc. W Wyroku z 18 listopada 1932 
r. 1. rej 781/30 ustalił jednak Najwyższy 
Trybunał Administracyjny zasadę, że „w 
wypadku, gdy władza wymiarowa do spraw 
podatku dochodowego pomija ustalenia, 
przyjęte dla tegoż podatnika i za ten sam

Praca polskie! noty handlowej 
w r. 1932

W ciągu roku 1932 polska flota handlo­
wa przewiozła ogółem około 1.086500 tonn 
różnych towarów, z czego 913 537 t. przy­
pada na eksport z Polski, 95.370 t na im­
port do Polski i 77.593 t. na przewozy po­
między portami obcemi.

O stale rozwijającej się działalności 
polskiej floty handlowej, mimo pogorsze­
nia się ogólnej sytuacji gospodarczej oraz 
spadku obrotów w handlu zagranicznym
Polski w r 1932, świadczyć mogą następu 
jące liczby:

statki polskie
rok ogółem w eksporcie
1930 857 900 619.000
1931 1.060.000 870.000
10.32 1 086.000 913.500

przewiozły
w imporcie między portami obcemi

149000 90.000
124.000 66.000
95.000 77.500

PODATKI I OPŁATY
(p) Rozporządzenie dodatkowe o postę­

powaniu egzekucyjnem władz skarbowych.
W n-rze 4 Dziennika Ustaw R. P. z 23 
stycznia 1933 r ogłoszono rozporządzenie 
rady ministrów z d. 2 stycznia 1933 r w 
sprawie zmiany rozporządzenia z 25 czerw­
ca 1932 r. o postępowaniu egzekucyjnem 
władz skarbowych, zgodnie z którem do­
daj« się nowy ustęp o brzmieniu naatę- 
pająceffiu JPrsy ściągania aałsinoiei, ni«

1.50 zł wyższe od cen, otrzymywanych 
przez producenta rolnego. Tymczasem, 
jak wynika z obliczeń izb rolniczych, 
Instytutu Puławskiego i poszczegól­
nych autorów, którzy zajmowali się 
omawianem zagadnieniem, koszt wy­
twórczości kwintala żyta waha się w 
granicach między dwudziestu paru a 
dwudziestu kilkoma złotemi Jak stąd 
wynika cena pokrywa n i es p e 1 n a 
połowę kosztów wytwórczości żyta 
Podobnie kształtuje się sytuacja w za­
kresie innych gatunków zbóż.

Ponieważ cena pokrywa dziś poło­
wę kosztów produkcji zbożowej, prze­
to „przystosowanie się“ powinno na­
stąpić przez obniż.enie kosztów o — 
połowę! A więc: ceny artykułów prze­
mysłowych. wysokość robocizny, cię­
żary podatkowe i socjalne itd. — 
wszystko to powinno ulec zmniejsze­
niu o 50 proc. Tako rzekła „Gazeta 
Polska“..,

Czy to możliwe? Z niejaką pewno­
ścią odpowiedzieć można, że: nie! A 
więc, jeśli pełne „przystosowanie“ 
kosztów do cen nie jest możliwe, to na 
jakiej drodze przywrócić opłacalność 
produkcji zbożowej

Odpowiedź: stosując nada, dotych­
czasowy. wypróbowany system premij 
wywozowych. Jeżeli system ten dotąd 
nie dał pełnego efektu, to stało się to 
nie z powodu jego wadliwości, lecz z 
powodu za niskiej wysokości premij. 
Cena żyta od r 1929 fdaty wprowadze­
nia premii) spadła z 25,— zł do 8.-— zł. 
a premia pozostała na niezmienionym 
poziomie 6.— złotych. Jako logiczna 
konsekwencja wysuwa się tutaj spra­
wa podniesienia wysokości premij. co 
bynajmniej dla skarbu państwa nie 
byłoby tak „zabójcze“, jak mniemają 
niektórzy publicyści, bowiem wydatek 
na premie wróciłby zapewne do kasy 
państwowej drogą pośrednią, viń 
wzmocnienie zdolności płatniczej po­
datników wiejskich i — miejskich.

Rzecz Inna, że sprowadzenie ko­
sztów produkcji rolnej do minimum 
— swoją drogą — jest również nie­
zbędne, jak podtrzymanie i wzmocnie­
nie systemu premij zbożowych.

okres podatkowy za podstawę do wymiaru 
podatku przemysłowego winna przytoczyć 
w akcie dane faktyczne, wyjaśniające to 
pominięcie, a to w celu umożliwienia kon­
troli N T. A."

Słusznie N T. A. w motywach powyż­
szego wyroku stwierdza, że z uwagi na 
znaczenie ustaleń dokonanych przez orga­
na wymiarowe podatku przemysłowego, o- 
raz cel, w jakim są one przeprowadzone, 
wreszcie normy prawne, regulujące spo­
sób tych ustaleń nie można stanąć na sta­
nowisku, aby ustalenia te były bez zna­
czenia Należy wyrazić nadzieję, że wyrok 
ten, posiadający szczególne znaczenie dla 
płatników ekonomicznie słabszych, przy­
czyni się do zmiany dotychczasowej prak­
tyki władz skarbowych, (fr.)

przekraczających 1 zł 50 gr opłata za 
upomnienie wynosi 50 gr. przy ściąganiu 
zaś należności od 1 zl 7 gr do 5,— zl opła­
ta wynosi 1 zł“ Rozoprządzenie wchodzi 
w tycie z dniem ogłoszenia.

Z KRAJU
(k) Prolekty ustaw o ulgach dla drobne­

go rolnictwa. Rada ministrów na ostatmem 
swem posiedzeniu uchwaliła przedłożyć 
Sejmowi szereg projektów ustaw, dotyczą­
cych ulg i ułatwień w spłacie zobowiązań 
za nabycie ziemi oraz regulacji serwitutów. 
Jeden z tych projektów ułatwia regulację 
tytułu własności na gruntach rozparcelo­
wanych pomiędzy drobnych rolników, któ­
rzy jeszcze nie uzyskali formalnie prawa 
własności na terenie Pomorza i Poznań­
skiego. Uregulowanie tych spraw na pozo­
stałych terenach zostało unormowane jut 
poprzednio wydanemi ustawami. Sąd w 
specjalnem postępowaniu będzie mógł na­
dać nabywcom prawo własności gruntów, 
oraz ustalić wysokość niespłaconej ceny 
kupna i rozłożyć ją na wielokrotne raty 
dłuższe, niż przewiduje pierwotna umowa 
kupna. Dalszy projekt przewiduje konwer­
sję pożyczek w listach zastawnych, jeśli 
chodzi o pożyczki zaciągnięte w listach za­
stawnych przy nabywaniu gruntów z par­
celacji.

(k) Przed otwarciem giełdy zbożowo-to- 
warowe] w Bydgoszczy. W połowie ub ro 
ku podjęte zostały przez bydgoskie sfery 
gospodarcze starania o uruchomienie w 
Bydgoszczy giełdy zbożowo • towarowej 
W tym celu ukonstytuował się specjalny 
komitet organizacyjny. Komitet tan ulo 
żył statut, który w tych dalach aacuU

przez władze decydujące w Warszawie za­
twierdzony.

(k) Organlzowanem Targów Wschodnich 
będzie się zajmować lwowska Izba Prze­
mysłowo . Handlowa. Celem przeprowa­
dzenia oszczędności w organizowaniu Tar; 
gów Wschodnich prezydjum m. Lwowa i 
rada nadzorcza Targów Wschodnich odnio­
sły się do lwowskiej Izby Przemysłowo- 
Handlowej z propozycją objęcia przez Izbę 
urządzenia tegorocznej kampanji targowej, 
która ma się odbyć w czerwcu. Prezydjum 
Izby uzyskawszy od magistratu odpowied­
nie gwarancje finansowe podjęło się pro­
wadzenia Targów Wschodnich Izba Prze­
mysłowo - Handlowa zastrzegła sobie pra­
wo pierwszeństwa do prowadzenia kampa­
nji Targów Wschodnich na przyszłe lata.

(k) Kryzys w polskim przemyśle włó­
kienniczym spotęgował się. O postępach 
przesilenia w łódzkim przemyśle włókien­
niczym w ciągu r. ub. świadczy spadek za­
trudnienia. O ile w wielkim przemyśle ba­
wełnianym przeciętna liczba robotników 
wynosiła w r. 1930 przeszło 50 tys., to w r.
1931 spadła ona do 45 tys. a w r ub uległa 
dalszej redukcji, obniżając się do cyfry o- 
kolo 36 tys Podobnie zmniejszyła się w r.
1932 liczba zatrudnionych robotników wiel­
kiego przemysłu wełnianego. Podczas gdy 
jeszcze w roku 1931 przeciętna liczba ro- 
botniko - godzin przepracowanych w okre­
sie tygodnia w przemyśle bawełnianym 
wynosiła przeszło 1 600 000 godzin, to w ro­
ku ub. spadła do 1200 000 Równocześnie 
w wielkim przemyśle wełnianym cyfra ro- 
botniko - godzin obniżyła się z 580 tys. w 
r. 1931 do 420 tys w r. 1932

(k) Mimo kryzysu rozbudowa portu 
gdyńskiego postępuje naprzód. Mimo 
szczególnie ciężkich warunków gospodar­
czych rozbudowa portu gdyńskiego w r. 
1932 nietylko nie została zahamowana, ale 
stale posuwała się naprzód Wykończono 
w porcie około 500 m. bież nowych na­
brzeży, ustawiono 10 nowych dźwigów, w 
czem 2 dźwigi bramowę 7-tonnowe na na­
brzeżu holenderskiera i 8 pólbramowccb. 
Stonnowych na nabrzeżu Stanów Zjedno­
czonych. Ukończona została budowa 3 ma­
gazynów: hangaru nr 6 na nabrzeżu SŁ. 
Zjednoczonych (t z w magazyn bawełnia­
ny o powierzchni składowej 12.000 ni. 
kw), hali śledziowej (2.070 m kw) oraz 
małego magazynu f. .Mopol" (200 m kw.) 
na nabrzeżu angielskiem Rozpoczęto bu­
dowę drobnicowego magazynu tranzyto­
wego, połączonego z dworcem pasażer­
skim, na molo pasażerskiem (8.000 m kw.). 
Ogólna powierzchnia składowa magazy­
nów portowych wynosiła w 3t. XII 1932 r 
120.788 m. kw.

Z ZAGRANICY
(z) Pierwszy deficyt handlowy Czecho­

słowacji od 11 lał. Za cały rok 1932 za­
myka się bilans handlowy niedoborem (po 
raz pierwszy od roku 1920) w wysokości 
139 milj. koron, gdy w r 1931 saldo aktyw­
ne bilanso wynosiło 1.354 milj. koron Cał­
kowita wartość przywozu w roku 1932 wy­
nosiła 7.488 milj. koron (w r 1931 — 11 800 
milj). wartość wywozu czyniła 7.349 milj. 
(w r 1931 — 13.149 milj.). Obrót całkowi­
ty handlu zagranicznego wynosił zatem w 
r 1932 — 14 838 milj korop. gdy w r 1931 
— 24949 milj Spadek handlu zagranicz­
nego w 1932 r. wynosi w porównaniu z r.
1931 przeszło 10 miliardów koron

(z) Rosja odbudowuje flotę handlową. 
Stocznia Bałtycka w Leningradzie deko 
nala w okresie I piatiletki całkowitej nie­
mal rekonstrukcji sowieckiej floty han­
dlowej. W ciągu ostatnich 4 lat stocznia 
wypuściła 34 okręty (ogólny tonaż 215 000 
tonn). Wszystkie stocznie łeningradzkie 
wypuściły ogółem ponad 50 jednostek. 
Stocznia w Sebastopolu wykańcza okręty: 
„Nogin“, „Czapejew" i „Sklianskij“ zaś 
stocznia w Nikołajowie okręty: „Stepa- 
now Skworców" i „Simiriazjew“. Są to 
statki towarowe, opalane naftą. Ponadto 
zakupiono w Niemczech statek „Mińsk“ 
(6.000 tonn), który rozpoczyna kursowanie 
na linii Noworosyjsk—Władywostok

(z) Duży spadek obrotów handlu zagra­
nicznego U. S. A. Według ostatnich obli­
czeń, import Stanów Zjednoczonych w r.
1932 przedstawia) wartość 1323 milj. doi., 
wobec 2090 milj. doi. w r. 1931 i 3O6Ó milj. 
w r. 1930, eksport zaś 1620 milj. doi. wzgł. 
2424 milj. i 3843 milj. doi. Nadwyżka eks­
portu nad importem wynosiła przeto w ro­
ku 1932 297 milj., w r. 1031 - 334 milj., a w 
r. 1930 — 783 milj. doi. Pod względem war­
tości obroty amerykańskiego handlu zagra­
nicznego spadły do poziomu nienotowane- 
go od roku 1905.

Krótkie Informacje gospodarcze
—- Z dniem 21 bro. Czechosłowacki Bank 

Narodowy obniżył stopę dyskontową z 45» 
na 354, lombardową (pod zastaw papierów 
państwowych) z 6 na 554, innych z 6)4 na 6,

— Szwajcarski bank emisyjny, który od 
szeregu lat wydziela niezmienioną dywi­
dendę w wysokości 6 proc., wypłaci za rok 
1932 tylko 5 proc.

— Rząd szwajcarski skontyntentował z 
dn. 20 stycznia r. b przywóz drzewa, prze­
znaczonego do fabrykacji papieru, oraz 
1'emniaków do sadzenia. Nowa restrykcja 
dotyka Polskę, głównie w pozycji ziemnia­
ków.

— Między Austrją a Sowietami nie bę­
dzie zawarty układ handlowy na podsta­
wie największego uprzywilejowania, lecz 
prawdopodobni* tylko układ kontyugen-

' to««. .
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Połga reklamy
Z tajemnic wielkich przedsiębiorstw amerykańskich

Jak wielką potęgą, jest w rozwoju 
kupiectwa i przemysłu reklama — zro­
zumiano i wypróbowano oddawna w 
Ameryce. Wielkie fortuny przedsię 
biorstw wszelakich powstawały tam i 
utrzymują, się w całości nawet w dzi­
siejszych czasach najcięższego kryzysu 
— jedynie dzięki umiejętnej i częstej 
reklamie. Każdy, prowadzący jakie­
kolwiek przedsiębiorstwo kupieckie czy 
przemysłowe, uważa za najważniejsze 
wstawienie do swego budżetu rocznego 
możliwie największej sumy na cele re­
klamowe. Każdy Amerykanin bowiem 
poznał niewzruszalność prawdy han­
dlowej, która opiewa: Kto szczędzi na 
reklamę, ten będzie robił interesy tylko 
groszowe, lecz nigdy nie doczeka się 
interesów dolarowych!

Dlatego też takie mnóstwo niezli­
czone mamy przykładów reklamy o 
rozmiarach, o jakich u nas naprzykład 
ani kupcom ani przemysłowcom na­
wet się nie śniło. Któżby u nas łożył 
setki tysięcy dolarów na reklamę, jak 
to czynił corocznie słynny Barnum, o 
którym niedawno pisaliśmy obszerniej, 
a który dzięki temu jedynie —• jak sam 
stwierdził — dorobił się miljor.ów do­
larów?! Albo któżby u nas postano­
wił wydać na reklamę choóby tyle 
tylko, ile wydali ci, o których poniżej 
wspomnimy dla przykładu:

W dniach od 1 do 26 września ze 
szłego roku pojawiał się w’ najpoczyt­
niejszych gazetach Nowej Anglji co­
dziennie następujący, inserat: „Firma 
Cliffton, wielki dom towarowy, zało­
żony 27- września 1912 roku, obchodzi 
obecnie 20-lecie swego istnienia. Z te­
go powodu postanowiła upamiętnić 
swój jubileusz wręczeniem stosowne­
go podarku każdemu mieszkańcowi, 
kto się do 26 września wykaże metry­
ką, że urodził się w dniu 27 września 
(obojętnie w którym roku).“

Anons ten jubileuszowy poruszył 
dosłownie całą Nową Anglję. Ńa uli­
cy i w pociągach kolejowych, w salo­
nach i na poddaszach — wszędzie mó­
wiono tylko o domu towarowym 
Clifftona. A gdy wreszcie nastał 27 
września, tłumy niezliczone pielgrzy­
mowały do domu towarowego od wcze­
snego rana do późnego wieczora. 1 rze­
czywiście w dniu tym firma rozdała 
swoje podarki jubileuszowe urodzo­
nym 27 września. Pomyśli kto może, 
że podarki te ograniczyły się do liche­
go krawatu lub pary pończoch? Prze­
ciwnie —- firma wydała 157 mężczy­
znom nowe ubrania według miary, o- 
raz 342 kobietom eleganckie sukienki 
odpowiednie do wieku i figury. „Drogi 
jubileusz i droga reklama'5 — powie­
dzą niektórzy. Owszem — firma wpa­
kowała w tę imprezę jubileuszową spo­
ry kapitał, który jednak do końca 
miesiąca zwrócił się jej z przeszło 200- 
procentową nadwyżką, a w miesiącach 
następnych zwiększył poważnie jej 
obroty. O jubileuszu firmy Clifftona 
wciąż jeszcze mówią.

Innym razem —w roku zeszłym — 
tajemniczy plakat zelektryzował do­
słownie całe Stany Zjednoczone Półn. 
Ameryki. Oto w jednym dniu o jed­
nej godzinie na murach wszystkich, 
nawet najmniejszych miast amerykań­
skich pojawiły się plakaty z tajemniczą 
sygnaturą: ,.S. T. 1860. X". Ta sama 
sygnatura pojawiła się jednocześnie na

Francja, która w ostatnich czasach straciła dwa potężne parowce transoceaniczne, 
wkrótce zastąpi je nowymi olbrzymami W Marsylji został spuszczony na wodę „Pift-

sydeni Doesiar“, którego budowa jest asa ukończeniu.

ostatniej stronie inseratowej wszyst­
kich najpoczytniejszych dzienników, 
oraz na filmach kinowych i w pocią­
gach kolejowych. Wszędzie na każdym 
kroku uderzała i intrygowała tajem­
nicza sygnatura. Wszyscy łamali so­
bie głowę nad tem, co ona oznacza. 
Jedni uważali poprostu, żę to sprawka 
jakiegoś warjata. Zwolennicy Connan 
Doyle‘a węszyli, że tu ukrywa się ja­
kaś szajka bandytów, dla której owa 
sygnatura jest jakiemś hasłem poro- 
zumiewawczem. Amerykanie są cie­
kawi i dociekliwi, głowili się bez prze­
rwy nad rozwiązaniem tajemnicy. 
Wszędzie wszyscy emocjonowali się. 
Aż nareszcie po pięciu długich tygod­
niach pojawiło się wyjaśnienie, znowu 
plakat, naklejony na poprzednim ta­
jemniczym. i znowu na ostatniej stro­
nie najpoczytniejszych gazet, w pocią­
gach i kinach. A wyjaśnienie opiewa­
ło: „Started Trade in 1860 Ten Dollars“. 
W r. 1860 założy! swoją słynną fabry 
kę likierów wyborowych, mając kapi­
tału zakładowego 10 dolarów.

Pomysł intrygi reklamowej okazał 
się rzeczywiście pierwszej klasy. Koszt 
jej był wielki, ale z tą chwilą obroty 
jego zwiększyły się 10-krotnie. I to w 
czasach najcięższego kryzysu.

Pewien dentysta „bez praktyki“ 
wpadł na doskonały pomysł reklamy | 
Mianowicie w najpoczytniejszych ga­
zetach inserował przez czas dłuższy w 
sposób następujący: „Moi pacjenci 
podczas rwania zębów śmieją się do 
rozpuku“. Inserat zdobił odpowiedni 
zabawny rysunek. Skutek anonsu był 
taki, że dentysta do niedawna bez 
praktyki, musiał zaangażować asy­
stentów, i wyrywa około 200 zębów 
dziennie. Ale pacjenci u owego pomy­
słowego dentysty śmieją się rzeczywi­
ście podczas operacji. Przez cały czas 
praktyki bowiem nastawiony gramo­
fon produkuje wesołe kuplety i najza­
bawniejsze dowcipy.

Przykładów skuteczności umiejęt­
nej reklamy możnaby tu przytoczyć 
tysiące. Przyczem mądrzy i doświad­
czeni Amerykanie pamiętają przed e- 
wszystkiem o zasadzie naczelnej: Nie 
szczędzić na reklamę i inserować w 
gazetach tylko najpoczytniejszych.

W. K.

„Grunt nie przejmować się!“
Czy można chorować ze zmartwienia? 

Czy nasza strona fizyczna łączy się z psy­
chiczną?

Zapewne! Pomiędzy naszą cielesną 
stroną a duchową istnieje ogromnie ścisły 
związek

Objawy psychiczne człowieka związane 
są ściśle z funkcjami, komory mózgowej, 
ta zaś łączy się z systemem nerwowym 
człowieka. Każda zmiana na korzę móz­
gowej, jak strach, radość, zmartwienie czy 
troska puszcza w ruch i fizyczny aparat 
człowieka.

Stwierdzono n. p., że organizm pod 
wpływem strachu wydziela cukier, oraz 
podlega wzmożonemu ciśnieniu krwi To 
ciśnienie jest właśnie przyczyną rzadkie­
go, ale zdarzającego się wypadku: śmier­
ci ze strachu

Długotrwałe troski, zmartwienia i t zw. 
, gryzienie się“ wpływają stanowczo na 
chorobę organizmu. Dlatego n p ludzie 
obawiający się epidemji pierwsi zapadają 
na chorobę.

Strach jest sianem czysto chorobowym,

Numer 45

Nierzadko się zdarza, że wspaniale rogi jelenie stają się zgubą tego króla naszych la­
sów w sposób, jaki widzimy powyżej na obrazku. Biedny jeleń!

przy którym obserwować można zaburze­
nia oddechowe i krążenia krwi Duchowe 
przejścia zmniejszają silę życiową i od­
porność człowieka W przeciwieństwie do 
tego radość znakomicie wpływa na zdro­
wie.

Dowiedziono nadto, że pod wpływem 
zmartwień następują często uszkodzenia 
tkanek, a co zatem idzie, zjawia się po­
datny grunt do tworzenia się wrzodów. 
Silnie reaguje na gniew woreczek żółcio­
wy, stąd u ludzi, którzy się złoszczzą po- 
wstają skłonności do żółtaczki. Zależnie 
od stanu duchownego -danego - człowieka, 
od jego przejść psychicznych, mogą podle­
gać chorobom oczy, krew, organy płciowe, 
gruczoły, żołądek i płuca

A więc pamiętać należy zawsze o tem, 
że „grunt nie przejmować się!'5

Karnawał w Afryce
Karnawał w północno - afrykańskie*» 

mieście Tunisie jest jedną z najhałaśliw­
szych zabaw na świecie Uszy pękają od 
hałasu chłopców arabskich, oddających 
gardło i płuca swe na usługi białego kar­
nawału. Prawdziwy deszcz konfetti 1 ser­
pentyn papierowych spada na ulice, po­
krywając je grubą warstwą kolorowego 
papieru Najulubieńszą maskaradą Euro­
pejczyków jest przebieranie się za kra­
jowców Pragnie się zaginąć w tłumie i 
być orientalnym wśród orientalnych Każ­
dego krajowca bada się. czy jest istotnie 
krajowcem. Rzecz prosta, że zachodzą tu­
taj nieraz najzabawniejsze, a czasem nie­
pożądane pomyłki.

U Arabów cieszą się zabawy karnawa­
łowo Europejczyków wielką popularnością. 
Ludność dzielnic krajowców zalewa dziel­
nicę europejską Nawet haremy otwierają 
swoje zazdrosne podwoje. W żadnym in­
nym dniu nie widzi się tak wielkie] licz­
by kobiet arabskich na ulicy. Stopnie ko­
ściołów i gmachów publicznych oblepione 
g& bialemi ich postaciami, o gęsto zasło- 
tręłych twarzach Murzyni senegalsey two 
rzą prawdziwe szpalery na ulicach. Cieka­
wa jest fizjognomika tych wielkich dra­
bów, szczególnie gdy przechodzi ulicą bia­
ła orkiestra, dumna z swego* murzyńskie­
go przebrania. Murzyn zapewne wydziwić 
się nie może, że biały człowiek dla zabawy 
posługuje się kolorową skórą, którą zre­
sztą gardzi w mniejszym lub większym 
Stępniu Lecz refleksje te bynajmniej nie 
wpływają na zabawę karnawałową, która 
w wir swój porywa wszystkich, białych i 
kolorowych. W i P

Komedja
napisana w więzieniu

Mieszkający w C^fcago pisarz amery­
kański Page, który prped kilku miesiąca­
mi został skazany/na karę więzienia za 
naruszenie ustawy prohibicy.jnej. wykorzy­
stał swój niemiły urlop w pracowity spo­
sób. poświęcając się pracy literackiej Na 
krótko przed aresztowaniem naszkicował 
sobie plan nowej sztuki, a w więzieniu 
wziął się energicznie do roboty. Czas pły­
nął jak we śnie i pisarz ani się spostrzegł, 
że minął termin kary.

Pewnego -anka wszedł starszy dozorca 
i wezwał go do kancelarii, a tam naczelnik 
więzienia zakomunikował więźniowi że 
>64 jut wolny. Ściągnęło to Pag«5» s obto-

ków na ziemię. Nie chąc jednak stracić 
warunków, w takich mu się tak dobrze 
pracowało, poprosił naczelnika, aby go 
przetrzymał jeszcze jakiś czas w celi aż 
skończy swą sztukę. Naczelnik po krót­
kim namyśle udzielił „dalszej gościny". 
Po kilku dniach skrypt był gotowy i do­
piero wtedy pisarz znalazł się za murami, 
które tak korzystnie izolowały go od świa­
ta.

Napisaną we więzieniu komedję p. t 
.Boże Narodzenie" wystawiono podczas 
świąt w sali teatralnej więzienia wobec 
więźniów, zgromadzonych gości i krytyki. 
Ta ostatnia orzekła że sztuka jest świet­
ni© zrobiona, dowcipna i zdobędzie niewąt­
pliwie powodzenie. Dyrektorzy teatrów 
rzucili się też na nią obiecując autorowi 
wysokie honoraria- Więzienie więc oka­
zało się dla Pag® & wcale dobrem schro­
nieniem. S. F,

Najpiękniejsza
Jaś i Zosia bawią się „w dorosłych*.
— Jak dorosnę — mówi Jaś — ożenię

się s najpiękniejszą kobietą na świecie.
— Zobaczysz, Jasiu, jacy będziemy

szczęśliwi — mówi nie mrugnąwszy nawet 
okiem. Zosia. („Candide“)

Premiera
w „Komedjl Muzycznej“
Do karnawałowego nastroju nasze­

go miasta przyczyni się zapowiedziana 
dzisiaj w „Komedji Muzycznej“ pre­
miera rewjj pt. „Spotkały się dwie Ma­
rysie5*, na której wspaniały 18-obrazo- 
wy program składają się niebywale e- 
fektowne „przeboje55, przezabawne 
sketche, melodyjna muzyka i świetnie 
inscenizowane tańce.

W tej fantastycznej feerji, rozgry­
wającej się na tle malowniczych deko- 
racyi. biorą udział czołowe siły zespo­
łów Teatru Nowego i „Komedii Mu­
zycznej“. jak pp. Fontanówna Nocbo- 
wiczówna. Bracka, Wasilewska, Fo- 
lański. Kaden, Iwański, Górowski, Ta­
tarkiewicz i inni.

Niskie ceny biletów umożliwią, 
wszystkim wstęp na to niezmiernie 
interesujące widowisko.

„Bokser i Baby“
ot© tytuł komedji muzycznej, którą 
piśzą A. M Swiuarski (słowa) i Z Ka­
mieński (muzyka). Ponieważ, jak wia­
domo, „Kaktus“ daje wszystko z p'erw- 
szej ręki i jeszcze przed oficjalnem o- 
publikowaniem, więc także i z tą no­
wością zapozna swych gości już pod­
czas sobotniej „Uczty“. Otóż Z. Ka­
mieński odegra swą „Tanganilie“, któ­
ra będzie jednym z przebojów „B-rkse- 
ra i Bab“ Na tejże „Uczcie“ usłyszą, 
goście także feljetony Ludw'ka Pusze- 
ta i Stanisława Wasylewskiego, oraz 
szereg innych sensacyjnych pu> kłów 
jubileuszowych pogromu. — ścisła 
kontrola zaproszeni Należy wcześniej 
reswrwować sniejsc*.
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Pod adresem
Urzędu Pośrednictwa Pracy

Z kól pracowników umysłowych o- 
trzymujemy, z prośbę, o umieszczenie, 
poniższe uwagi:

Bezrobotni pracownicy umysłowi 
korzystają z zasiłku dla bezrobotnych 
w ustawowo przewidizanytn czasie, 
maj$c obowiązek zgłaszania się dwa 
razy w miesiącu w Urzędzie Pośred­
nictwa Pracy, celem umieszczenia- na 
odnośnej legitymacji pieczątki kontrol­
nej Załatwienie tej formalności pocią­
ga za sobą pewne przykrości dla bez­
robotnych, a mianowicie,zmusza ich do 
czekania nieraz 2 godziny w warun­
kach, wywołujących duże rozgorycze­
nie. Uruchomione mianowicie jest tyl­
ko jedno okienko do przyjmowania 
bezrobotnych w pokoju, mieszczącym 
się tuż przy ulicy, a zupełnie niCubii- 
czonym pod względem wielkości na 
taką masę zgłaszających się bezrobot­
nych pracowników umysłowych. Po­
woduje to ustawianie się w kolejce, 
sięgającej nieraz aż daleko na ulicę.

Powolnemu załatwieniu formalno­
ści przy jediiem okienku odpowiada 
oczywiście takież powolne posuwanie 
się „ogonka*- czekających na ulicy bez­
robotnych. Naraża się pr/.ez to w po­
rze obecnej nawet najodporniejszych 
na przeziębienie i nawet zachorowanie 
A przecież właśnie bezrobotny zmu­
szony jest siłą faktu specjalnie pilno­
wać się i szanować swoje zdrowie: dla 
tego nie powinien na ulicy wyczeki­
wać godzinę albo nawet dłużej.

Czy nie należałoby stworzyć bezro­
botnym pracownikom umysłowym lep­
szych warunków w Urzędzie Pośred­
nictwa Pracy? Może odnośne czynni­
ki zainteresowałyby się tą sprawą i 
zcchciały wpłynąć na przeprowadzenie 
zmian w kierunku przeniesienia dla 
nieb miejsca zgłaszania się w Urzędzie 
Pośrednictwa Pracy do innego odpo­
wiedniejszego lokaiu, aby w ten spo­
sób uniknąć dalszego pogłębienia ic!» 
i tak już dosyć ciężkiej doli. J. J

0 trzeźwość narodu!
Trzeźwość wzmoże oszczędność i za- 

sriożność ogółu: trzeźwość wskrzesi e- 
nergję narodu i wiarę we własne siły, 
trzeźwość przywróci nam zgodę w kra­
ju i zaufanie zagranicą. W Polsce 

' walka>o--4rzeŻH'ośćt'/-.narodU'ii'Znajduje: 
eorąż więcej żwoiehoIkóW: Organizujó 
się*"’ djichdwieftśWd^ 'WaitrćSiijfćteTśtiwńi 
młodzież i lud prosty. Społeczeństwo 
ocenia coraz lepiej doniosłość tej wal­
ki dla moralnegó i gospodarczego od 
rodzenia narodu. — Składnica Absty­
nencka w Poznaniu służy literaturą ł 
wszelkiemi informacjami Jei poczy­
nania i plany krępuje atoli brak do­
statecznych funduszów. Rodacy! na 
ten dział oświaty praktycznej mus'ą 
znaleźć się fundusze. W dniach 1 do 
8 lutego b. r. nie skąpmy grosza na 
walkę o trzeźwość narodu. Złóżmy na­
leżny czynsz na pracę, która dla po­
myślności Ojczyzny naszej może mieć 
większe znaczenie, niż przypuszczamy. 
W obecncm współzawodnictwie naro­
dów zwyciężą niewątpliwie tylko na 
rody trzeźwe! Adres: Poznań. Aleje 
Marcinkowskiego 20, nr. P. K. O. 
200-424.

S. 0. S. do Chrystusa
Przeżywamy czasy istotnie bardzo 

ciężkie. Niemal cały ogól rozpacza. 
Niejedni już zupełnie stracili wszelką 
nadzieję. Wszak codziennie donosi 
prasa o coraz to tragiczniejszych 
zbrodniach i samobójstwach, dokona­
nych z głębokiej rozpaczy, dla braku 
wyjścia z położenia, dla braku sposo­
bu do dalszego życia. Czarna rozpacz 
nami targa i pogrąża nas w bezwła­
dzie wobec losu.

W takiej sytuacji przypomina się 
nam mimowoli. że załogi tonących na 
bezbrzeżnych morzach okrętów nie 
tak łatwo ulegają panice w razie nie­
bezpieczeństwa, Radiotelegrafista o- 
kretowy dó ostatniej chwili wysyła w 
przestrzeń sygnał S. O. S. wzywający
ratunku. . , .

S O. S. to skrót dla międzynarodo­
wego sygnału o pomoc w gwalfownetn 
niebezpieczeństwie brzmiącego po an­
gielsku: save our souls -*• ratujcie na­
sze dusze. , .

Polska odrodzona w ostatnią nie­
dzielę października ub r w Poznaniu 
wydała taki sygnał S. O. S. - zwróco­
ny do nieba, do Tronu Najwyższego, 
odsłania tec uroczyście wspaniały 
pomnik Serca Pana Jezusa» Na
cokole, na k*órym stanął potężny, zło­
cony posąg Chrystusa, wyryliśmy mię­
dzynarodowy sygnał: S. O. S. po pol­
sku: .... . S,Błogosław Panie naszej polskiej ziemi.

I niewątpliwie, jak znajdującym się 
w morskiej potrzebie sygnał S. O. S. 
sprowadza pomoc, tak i nam nasze 
błagalne wołanie: Błogosław Panie 
naszej polskioj ziemi! — przyniesie 
pożądany ratunek.

Każda ofiara na pokrycie reszty 
kosztów pomnika to taki do nieba wy­
syłany sygngl S. O S.

Ofiary przyjmują jak dotąd, admi­
nistracje wszystkich pism polskich, 
łub też nadsyłać je można do Komite­
tu Budowy Pomnika Najśw. Serca Pa­
na Jezusa w Poznaniu, ul. św. Marci­
na 09 m. 17 za blankietem p. K. O. na 
konto nr. 207 470.

Podziękowanie
Na gwiazdkę dla zubożałych i bezro­

botnych inteligentów złożono Towarzy­
stwu Pomocy dla Inteligencji następujące 
dary:

Parafja św Marcina zł 150. Parafia św 
fana Vianney — Solarz zl 10. Parafja św 
Stanisława Kostki — Winiary z! 10 Pa­
rafja O. O Zmartwychwstańców z! 30 P 
O Caritas z! 100. Maniewska Marja Re­
ja 4 — zł 1<W). Ronin Jadwiga. 27 Grud­
nia 10 — zł 32. Iłozmuska. Plac Astnka 4 
zł 30. F-a Silesia. Gwarna 8 — 50 ctr wę­
gli. F-a Zach Polski Syndykat Węglowy. 
Plac Wolności 10 — 50 ctr węgli. F a Or­
łowski i Cieślicki. Plac Wolności 4 — 50 ctr 
węgli. F-a Sznfarkiewicz. I Menzel. Wały 
Wazów 22 —• 50 ctr.węgli. F-a Ił Górski- 
Gwarna 12 — 50 ctr węgli F-a Kowalski i 
Koźlicki. Plac Wolności 17 — 50 ctr w-ęcli. 

•Chłapowska Wanda Plac Wolności 9': — 
2 ctr mąki. Bank Cukrownictwa t ctr cu­
kru. Prezydentowa Zychlińska Zofja 
Wjazdowa 11 — 3 ctr cukru PP Kręglew- 
scy. Wały Leszczyńskiego 22 — 50 paczek, 
papieru listowego Fa J Czepczyń-ki 
Starv Rynek 8 — 100 kaw mydlą. F-a H 
Żak. Bukowska 37 — 100 kaw. mydlą F-a 
K Przybyła, św Marcin 24 — 90 paczek 
smalcu. F-a Bogdan Lcitgebcr. 27 Grud­
nia 0 — partię pierników. F-a Wi Szy­
mański, St Bynek 80'82 — partję poń­
czoch. Mleczarnia Szwajcarska. Kolejo­
wa 57 — 5 funtów masła i 5 funtów sera 
F-a F. Kaźmierskl St Bynek 38/39 — par­
tję płótna. Konsul Jagielski Kantaka 7 — 
partję płótna. PP Kusztehmówne. Ogrodo­
wa — różne towary i -zl 2. Uczenice. SS 
Urszulanek — różne towary. F-a Klingę. 
Plac Wolności 2 — resztki materiałów. 
Pułkownik Aleksandrowicz. Mickiewicza 7 
48 puszek niieka kondensowanego I 12J4 
kg smalcu. PP. Kalamajscy, Noskowskie­
go 2 — różną gard"-nbę.

Wszystkim ofiarodawcom składam na 
tej drodze serdeczne ..Bóg zapłać!”

Halina 11 e d i n g e r o w a 
przewodnicząca.

Medycyna praktyczna■(

Ukazał się zeszyt 12 (za grudzień) 
miesięcznika „Medycyna Praktyczna*’, 
którego redaktorem i wydawcą jest 
dr. med Kazimierz Bross w Poznaniu, 
ul, Dąbrowskiego 46. Zeszyt ten za­
wiera na wstępie wspomnienie po­
śmiertne śp. dr Bolesława Krysiewi­
cza. a poza tern kilka artykułów facho­
wych z zakresu medycyny. Abona­
ment roczny wynosi 14.40 zl. (dla stu­
dentów połowa); konto w P. K. O. 
208.717.

Koncert symfoniczny 
w Teatrze Wielkim

Na niedzielnym koncercie Orkiestry 
Symfonicznej dnia 29 stycznia 1933 r- za­
poznamy się z młodym, pełnym talentu- 
pianistą i kompozytorem w jednej osobie 
p. Bolesławem Wóytowiczem. Artysta wy­
kona swój własny koncert fortepianowy z 
towarzyszeniem orkiestry. Program nie­
dzielnego wieczoru zawiera wyłącznie u- 
twory słowiańskich autorów. Obok koncer­
tu fortepianowego Woytowiczn. wykonane- 
zostaną Czajkowskiego Symfonia V. oraz 
Różyckiego (»einat symfoniczny ..Anhetli”. 

j Koncertem tym dyryguje p. Zygmunt 
Latoszewski. który w ubiegłą niedzielę od­
niósł bardzo poważny sukces i był owacyj­
nie przyjmowany.

Z życia towarzystw
3S Kał Tow. Przemysłowców Poznań- 

Naramowice. Walne roczne zebranie odoy- 
lo się w niedzielę 22 hm pod przewodnic­
twem wiccpr Związku red. A Piotrowskie­
go. Sprawozdanie wygłosili pp. prezes Wa­
chowiak. sekr. Knycliala oraz skarbnik 
Kujawa. Z rewizji kasy zdał sprawę p. htr- 
muszkiewicz. Zarządowi udzielono absolu­
torium. W obszernej dyskusji przemawiali 
prawie wszyscy obecni Członków liczy 
Tow. 29. dochodu z saldem było 730 zł. roz­
chodu — 209.19 zł

Do zarządu na rok nowy wybrani zosta­
li pp. Uryzaj — prezes. Wachowiak — (by­
ły prezes, który ze. względu na obciążenie 
innemi stanowiskami spolecznemi zrzekł 
się prezesury) — wiceprezes. Knyęhata — 
sekretarz i bibliotekarz.- Łuczak — skarb­
nik. Urbański i Kujawa rewizorami. Poczet 
sztandarowy tworzą pp Łuczak. Stemp- 
niak 1 Knychąla. Obrady trwały blisko trzy 
godziny, (gr.)

HANKA ORDONÓWNA, zwana „polską 
Tretto Guilbert“, niezrównana mterpreta- 
torka najpiękniejszych piosenek której 
występy w największych salach stolicy —- 
nawet w dobie obecnego kryzysu — odby­
wają się przy wyprzedanej widowni — po 
kilkumiesięcznych staraniach wystąpi je­
dyny raz w Poznaniu w środę dnia i lu­
tego br, o godz 11 wiecz. w sali ’eatru 
..Słońce”. Pisać coś nowego o Ordonce — 
reklamować.jej występy — to,chyba.zby­
teczne! Cóż zreszią napisać możnaby o tej 
fascynującej artystce, która przedziwnym 
czarem swej cudownej sztuki podtula w 
zupełności całą polską krytykę, oczarowała 
Wiedeń. Parvż i inne stolice europejskie! 
HANKA ORDONÓWNA wykona szereg 
najpiękniejszych piosenek F.leta llcmnrn. 
Iłlakowiczówny. Stacha i innych najpopu­
larniejszych przebojów rewji warszaw­
skiej Atrakcją wieczoru będzie niewątpli­
wie potężny „Marsz żałobny Żwirki i Wi­
gury“, słowa łllakowiczów ne j. muz W 
Dana, który Ordonka interpretuje wprost 
cuilnwniP Hanka Ordonówna wystąpi we 
wspaniałych kost juntach projektu art 
mai S Norblina

Bilety są jtiż do nabycia w składzie cy­
gar p Szrejbrowskiego, ul. Gwarna 20. 
Teł. 56-38. sg 17 587

Koresnontlencfa 
z Czytelnikami naszymi

— P. A. Nowiński. Zarządcę masy upa 
dtościowej mianuje sąd i ustawa nie prze­
widuje żadnych kwnlifikncyi szczególnych 
w lym kierunku Tern mniej należy przy­
jąć. iż ,sam fakt, że przeciw zawiadowcom 
masy upadłościowej toczą się dochodzenia 
w prokuraturze, sam w sobie dyskwalifi­
kuje na to stanowisko. Podobnie ma się 
sprawa z upadłością zawiadowcy masy 
Należałoby tutaj wobec odttowiedzialno- 
ści materialnej zawiadowcy wobec wierzy­
cieli, przyjąć że istotnie osoba. co do któ­
rej majątku ogłoszono upadłość, nie jest 
odpowiednia na stanowisko zawiadowcy 
masy w innej sprawie. Jednakże znane 
jest orzeczenie sądu okręgowego w Pozna­
niu. które stwierdza, iż np fakt złożenia 
przez zawiadowcę masy upadłościowej 
przysięgi manifestacyjnej co do osobiste­
go majątku nie jest przeszkodą w pełnie­
niu przez niego obowiązków zawiadowcy 
masy upadłościowej w sprawie cudzej.

(aK.)
— A, K. 51. Na zapytanie ©dtjowjadn-, 

liśmy szczegółowo Chodziło o grzywnę, 
ściągniętą już po dacie, w której zaczęła 
obowiązywać ustawa amnestyjna Ustawa 
ta ma zastosowanie tylko do grzywien 
które nie zostały ściągnięte jeszcze Przy 
puszczamy, że po dokonanej zapłacie uzy­
skanie zwrotu będzie niemożliwe (aK.)

— Dzierżawa - Szamotu’y. Radzimy 
ży?hóeić śię^WiUnżędu Rozjemcźegó dla 

¿«praw najmu z wnioskiem o ustalenie 
czynszu. (KJ_,_ .

SPORT
Hokej na lodzie

Przed mistrzostwami Eutepy. Tegorocz­
ne rozgrywki w,Pradze, projektowane jako 
mistrzostwa świata, będą musialy. zdaje 
się poprzestać jedynie na konkurencji eu­
ropejskiej. bowiem zapowiedziany przyjazd 
Kanadyjczyków nie dojdzie do skutku, a 
wątpliwy jest również udział Amerykanów. 
Mistrzostwa europejskie odbędą się w czte­
rech grupach, w których walczy każdy z 
każdym, poczem w finale spotykają się 
zwycięzcy grup i wreszcie mistrz Europy 
ewentualnie z Ameryką o mistrzostwo 
świ .ta. Na czele grup rozstawi się czterech 
ostatnich mistrzów Europy: Szwecję. Au­
strię. Czechosłowację i Niemcy Rozlosowa­
nie odbędzie się 17 lutego o godz 10.39 rano 
czyli w przeddzień zawodów Faworytem 
jest Czechosłowacją, która w tym roku na 
własnym gruncie nio ulogla nikomu poza 
Kanady jeżykami.

Lekka atletyka
Edmanda Szyea i Stefana Wasellka Pol­

ski Związek Lekkoatletyczny mianował w 
okręgu po-znańskim sędziami międzynaro­
dowymi Sędziami związkowymi zostali: 
Grząśiewicz Jaroszewski. Kocaj. Sobczak, 
Sobkiewicz, Wasiak i Zarań: okręgowymi: 
Bączkowski. Frąszczak. Frydrych, Gniaz­
dowski, Hałas. Kothe. Krygier, Kupś. Łuka­
szewski. Maków. Marcinkowski, Namyśl. 
Rutkowski. Itzcpa. Stachowskl, Suligowski, 
Szwarc. Tilgner i Zawada, (łg.)

Zawody organizowane przez POZEA 
odbędą się w niedzielę w hali „Sokola**. 

Pięściarstwo
Poznań I Budapeszt Reprezentacja sto­

licy Węgier — jak donosi natn dziś P. O. 
Z B — rozegra 2 lutego spotkanie z dru­
żyną Poznania Spotkanie tó miało się od­
być z zespołem w Warszawie, jednak vo­
te słabej, formy jaką wykazują ostatnio 
pięściarze stolicy, zarząd W O. Z B zde­
cydował się oddać ten mecz Poznaniowi. 
Będziemy, zatem .świadkami bardzo emo­
cjonujących walk Węgrzy bowiem zjeżdża­
ją w, swoim hnjsiłntęjszym składzie, z mi­
strzem świata Enekesem. Szigetim ¡ Kó- 
rósim w,wadze ciężkiej na czele. Skład re­
prezentacji Budapesztu jest, niemal równo* 
znaczny z drużyną Węgier, to też zawodni­
ków poznańskich czeka niclncla zadanie.

Wśród zawodowców
* Porażka Rana. Odbył s}ę w Detroit mecz
Lpoatiędzyż;Edwardem Ranem a lżejszym o

6 funtów Wesleyero Rameyem Walka mia. 
ła dramatyczny przebieg W pierwszych 
starciach Polak znacznie przeważał: w a 
starciu Ramey słania się na nogach, a w
6 zapozna je się kilka razy z deskami wy­
siłek ten musial bardzo wyczerpać Rana f 
w następnych zaznacza ?ię bezapelacyjna 
przewaga Kamea, któremu też, przyznane, 
zwycięstwo na punkty. (PAT) ,

RADJO
Piątek, dnia 27 stycznia 1933 r

Poznań (335 m) godz 13.05 koncert gra­
mofonowy (koncert życzeń): godz 140® 
giełda: godz 1640 odczvt ze Lwowa- godz. 
17.00 <W): godz 17.45 ..Babia góra i Ptl-ko 
w śniegu'* -— wygi prof .1 Kilarski: godz, 
18.80 (W): godz 19.30 tr. z Warszawy: godz. 
22 4o sygnał czasu — komunikaty: godz. 
23.00 muzyka taneczna z kawiarni „Espta- 
nada”.

Warszawa (1412 ml godz. 12.10 płyty 
gramof: godz 15.35 zakończenie lekcy.) ję­
zyka angielskiego (Lingua pho.ńeP. godzina 
15.50 płyty gramof.; godz 16.25 „Przegląd 
wydawnictw periodycznych”: godz 16 48 
,O cżasie” — prof K. Ajdukiewicz (Lwów); 

godz. 17.00 koncert Repr Orkiestry Policji 
Państw; pod dvr A Sielskiego: godzina 
18.60 audycja gruzińska: orkiestra P R. 
pod dyr J. Ozimińskiego. L Szczepańska 
(sopran). M Janowski (tenor), J Sycharu- 
lidze (baryton). T Łuczaj (bas): godz 16 50 
komunikat dla narciarzy: godzina 19.28 
..Przegląd rolniczej prasy krajowej i za­
granicznej" (Wilno): godz. 19.30 feljeton p. 
t. „Kształtowanie się nowego światopoglą­
du” - inż E Porębski: godz 19.45 praso­
wy dziennik radiowy; godz 20.00 pogadan­
kę pt. „Artur llonegger” - wygi p Karol 
Stromengcr: godz 20.15 koncert z Filbarm. 
Warsz pod dvr A Honeggera. J flirt tfor­
tepian) i K Wiłkomirski (wiolonczela': w 
przerwie felieton literacki p t „Słuchowi­
sko a teatr” - p M Melina: godz 12.40 
wiadomości sportowe; godz, 23.00 muzyka 
taneczna z „Adrji**.

Programy zagraniczne: Koenigswusłar» 
hansen (1035 m) 19 35 ork. dętą. 2035 słu­
chowisko. 23.99 koncert solistów: Buda­
peszt (559 m) 19.45 audycja ku czci Cuoo- 
Klebelsberg. 22 00 muzyka cygańska: Pra­
na (489 m) 19 30 ..Diabeł i Katarzyna” op. 
Dworzaka: Wiedeń '510 mi 29.99 koncert 
ku czci Mozarta 2215 muzyka taneczna; 
Mediolan (501 m) 2100 koncert symfonicz­
ny: Rzym (441 m' 20.45 koncert, 21.30 ko­
media. 22.00 koncert.

ŚWIAT DZIEWCZĄT
jpilyr.e w Potsce wyiławniriwó obeinnijiięy 
całokształt zuinteroMowne (Wewezęcyeti 
Ukazuje sie co 10 dni -Daje tnlodęniii po­
koleniu kobiet wytycztie ideowo-obywatel- 
akie- oraz-•'•* uMWejetnńiłi zastosowania aie do 
wymagań tret« praklyeznęgo Prenumerala 
mieak-ezna zl. 1. kwartalnie zl. 2 BO A.dmi- 
niatrneja: Warszawa pt. Zamkowy Kon 
to P K O 18 800 Pk. 7&>8-h2 Ui

RUCH W TOWARZYSTWACH
— KU Sp. „Brttanla“. Roczne wntne 

zpbrnnie odbędzie się w sobotę dnin 28 to. 
m o godz. 29 w sali Domu Katolickiego n* 
Śródee . . _ . .— Zfednoczenle Podmtstrzów Budowla» 
aych. Roczne walne zebranie odbędzie 
się w niedzielę,, dnia 29 btn o godz 11 u 
p Ueyeroweł port Bernardynami 6

— „Harmonia**. Próbv odbywają siQ 
regularnie w poniedziałki,i piątki o godz. 
19.30. św Marcin 21 Z uwagi na nrzego- 
towrtnia do koncertu komplet konieczny. 
Zebranie towarzyskie odbędzie się dnia 
2 lutego br o eodz 17 w salce hotelu „Brl- 
tanin**. św Marcin 44-

— Kolo śpiewackie *nt. Moniuszki W 
dniu 4 lutego wieczorek w małej sań Do 
mit ' Rzeńtieślnicżego przy ttł Fr Rataj­
czaka (wejście t ul. Walv Zygmunta Sta­
rego). Początek o godz 20...

— Związek Pomocników Tapicerów' 
Dekoratorów. Roczne walne zebranie odJ 
będzie się dnia 4 lutego o godz 19 w lo­
kalu p Kubisza pl. Sapieżyńśkj 5.

KSIĘGI STANU CTWILNEGO
Zwonr:

Dnłn 24 hm zgłoszono: Jap. Wiśniew-' 
ski. zegarmistrz 64 I. Róża Lłsstterówna, 
67 1. Marianna Mielcorkowa. z domu 
Szczepaniakównn. wdowa. 78 I Aniela 
Twardowska z domu Szczepańska 73 8. 
Henryk Kucharski. 5 1. 11 dni Krystyna 
Ś!lusnrczvkówna 1 r 5 mięs Marian Na­
pierała. 15 tnin Andrzej Przybylski «tróS 
79 I, Tomasz Glnziński. krawiec 54 l.

Składki i pokwitowania
W administracji pisma naszego złoża* 

no w dalszym ciągu:
Na pomnik Serca Jezusowego: R S.

w pewnej Intencji 5 zl — Razem z po­
przednio nokwitowanemi 489:50 zł

Na rodzinę nezclwego bezrobotnegos
Ł B 950 złotych.

,Za ©głoszenia I reklamy 
ódpowiada administracja w osobie Anto«
niego LeśniewTcz'a w Poznania



p Strona IŻ = Kurjer Poznański, piątek, r¿ śiyemh. ÍR83 s= Warner 4M

Eleur

aa wsseSkie towary, udzie'a gpeejafay sklep
KORONEK — TIULI — HAFTÓW

H. RAKOWSKA, Poznań,
ul. Pocztowa 1. zg 17 534

Dn?« 23 Ptycanla 1933 roku zmarł po długich i ciężkich cierpieniach, 
opatrzony Sakramentami św., nasz najdroższy syn i brat, ś. p„

Kazimierz Smorowski
Pogrzeb odbędzie się w sobotę.’dnia 28 stycznia n b. o godzinie 3-ciej 

po poludmu z domu żałoby. Msza św. za duszę drogiego Zmarłego w ponie­
działek, 30 b. m., o godz. 8-mej.

W ciężkim smutku pogrążeni

Żnin, w styczniu 1938 r. rodzice, siostra i brat. 
Osobnych uwiaciómiefi ni© wysyła się.

biegły stenotypista (za dyktandem) potrzebny zaraz 
w poważnem przedsiębiorstwie branży młynarskiej 
Wyczerpujące pisemne zgłoszenia przyjmuje Biuro 
Ogłoszeń „Par“. Poznań, Alej© Marcinkowskiego 11 
pod nr 53,175. ' Pg 8166-53.175

Wychowawcę
lab wychowawczynię-nauczycielkę
solidn., reiigiin, z językiem niemieckim i muzyką dla 2 
chłopców ki. II. i IV. wstępn. poszukuje się zaraz. 

Oferty do Kuriera Poznańskiego pod zg 17580

toin MiiiHIna

b. AtTankl i wykładająca Uniwersytetu poznańskiego.
po krótkich, lecz ciężkich cierpieniach zmarła w Paryżu dnia 30 grudnia 
1932 roku. Pochowana w grobach rodzinnych na Powązkach w War­
szawie, dnia 16 stycznia 1933 roku.

Za spokój Jej duszy odprawi się msza św. w Poznaniu, w kościele 
św. Marcina, dnia 28. b. m., o godz. 9-tcj rano.

O czem zawiadamiają 
Pg 8 180-53,168

pogrążeni w smutku
mąż i rodzina«

Żałobne 
Kapelusze

po iiiskicn cenach
polecamis

Poznań, Szkolna 9.2
2LŁ5

Kolonjalka
towarem ms«lem mieaikaniiem 
traypokojowem dobrze zagonowa 
dzona powodu wyjazdu 2 309 Po­
znaniu. Ratajczak. Plac Sapie- 
żyński 4 zd6!)076

majolikowe, bardzo 
ekonomiczne i tanie

sprzedaje

M.Czu&eX I SKn
Pozna-5, fiwwma 8 1 p.

Pb 8183-4.35

Dnia 23. 3. 1933. o godz. 14,15 po poi. zasnął 
w Bogu, opatrzony Sakramentami św., nasz ko­
chany ojciec, teść 1 dziadek, ś. p.

Andrzej Przybylski
przeżywszy lat 79. Pogrzeb odbędzie się w pią­
tek, 27. b. m., o godz. 3,30 z domu żałoby przy 
ul. Dąbrowskiego 151, m. 10. dg 2288

W ciężkim smutku pogrążeni
córki, synowie, zięć i wnuki

Poznań, Berlin, Wrocław, Leszno.
Nąjst. Zakład Pogrzebowy ( P._Piaseckł, Klasztorna 14.

27-69.

Dnia 25 stycznia 1033 r. zasnęła w Bogn, opatrzo- 
a Sakramentami św., po długich cierpieniach, moja 

najdroższa żona, nasza najukochańsza i najtroskliwsza 
matka, siostra, bratowa i teściowa, ś. p.

Marja z Bodeów Kaszyńska
przeżywszy lat 87. Pogrzeb odbędzie sie z kaplicy 
przedpogrzebowej Wały Jana III. w niedziel«. 29. bm., 
o godz. 2.30 po poi. na cmentarz parafjalny w Jeży­
cach. o czem donoszą

w seaiattu pogrążeni
dg 2 28® mąż, dzieci i rodzinna

Poznań, K5łn. Essen, New Jork, 26. 1. 1933 r.
I Żaki. Pogrz. Br. Nowak. Poznań, pl. Nowomiejski 16, teł. 1646

Pg 8164 4.42

mORINNOTOR

logerja
w mieść e garnizonowem 
na Pomorzu. 3ti lat w po­
siadaniu jednego właści­
ciela z powodu starości na 
sprzedaż. Oferty Kur er 

Poznań-ki zg 17 588

najlepsze dostarcz»
Olkuska Fabryka Wyrobów 
Elekirotechniesnyeb „ZNICZ"

PLISOWANIE
inereikę, okretta.obciaj

dziurki deka- 
tysowaiiie. obciągani® gczikńw, 
nadrabiani® stóp, jHtilnoezcni« 
oczek, hafty, monogramy wyko­

nuj® term i nowo najtaniej 
„HAFTOfLłS“

St. Rynek 16 (wejście Kurzanoga 
obok firmy Czepczyńaki 1 Kruk.) 
Fili® Romana Szytnańakiego Ś 

®>l. świętokrzyski.
Pe $164-17 42

ng 7549

Dnia 24. b. m.„ smar! członek Towarzystw® 
naszego, ś. p.

Józefa Horemska
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 27. b m., 

o godz. 3,45 z kostnicy cmentarnej parafji Farnej 
przy ul. Bukowskiej. zg 17 582/3

Tow. „Pielgrzym“ pod wezw. Matki Boskiej 
Wypadek 237 W Poznaniu

Zawiadomienie
Wskutek szalejącej fali mrozów na życzenie wie­

lu osób zapowiedziane nabożeństwo, za spokój du­
szy, ś. p.

Marji x Tumów Ostrowskiej
nie odbędzie się S lutego, lecz w terminie późniejszym.
zg 17 581 Tsmasz 3strowskL

Każdy właściciel samochodu
może obecnie w czyn wpiowadzić zasadę ogólni© 

uznaną na całym świecie,
że tylko stosowanie oryaiąalnycn części zamiennych 

gwarantuie pewność funkcji samochodu. 
Wobec wprowadzonych przez nas ostatnio

zniżek cen
na oryginalne czt-śe« zamienne stosowanie n'eorvg*- 
naln.yell nie wytrzymuje obecnie żadnei kalkulacji 

Dostarczamy części do samochodów 
Chevrolet, Fiat, Minerva, Tatra

Brzeskioiita S. A„ Poznań
ul. Dąbrowskiego 29 — tel. 63-21, 63-69,

Najtańsze źiódło zakupu opon pierwszorzędnych 
fabrykatów Micbelin Goodyear Dunlop i innych

PRZECIW
ODMROŻENIOM

Restauracja
centrum miasta zaraz do oddania. Poważni reftektanci, a 
kilkoma tysiącami złotych racza złożyć oferty do Kurjera. 

Poznańskiego zg 17 586

Wspólnika
z kapitałem i m współpracą
poszukuje wąksza la bryka 
wyrobów betonowych, ma-
ąca zbyt zapewniony. Zgło­

szenia pod zg 17 559 do eksp. 
Kuriera Poznańskiego.

Rad jo- Mechanik
obeznany z cośkolwiek z ełe- 
ktrotechn. potrzebny. Ofeity 
z podaniem wysok. wynagro­
dzenia Agencja Kuijera Pozn 
Gniezno 8 ng 7542

Maturyczne i dokształcające kursy

przygotowując® na ustnych Sekcjach zbiorowych, oraz 
w drodze korespondencji, za pomocą wyczerpujące 
1 przystępnie opracowanych skryptów, programów
i miesięcznych tematów

przyjmują wpisy na !! półrocze r szk. 1932/33 wa­
li) kurs maturyczny gimnazjum wszystkich typów
2) kurs średni (5—6) kl gitnn pg 7 358-70.117
3) kurs niższy w zakresie 4-ch kl. gitnn.
4) kurs 7-miu kl Szkoły Powszechnej.

Wojskowi do sierżanta włącznie i inwalidzi otrzy­
mują zniżkę w opłatach. Prospekty darmo

Chcąc skutecznie przeprowadzić reklamę

w ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIEM
aaieży adresować iyłto

Kurjer Zachodni
SOSNOWIEC, fflłiea Pjhuadskiego 4,

UCHWAŁA. W sprawie układu zapobiegawczego nad 
firmą »Przemysł Rowerowy 1 Maszynowy Biuro Inżynier­
skie Zygmnnt Radomski w Ostrowie“ zatwierdza się układ 
zapobiegawczy w brzmieniu usialonem na posietdzeńiu 
tutejszego sądu s dnia S0 grudnia 1932 r o następującej 
treści: 1) zmniejszenie sumy długu objętego odroczeniem 
wypłat o 50%, 2) spłatę pozostałego długu w wysokości 
50% proporcjonalni® dla wszystkich wierzycieli ratami 
kwartalncini od daty zatwierdzenia układu bez uwzględ­
nienia odsetek w ciągu dwóch lat. Ostrów, dnia 23 
grudnia 1932 r. Sąd Grodzki. ng 7 299

Adwokat Ignacy Wierusz i kupiec Feliks Biedzińskl 
jako zawiadowcy masy upadłościowej kupca Jana Łuczaka 
— wnioskodawcy — zastąpieni przez adwokata Janiaka 
w Poznaniu, »-nieśli o umorzenie książeczki oszczędnościo­
wej Komunalnej Kasy Oszczędności Miasta Poznania nr. 
611 (saldo w dniu 27 10. 1932 r. — 678,98 zł) wystawioną 
na Masę Upadłościową kupca Jana Łuczaka w Poznaniu. 
Posiadacza tejże książeczki wzywa się, aby najpóźniej do 
dnia 31 maja 1933 r., godz 12 w podpisanym Sądzie, pokój 
74 zgłosił się i przedłożył książeczkę, która w przeciwnym 
razie zostanie pozbawiona mocy prawnej. Poznań, dnia 
20 stycznia 1933 r. Sąd Grodzki ng 7 330

Na ogólne życzenie naszych sympatyków
Poznańskie Tow. Wioślarzy »TRYTON*4 T. z. urządza WIELKI BAL KOSTJUMOffly

w «rihnte. dnia 28-cro stvcznxa. w salach Belwederu, uL Marszałka Focha 18. Wstąp zt 2.50 ja* z podatkiem. 
** O y -* ... ... Początek o gedx 21. Dwie pierwszorzędne orklootry. Premjowaole 10 kostjamów.

Zaproszenia i przedsprzedaż biletów F-ma I. Mroztktewlcz. Stary Rvnek 71/72 1 Stas-ewski, Wysnlaóakiego 15. dg 2 287



Nagłówkowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde 
dalsze słowo 15 groszy, 5 liczb =' jedno słowo, 
i, w, z. a = każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło­
szenie nie może przekraczać 100 stów, w tem 

5 nagłówkowych.

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 50 groszy

Znak oferty uaprzyktad: n239G. z21206, dl811 
i t d. = 1 słowo.

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 12.

I^7™1rR2EDAŻE lll Pianino,
smokingowe, płaszczyk chłopięcy, i 
.¡runw aidzks 20 b m. 9. P

zdg 69 027 »C Maszyna
Singera tanio. Wrocławska 19.. 
m. 17. zdg 69 115 Sknnksy

spód ba-rdrao obsaemy. njrałyrt- s 
ski-th 2. m. 13. 17J 122 • tMaszynę

damską Singer tanio sprzedam. 
Ostrówek 15. mieszkanie 13.

zdg 69170 .

Maszyny do pisania
dobre, tanie Skóra S ka Aleje 
Marcinkowskmgo 23

Pg 7838-53.156

Piekarnię Inb cukiernię!
miraiejsraa ku»p»ię lub raadraiarźa/waę. • c 
Oferty Kurier Pozuańskii

zdg 69 120
Futro

meskiie czninne luksusowe okazyj­
nie sprzeda Skład krawieefe. Pie­
kary 18 zdg 69 141 |5KF

Łożyska kulkowe rolkowe. Cen­
niki wysyłamy bezpłatnie _ Po­
znań Gwarna 20. zdg 68 432
Nieruchomości mniejsze
z ładnym ogrodem placem budo­
wlanym Jeżyce , blisko centrum 
miasta z powodu zmian rodzin­
nych korzystnie sprzedam dobre 
oprocentowanie gotówki. Zgłosze­
nia Kurjer Poznański zdg 68825

Limuzyna Citroen
okaizja bardizo korzystnego kupna 
Zgłoszenia Kurjer Poznański 

zdg 68 82«

Zakład fryzjerski
mięsa';amiein Poznaniu sprzedam. 
Adres Kurier Poznański

zdg 69 140
Sprzedam

cuikiiernńe - kawianroie z urządzę- 
n-iera i nbiesrakain/.em. O farty Ku­
rier Po®na4-«ki zdg 69 139

Futro
wńlkii do podróży tainćo .do surze- 
daraita. ZgłoszeńKurier Pozn. 

zdff©9137
Urządzenie

składowe ładne oszklone obudo­
wanie. okna wyatmwowego sprze­
dam, Oferty Kurjer Poznański 

zdg 69 136

„Antyki“
wielki wybór. Flasiński Woź- 
na 9. Pff 840 o3,16d

Meble
tanio wprost z składnicy poleca 
K Bak oś o! Wenerjańska 1 
Most Ćh w a lisze w ski- orzy krzy­
żu. zd g 62 94)

Piec
garaowy ogrzewani:a. K ra&ze 
kiego 3. skład synzotek.

zd g 69 178

Na bale
biżuterie kwiaty maski poleca 
„Alfa“ Szkolna 10 narożnik Ja 
śkólczej »dg 67 236

Rzeźnictwo
tiTraądraeiriem i- raćeiszl^ainńem 

«przed&m. Ofertv Kurier Pozn.
zd g 69 179

Regał

a hi i« aup 
ty „Par", Toruń 255 Pg

Powózkę
U używa n a. C
__zdg 69 036_

Łeica

ie. O 
8165

Ofer
64.6

4 — 8
pokojowego umzedoiik Wisikp Zam­
ku cena. Oferty Ktrrjer Poza.

»dg 68 097
Poszukuję

2—s pokojowego przy Marsz. Fo­
cha parter, wzgl. I. piętro wprost 
od gospodarza. Oferty Karier 
Poznański »dg 69 078

Od 1 kwietnia
szukam mieszkania 4 pokojowego 
komfortowego z ogrodem ,od go­
spodarza Pśredmii-cy wykluczeni. 
Szczegółowe oferty Karier Po­
znański zdg 69 111_________

6 KAMIENICE
ssanwKSasasatBeKssEas«

Kamienicę
*'8:m eon« —-— 
lochód 10090. Ma­

so 8S tele- 
zdg 68 964

Rysunki
I a iMO W. .V I <AV. //w oc.«,
Poznański zdg 69 (M2

Kamienicę
przy Rynku ł azarskim drierżawa 
'przedwojenna 11 099 — iO CO wpła­
ty 59 990 sprzedam. Agenci wy- 
kluczcn.i Zgiosizenin Kurier Poza.

zdg 69 069 ______ __

6—7

Komfortowy
niekrępnjący. Kwiatowa 6 m. 1 

zdg 69 073 _______
Słowackiego

38 m. 1. 2 osobowy. zdg 69071

pokojowe mieszkan’e poszukuje 
centrunil. piętro od 1 marca. 
Oferty cen,« 4'33

Słoneczny
pokój 2 osoby osobny ?a®¿. 
Grobla 5. m. 8. • zd« 69 063

Pokoje
dwuosobowe. Aleje Marcinków 
skiego 1 — 7.________ zdg 69 148

1—2
nokoi z kuchni« poszukuje za 
czynszem miesięcznym od go­
spodarza Pewny pątnik; Oferty 
Kurjer Pozn. zdg 69 lo4

Kamienicę
komfortowa, za 109 OWO. wpłaty 
70 900 sprzedam. Popielski — 
Skarbowa 17. parter. Telefon 
24 4* zdg 69 099

Dla pani
Podgórna 7. m. 3ß.

Dwa
ookoje kuchnia od gospodarzą 
Wilda lub śródmieście poszukuje 
małżeństwo stałym dochodi 
Oferty Kurjer Poznański

rg 51o3

KIG ZAMIANA 
MIESZKANIA

1 — 2
próżnych używaniem kuchni, — 
Oferty Kurier Poznański

zdg 60 143
Pokoju

śródmieściu zupełnie niekrępuja- 
eego z ogrzewa nr. era i światłem 
40 »ł poszukuje na stałe oficer, 
¡óstoezenia Kurjer PoanaÄwa

zdg 69 189 ________ _

Pokoje
pojedyńcze lub wspólne, z. wszei- 
kiemi wygodami odnajtnie -~ 
Młyńska 2. m. 19. zdg 69 099

Łąkowa
13. m. 3 pokój u meldowany, 

zdg 69 09o

Poszukuję
pokoju umeblowanego Wierzbie- 
rice lub Pnzemys-.owa Oferty 
K utjer Porań a ńs»ki zdg 69 201

Pokój
centralne ogrzewanie.
Stroma 27, m, 8______zdg 69091

Próżnego
pokoju używaniem kuchni lub 
bez od zaraz poszukuje bezdziet­
ne małżeństwo Oferty Kurjer 
Poznański zdg 69 174 j

Pokoju
jednoosobowego. Oferty podar 
niem ceny. Kurier Poznański

zdg 69 165. ____
Szukam 

niokote u. samotnej/pani; OferW 
Kurier Poznań siki rg 5 154

Elegancki
fron«toyry cicnły ełaneerany jedno- 
osobwy elektryczność kaloryfery 
t akże obiad,a mi. Wierzb wcice 5. 
m. 5 od 4—7. zog 69 062

Inżynier
przyjezdny poszukuje umeblować 
nego pokoju z ferteoiati^m u mu­
zykalnej nand kifra dni w mie­
siącu. Oferty K-nrier -Poenanelu. 

zdg 69 121

Akumulatory tanio
napraw-ia wymienia ładuje Ogni­
wo Poznań Wielkie Garbąry 19 
telefop 26 34_________ Pg 7837-3.71

Bank Snółdzielczy
Właścicieli Nieruchomości Po­
znań Piekary 1 sprzeda .dom w 
Poznaniu przy ul. P6!wiejskiej, 
przynoszący 25 009 zł rocznie za 
cene 160 090 z) — Przy wpłacie 

zł — de

Kamienicę
okazyjnie korzystnie crat eropńetTO- 
wa narożna dochód 22 000. wpła­
ty 60 000 reszta d-łu-g am<Mjyza- 
cyjny Oza-rne^k’ Marcina 62 14.

7x1 g 69 188 ____

Zamiana
5 Pokoi Wilda na 3 ,lwb 4 śród 
mieście. Oferty Kurjer Poznań 
ski zd g 69 038

mEU POKOJE ÜMEBL.

sprzedam. Podgórna 10 m, 18 
zdg 69 194

Urządzenie
solidne do «kładu cuik tanków. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 69 107

Dom
centrum kunie, wp’áta do 150 
tysięcy. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 69 171

2 osobowy
pokój wynajme zaraz (gag) z 
światłem kawa herbata .i opa-.em 
53 zł. Mickiewicza 7 mieszkance zdg 66 912

7 PIENIĄDZ
Wspólny

panu. Słowackiego 39 — 9.
zd g 68 948 ___

Próżny
ciepły umeblowany. Sapieżyński 
' III lewo. zd.g69 961

Blisko
dworca. Blocha 27 front, U. m. 9 

zdg 69 130
Dwuosobowy

uimeblowainy. . próżny, kuchnia. 
Marcinkowskiego 3 b m. 17.

zdg 69 125 ______
Pokój

Spokojna 25 m. 5. »dg 69123

Dwuosobowy
Śniadeckich 18 — 9. zdg 09118

Restauracja
w centrum miasta z pełnym wy­
szynkiem bardzo dobrze prospe­
rującą z powodu choroby zaraz 
do sprzedania. Do, objecąa po­
trzeba 16—15 tys Oferty Kurjer 
Poanańaki zdg 69 052__________ _

Lokal
nurty małern mieszkaniem niska 
dzierżawa, nada.iacy eie na fry- 
yiem.ie poszukuje. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 69 085 ___________

iuw.ruu CT — dom przv ul. Ślusar­
ek iej Przynoszący 9 000 zł rocznie 
za 60 000 zł przy wpłacie 35 000 
zł — damek z ogrodem i 
koilonjaunym w Staro- ece za 12 ¡M) 
»1 przy wipłarie 8 000 zł. dg2 2ł8 

Fryzjerski
zaikład 3 meskiie 3 damskie w 
śródmieściu z powod-u wyjaradu 
korzystnie sprzedam. — Adjgg 
Wiska że Ku-rjer Pozn- zdg 68 9<2

Toaletę
iwwMBtSM białą lustro kryszta­
łowe tanio sprzedam Wtł Ktt- 
rjer Porana fleki zdg 68 981

Głośnik
a/nodówike tan»‘<\ t.n’ owa 10 m. 6 

zdz 69 186
Miód

pszczelni y do oddana a ca 50 . f. 
Oferty z podaniem, ceny Kurjer 
Pozsn a rt ská zd»g 69 203

Dyskretnie
powiem,czy Bank Właścicieli 
N erii'h .m,4c. Poznań P ekary i 
przv knonie ’ sprzedaż? n:<*r’li’5Aw mości ng 6 707

Korzystnie
cieple, słoneczne obiadami bez 
Martejkä 1 mćesak. 4. zdg 68 9,4

Pokój
dwuosobowy telefon, otrzymanie 
Ratajczaka 29 m. 9. zdg 69 117

Skład
na artykuły żywnościowe po­
szukiwany Oferty Kurjer Po­
znań ski zdg 69108 .

Meble używane,
nowe na kredyt

bardzo niskie ceny wielki wy- 
hór Poznański Dom Komiso­
wy. Dominikańska 3.

Pg 8172 4.38

Na I. hipotekę
maj'abku ca. 1 400 móro dobrze za- 
gospodaTpwancco w W c¿k°Po'?<’J; 
posz,tknie pożyczki 70 009 zł inb 
roniei Agenci wykluczeni Zgło­
szenia Kurier Poznański

zdg 68 502 

Niekrępnjący
Patrona Jackowskiego ,35. JT; 
prawo. zd.g 68 9»8o

Frontowy
utrzymanie — bez elektrycsność. 
Mostowa 33- Perzyńska.

zdg 69 li®

Skład
duży Żydowska 33. wydzierża­
wię. Gospodarz._____ zdg 69 104

Pokój
słoneczny niekrepujacy. -----
tryczność wynajme panu Mosto­
wa 5 a. mieszkanie 8. zdg 68 09o

elek
Jeden lub dwa

pokoje umeblowaine z klatki scho­
dowej już walnie. Adre* w^kaźe 
K urj er Fozma ń ski adg 69 135

Ubikację
jasna i piwnice wydzierżawię — 
Żydowska 33. zdg 69 103

" Narty
na wysoka figurę, kompletne, 
wyjątkowo akarayjnnę. Dom for­
towy §w. Marami 14. »d-g wwW

Ogrodnictwo
4 morgom aranżer je inspekty- 
dom miioezkatoy blisko Poznania 
sprzedam. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 08 991 _______ ___

— Gabinet
mahonięwy polerowany styl no­
woczesny. .-bardzój, SAJtob.,
kże’ ' wyköhahte, okazyjnie. Po­
znański Dotli Komisowy Dotnr 
nikańska 3. Pg 81 <1 4.37

Froterka
elektryczna 'd.o-rvm stanie Oką 
zyjnie. Poznański Dom Komi­
sowy, Dominikańska 3. Trie Pm 
2442 81 iO 4.36

Egzystencja
Okolicznościowo test do oddania 
Zaprowadzony interes sportowymi 
dostaw wojskowych Przejecie 
nieć do szęści'« ’' tysfćcy *ztorycb. 
ZeJoszenift': Kurie? P.-znański -,

zdg 69 112 ____ _

Frontowy
duży wynajme. Piać. Nowomiej- 
skj 6 a. mieszkanie 25. zdg 68 969

Elegancki
ńókó.i ewentl. z salonem..» całym 
kóra'fortcm; Wyśniańskiego 12 
-mieszk. 2 telefon 6646. zdg 68 8,6

Pokój
Szamaraenrokiego 26 a m. 4.

żd g 69 185 .___

Plac Działowy
7 m. 0 frontowy słoneczny do- 
brz« umełdowany adg 68 176

1—3 tysięcy
pożyczki pod gwarancją do wrześ­
nia na 15 proc, poszukuje Ofer- 
ty Kuirjer Porań®.ń€«kii gag 69 lw

Debrze
umeblowany pokój ogrzewanieuuneuwwemj pvnvj v», »«.-c ”«*"•¿<uu . . centralne zaraz wynajme. Pru»a

frontowy, słoneczny, elektryczność ji, ni.
Przemysłowa 36 ni. 7. zdg 69 059 --------- ■1 -

Lckal
trzypokojowy I. piętro śródmio- 
śćie centralne ogrzewatue. tele- ; 
fon nadajacy na każda branże 
korzystnie oddam. Zg'cezenja Ku- 
rjer Poznański zdg 69 113.

Na biuro
2—8 umeblowane możliwie, tele­
fon .od 1-'ofertŁ cenA,-i.ę?£„ Md 53:170 .Pg 8177 53.170

Kilimy
(reeawie wiaaane) — na iwdłoffi- 
ściany leżanki. nadzwyczaj trwa­
łe samodziały w modine desenie 
są najmilsza ozdoba domu. Ma- 
mimałne spaty — bandrao ikorrayst- 
nńe u podróżującego. Oferty. Ku- 
rjer Poznańska zdg 68 740

Kuchnie
nowoczesne e-nęleir» bji'" 
niebieskie okazyjnie. Poznański 
Dom Komisowy, Domiir kaiis ;ą 
nr. 3. Pg 81694.3a

Poszukuję
10 090 na I h’ipc*eke na mSMe. — 
Oferty Kurjer Poznański

ad g 69 190

8 DO WYNAJĘCIA

Niekrępnjący
elegancki elektryczność od 1. 2. 
Skarbowa 20. m 8.____ gdg 69 0oł

Dwuosobowy
iPSnn 16 zł. Gen. Kosińskiego 14. 
ta. 4. »dg 69 055

Pokój
dobrze umeblowany. telefon, 
fortepian. Długa 3. as. 9 we- 
ionę Ogródki). dg 2286

Skład
z mieszkaniem dla rzeżnika do j 
wynajęcia. Długa 3. m. 9._—; 
telefon 2316. ________dg 2285

Grzejnik
eiektryczny tanio. S®--. ,
Eaieozkamie . 9. ’

11.
057

Radjo
4 lampikowe korzystnie, sprzedam 
Szewska 20. rertanracja.

»dg 69 053

Porcelanę — najtaniej 
w Hurtowni

Porcelany Wroniecka 24 nodwó- 
rae — Serw,'« kawowy 1114 .— 
Serwie obiadowy 59 — Sztncnec 
Atnaka 85 — Prezenty — Wy­
praw -— całkiem tana®.

»dg 69198

5 pokojowe
mieszkanie, stan dobry.. czynsz 
umiarkowany do wynajęcia ou 
1 marca, NiesrolpwpMcn 7. m- ».

zdg 68 307 

Dwa
niekrępuijace (używfirtiośria kuch­
ni) u samotnej. Miailee.knepo 6 
mieszkanie 11. adg 69 050

Pokój
front, czysty osobie na stano­
wisku. Skarbowa 8. m. IŁ

zdz 69173

Ubikacje
ma składnice lub warsztaty ginie- 
kainiem zaraz do wynajęcia. Zgło- 
azenin u właśc. domu ul. Dą­
browskiego 39. »dg 69 ISO

14 DZIERŻAWY

Pianino
«ppzedam. Ogrodową 2. m. ł.

»dg 69 051________

Pianino
używane, krzyżowe tanio na 
sprzedaż. Popiińskich ar. 12 — 
m 20. ng 7547

Mieszkanie 
trzyipoikojowe łazlenaa. W&aâo- 
mość: Umdńa^-iotro 1?) »tróż.

zdig 69 040 

Klatki
schodowej dobrze umeblowany, 
Grunwaldzka 20 b m. 9,

zdg 69 028 __________

Pokoik
dwom panienkom, panom, nic- 
krepująeem wejściem, utzryma- 
niem — bez Marcelego .Met te go 
2. mieszkanie 9.______ zdg 69167

Restaurację
oddam w dzierżawę wr.gl. r» ra­
chunek. towar 3 000. Oferty Ko- 
rjer Poanańaki zdg 69 077

Jadalnia 450,— d
używana, okazała., ciemnodebo; 
wa dobrym stanie Pozr®ń™i 
Dom Komisowy.
nr. 3. Pg oi

Pompaz nsoitwrein marka ..Eflmo“ Sie 
mens Srihukert motor Dmer. 16 
KW 220'380 volt, zupełnie nowa, 
.korzystnie do sprzedam«. Łaska­
we oferty z podaniem ceny Ku- 
rjer Poznański pod ng 7550

Wynajmą
t-nzy pokoje, łazienkę. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański sag 69 641

Pokój
frontowy. Wielkie Garba.-ry 23.a, 
m. 9 XI. wejście Dominikańskiej 
2 paniom zaraz. zdg 69 029

Niekrępnjący
frontowy »taneczny telefon. Ko- 
nopnackiei 16 I.______ gdg 69 209

Uniwersytecie
umeblowany sacaz. Libelta 8. m 
* ' zdg 69 152

Wydzierżawiępłac na skład drzewa. Zgloeremia 
w aminkami do Kuriera Pozn.

uda 69 192

K15 LETNISKA 
I UZDROWISKA1

Smoking
twmT rab ranne granatowe dóbr»© 
utrzymane (średnia f.gurat sprze­
dam. MidkSewicza 15. m. 6.

zdg 69 035_______ _

Restauracja
pełen kotisens. mieszkanie sprze­
dam wywód choroba. POumań. 
Stary Rynek. Ratuszowa 31.

rg 5155

Ośmiopakejewe
tniicszikaniie komfortowe pierwsze 
piętro naprzeciwko Panku Wil­
sona ogrzewanie centralne, .wod­
ne od gospodarza do wynajęcia, 
Matejki 48/49, port jer pokażj¡od 
4_ü______________ adg 09 045

Dwupekojowe
wolne narter najpiękniejsza, uli­
ca 90 ®ł rok zgóry. Aleja Wielko­
polska 45. ____________»dg 69 017

2 panów
lub snaiłżeństwo, elektrycazyodć u 
samotnej pani. Zuipańskiego 20. 
m 10. »dg 69 034)

Pokój
80 dotych. Małeckiego ZT sn. 6.

zdg 69 032 _______
Pokój

aa 2 meeftet. 3 Ma ia 3 a, wiesak. 15 
»dg 69 039 

Jedne*
dwuosobowy — Dominikańska 7 
mieszkanie 8 , rg 5156

Próżnego
pokoju poszukuje- Oferty Kurjer 
Pozttański zd.g 68 992____

Poronin
pensjonat „Podhale" pokoje cie­
ple » dobrem obfitem utrzyma­
niem. Chorych nie przyjmuje.

zdg 69169

Singera
«ta tuska tanjo. Poznańska 38 TD 
lewo. »dg 69 037

Szafę żelazną
okazyjnie sprzedam. „Rozwóz - 
Pocztowa 22. ndg 69 133

Mieszkania
pokój kuchna oraz 8 pokoje 
kuchnia czynsz zgóry do wyna 
jęcia. Wybickiego 3.

zdg 69 100

Frontowy
initellgentitym. Szyperska t 

®dg 69 046
17

Poszukuję
skromnego pokoju od zaras. Ofer­
ty » podaniem ceny Kurjer Po­
znański ®dg 68 993

Młode
panie poseutkują partnerki dą 
Briaga Oferty Kurier Poznańska 

zdg 68 973

Kulczyki x
brylantowe korray®tnii« ffifó
ŚDiiaKtogkłi-ch 4 m. 10. 08 098

Jedwabie najtaniej 
n Schuberta

Stary Rynek 85 — MongołI w
4,25. Marocain z! 5.90 — Geor­
gette 6:50 — 3.25. Meteor lą 6.50 
4.23 Taffet-Glaee 4 40 „Tani! 
Tydzień Jedwabiu trwa 
soboty. Pg 7839

KUPNA

Maszyny do pisania
tanie używane kupuje, za go­
tówkę. Oferty pod 3 8. do Agen­
cji ..Par" Poznań. Aleje Mar- 
cinkówskiego 11 Pg 7827/83.8/9

2 pokojowe
mieszkanie nowoczesne. Czynsz 
miesięczny do wynajęcia Dera. 
Rolna 48. zdg 69 098

2 pokoje
» 2 osoby blisiko Uniwersytetu 
Dąbrowskiego 33 mieszkami« 4

zd g 68 999 

Kupię
dom lub parcele wpłacę 14 000. 
Oferty Kar jer Poznański 

zdg 69 089

pięciopofco j owo
komfortowe«. Czarnecki M ardo« 
62 II. ___ »dg 69187

Dąbrowskiego
36. mäeazkamie lio. pokój cSepły 

zdg 69 014

Zaraz dwa
pokoje umeblowane lub be« na 
biura możliwie centrum esęentl. 
jeden używanie drugiego, pierw- 
saeństwo telefon, Oferty Kurier 
Poznański zidg 69 004

Janku
bądź cierpMłwy spotkamy się I-go 
liategó ne Reaiii Reklamowej .w 
Domu Rzemieślniczym. ,.Kryw& 
Gniezno. «dg 09 019

21 ZGUBY

Dywaniki
i serwety sprzedam Klasztorna 
4, m. 1.___________  zdg 69 102

Piec
żelazny. szamotowy.
wieża 28. m. 1. ______ zdg 69 094

Kapię
radjo 4 lampkowe braunin«. jam. 
nika Zgłoszenia do Kur jera Po- 
£nańakdego gag

6 panów
do lekkiego podróżowania przyj 
mierny. Zgłoszenia Cieszków 
skiego 9 m. 2. Pg 81i6o3.171

Małżeństwa
umeblowany używaniem kochali, 
maszyny d¿ szycia. Wspólna 14. 
m. 1. »dg 69 020

Pokoju
traoüiiwn« ¿obrem ut¡pzrnMHwem. 
telefonem .placu Nowunuiejełtó». 
okoUnr poezuikoiję. Z’x-lowenáa Ku- 
rjer Pozmński radg 69 023

—dm
Zgubiono

portmonetkę Graniczna środ« 7 
rano zwrot wynagrodzeniem Ło. 
dyga. Małeckiego 15. m. 5.

zdg 69 047

Piec
kąpielowy gazowy korewbińe 
sprzedam. Poznań Plac Same- 
tyńsiki 6. skład rowerów,

zd g 69 124

Srebro
zioto. porcelany, bronzy kryszta 
k meble kupuj,

Dwupokojowe
przy Wielkiej. Czynsz zgóry 65 
trzypokojowe komfort 80. wska 
że Metelski. Szewska 11. m. 9.

zdg 69155 ______

Dwuosobowy
elektryczność, pościel pożadana. 
Szymańskiego 9. m, 8, »dg 69 086

Pokój
umeblowany elektrynzmaść. Nie- 
golewatgich 2 I. lewo . sdg 69 084

Pokoiku 
niefcrepujacego 25 »1 «zuika wreed- 
njik. Oferty Kurjer Poznański

»d g 60 080

Lustra
talonowe bardzo piekne. antycz­
ne w ramach, bogato złoconych, 
okazyjnie/ Poznański Dom Ko­
misowy, Dom'niVaóska 3.

Pg S174 4.4O

Dywan perski
250X350. 350 X450 l$ihm ręczny 
kupie. Oferty Kurier ««»• __________ zdg 69 159 _____

Harmonjum
używanie mogące wnnagać repa- 
racji kapię. Oferty Kucjeg Pozn. zdg 60 023

pokoje kawalerskie ładne wnrost 
od gospodarza. Okolica Dzia- 
łyńskich 1 lutego. Oferty Ku­
rier Poznański zdg 69158

Pokój
balkonowy, elektryczność dwom 
parniom. Strue's 9. m. 7.

zdg 69 079

Młoda
Niemka poszukuje skromnego 
nokoju możliwie z obiadami — 
Zgłoszeni^ Biuro ogłoszeń Kos 
ino*. Zwierzyniecka 6. pod nr. 
4586 ng 7541

Zginął
hart (suka). Proszę o łaskawe 
zgłoszenia Drozdzewska, Plan 
Nowomiejski 9. zdg 69 153

22 ROZMAITE a
9 SZUKA MIESZK.a

2 ■ -™- 4
'Pokojowego natychmiast. Spdeaz- 
ne oferty Kurjer PoznańskiadeOSlżż

Dwuosobowy
u-trzymanfleni box. P6ł^4ej»ka 7 
an, 7. 9sÂg 69 075

Pokój
elektryczność /'Skarbowi. 20 m, 4

ad« 69 074

Fokojn
umeblowanego elektryczność po­
szukuje urzędniczka. Oferty 
warunkami Kurjer Pean,

zdg 69107

Akuszerka
Kleinwachterowa, Poznań, cen­
trum, ul. Romana Szymańskiego 
2, pierwsze piętro, lewo, drugi 
dom od placu świętokrzyskiego, 

zdg 34 987

2 pokoje
śródmieście 1. lub II. pbr. (ma­
szyna do szycia) oena. Oferty
Kurier Pwrmańafc) adg 69 ŁtS

Iwonicz - Zdrój
poleca do kuracji domowej só! 
jodnhromowa stoik pól kg zi 2.25 
Wodę mineralną butelka 1 50 Żą­
dać w drogeriach lub od Dyrekcji 
Zdroju. dg 1 *62



Obiady
Wfwmisńeooe na maśle. 3 Maja 7. 
”• M- zdg 69 083

Swetry
jrotowe ną zamówieni« najkorzy- 
siwj tytko Jan Dobry Aleje Mar- 
caioi&owstkiego 7. fabryka trykotów 

vds ©9 072

Knśnierka
iason uje taniej Oferty Kurjer 
jPgggsfiski zdg 69 109

Manicure
¡farbowanie po 75 gr. Zamkowa 1- t. zdg 69 106

?o^^BłaIy Tydz*«*
ić.yo kosz u i!e sportowe z krawatem 
kosOTle zefirów® od dI 4.90: ko­
szule^ margućsette jod w. od 7.90 
•koszu e z pooeliny jedw. od 9.80: 
koszu « ■?, Toile de Soie od 12 90: 
koszu- e smokingowe od 4.50: 6.90: 
7.90: koszu,Je noen© od 4.90: kale­
sony nraocio od 1.75: koszule oks- 

ix • 2.2q: pyżaimy flanelowe.
Płóciennie i. jedwabne trykoty ai- 
mowę bieliznę damsika męska i 
dziecięca w wszelkich gatunkach 
i t wq etkości a*ch po zadizi wi a ja co 
nisknch cenach poleca Fabrvk.a 
Biehzny Dom płócien J. Schu- 

? « av%< Weber, tul. Wro<4aw-
ska 3. pK 8181-4.44

» Pianista
rutynowany « repertuarem 
deon) jazz-bandzLsta v. ipi-łym śpie­
wem potrzebni od 1 lutego. Jfflfin 
Jakubowski Getrów (WŁkp.) 

wlg 68.862

Krawcowa
sanwwjlejieln a . poszukuje pcsaidy.

26 ROZRYWKA a
Kino Tęcza

Na Sybir. gdg £32

„Czarodziejka“1
obiady. Dabrowrski.geo 12116. 

zdg 69 181

Oficerskie
¡bwty angielskie wykonuje epwja- 
Jista po bajef^,nie niskich cenach 
Pracownia Obuwia Raeezypospo- 
Mtej Ł___________ zdg 69 145

Obiady
itreśoiw« obfite smaczno ..Ozaro- 
dziej,ka" Dąbrowskiego 12'16 te­
lefon 674)8 zdg 69 180

Gospodyni - kucharka
bardzo czy-st a i W i elkopol a,n-k a) 
poślubi starszego emeryta które-

Ogłoszenia do 30 słów dla poszu­
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie 

drobnych

Młodego
¡rasowego foksterjerka poszukuje 
„Mouhn Rouge“. Poznań Kan­
taks 8/9, Zgłoszenia miedz» 6—7 
weiezorem . Pg 8178 4.30

Nauki
dla syna branży cukierniczej po­
szukuję. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 69 127/8

Maskowe
itostjuroy wypożycza tanio. Ol 
szańska Skarbowa 8 podwórze 
prawo II, piętro. Pg 8175 4.41

TEATRY
Teatr Polski: Dziś „Dama w 

jedwabiach“.
Piątek, 27. 1. „Dama w 
jedwabiach“.
Sobota, 28. 1. „Śluby pa­
nieńskie“ — premjera. 
Niedziela, 29. 1. po połud­
niu godz. 3,30 poraź ostatni 
„Dżimbi“.
Niedziela, wieczorem „Da­
ma w jedwabiach“. 
Poniedziałek. 30. 1. poraź 
ostatni „Dama w jedwa­
biach“.

Teatr Wielki (Opera): Dziś —
„Dorina".
Piątek. 27. 1. — „Carewicz“, 
Sobota. 28. 1. — „Carewicz". 
Niedziela, 29. 1., po po!, 
o godz 3 „Straszny dwór“, 
ceny zniżone.

Teatr Nowy: Dziś = „Szu­
kam prawdy...“
Piątek 27. 1. — „Szukam 
prawdy..."
Sobota, 28. S. — „Szukam 
prawdy..."
Niedziela. 29, 1, godz. 3 po 
poi. „Królewna Lala", baj­
ka dla dzieci, po cenach 
znacznie zniżonych. 
Niedziela. 29 i., o godz. 8 
wiecz. „Szukam prawdy.»“

Kcmedja Muzyczna: Dziś — 
„Spotkały się dwie Mary­
sie“, rewja karnawałowa. 
Premjera.
Piątek, 27. 1 rewja karna­
wałowa „Spotkały się dwie 
Marysie".
Sobota. 28. 1. rewja karna­
wałowa „Spotkały się dwie 
Marysie".
Niedziela. 29. 1., o godz 3.30 
po po!. „Jim i Jill" po ce­
nach znacznie zniżonych. 
Niedziela, 29 1.. o godz. 8 
wiecz. rewja karnawałowa 
„Spotkały się dwi® Mary­
sie".

Teatr Narodowy: Niedziela. 
29. 1., godz. 3 (15) po poł. 
„Złotowłosa Marysia“. 
Niedziela. 29. 1., godz. 5 (17) 
po poi. „Złotowłosa Mary­
sia“.

DZISIAJ w KINIE
Apollo: „Biała Trucizna'”. 
Aurora: „Tajemniczy Zabój­

ca i Charłie “haplin 
Corso: „Pieśń Caballera oraz

Ta albo żadna"
Colosseum: „Światła Wiel­

kiego Miasta".
Muza: „Sewilla miasto mi­

łości“
Metropolls: „Nenita kwiat z 

Hawanny“.
Oaza: „Księżna Łowicka“. 
Orzeł: „Wąwóz zaginionych

ludzi“.
Odeon: .Białe Noce“. 
Renaissance: ..Zbieg z Galer“ 
Rosy: „Trzej Przyjaciele", 
Słońce: „Czar Jej oczu". 
Sfinks: „Jej grzech”.
Tęcza: „Na Sybir“.
Wilsona: „Pokusy Europy“

— « — • pvi-1 tu 111 ła b ucfl | «y a
oszczędności zł 2 090 Zgłoszenia 
najchetnuej emeryt, urzędników 
przyjmuje Kurier Poznański

zdg 69 043

Panna
« dobrej Pod®jny. imifellpen-tna 
przystojna nie nowoczesnych po­
glądów lat 34 wyprawa miesz­
kaniem umeblowanem szuka to­
na ray sza życia zacnego Łn-to^i 
geotnego n® pewnem stanowisku. 
Oferty do Kur jena Poznańskiego

zdg 69 903

Blondynka
Średimiego wzrostu dobrei rodziny 
mila, gospodarna lat 27 5 990 ż| 
pragnie wyjść zamaż. Wcczerpu- 
•¡.ące »głoszeni!a możliwie foto-rra- 
fją Ku.rjer Poznański zdg 69 068

Kawaler 24, wyższem
wy kszt alceniem

Poślubi zdecydowania panienike 
ifotówka 6—10 600 potrzebna oh« 
Jęcia ’Oteresu po ojcu własnym 
nomu. Oferty możliwie fotografia

Kurjer Pozn.
dok 69 191. Agenci wykluczeni.

K2« nauka

Poznańskie Kursy 
Budownictwa

(Szkoła Przygotowawcza) Kra­
szewskiego 17 m. 15

Pg 7833/4 53.144/5

Kursy
stenografii, ksiażkowości tv'sa- 
nia maszyna od 1 lutego. Ogro­
dowa 16 II. zdg 67 621

3 lekcje tańca
Makowskiego

wystarcza. Plac Wolności 14«.
Pg 8161-53.167

Kursy wieczorowe mate- 
rjoznawstwa, doświad­

czenia laboratoryjne
dfa absolwentów szkół . handlo­
wych kupców. Początek 3 II. 
Program: technologia włókna,
nauka badanfa przedznłmctwo. 
tkactwo farbiarstwo wykońi-zal- 
finctwo pod,recanńk na miejscu. 
Aamjejacowym droga korespon­
dencji. Zaipisy: llairtć. techn Po- 
znań Jackowskiego 23 mieszka­
nie 3. zd g 68 989

Francuzka
rodowi,ta poszukuje posady a« 
-staje może wyjechać. Kilkuletnie 
świadectwa. Warszawa. Moko­
towska 8 — 6 ..Foyer Francaf«“ 
M -me Jeanne. ng 7&I(j

Poraź
pierwszy w Polsce!

Dsncaieciot y godmiiow y wuecworn y
ku-rw cudowna e u-pro«zczone.j an­
gielszczyzny systemu .Ra<cw u- 
niadai Dr Arend Bachelor of 
Arta Uniiwereyletu Londyńskiego, 
lektor UnAwensytćtu Poznańskie­
go Fonć“ 27 Grudn;a 5 Penzo- 
tek k-uireu: 1 lutego godain-a 20.20 

Ddg60 031

Szkoła Tańców 
Szczurek - Szczurkówua

Pocztowa 23, parter
Z-głoszcnii^ karlego cza«u 

zd g 69 001

Języki!
Angielski — francuski — nie­
miecki! Kursy fonetyczne. Prof. 
Arenda. „Fonć“, 27 Grudnia 5. 

»Ig 68 354

Francuski
konwersacja. Przygotowa-nj« ma­
tury (dyplom paryski) Plac No- 
woniwj«ki 6 a parter, zdg 87 5(97

Pięó pań z towarzystwa
prosimy o udzal w kółku lańca 
(akademicy 60 osób) ł.askawe 
zgłoszenia Szkoła Makowskeigo. 
Plac Wolności 14a. Pg 8479 53.174

Potrzebny student
celem przygotowana a ucznia do 7 
klasy gimnazjum matem, przy- 
rodn. Wiadomość: Kobierzycka. 
Retkowo poozia KróHkowo Nowe 

ng 7518

MUZYKA

Fortepianista
saxofoni«ta potrzebna. Dzńatyń. 
«kich 7. m. 15. zdg 69 126

Dzielna
pianistka do kawiarnia. Zgłoszenia 
Jeżyc© Kraszewskiego 13.

zdg 69 215

Gorzelnik
*7, uidktyki poszukuje 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 69 034

Zaufana
zdg 69 044

Krawczyni
domowa zdolna niiedroga szuka 
posady. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 69 000

Służąca
młoda z doli rem gotowaniem, 
dobrze polecona, szuka posady 
zaraz. Oferty Kurier Pozn.

 zdg 69 110

Posługaczka
uczciwa poszukuje posługi. Zgło­
szenia Kurjer Pozn. zdg 6910$

Fraczka
uczciwa szuka prania Oferty 
Kurjer Poznański z<ig 69 097

Sierota
szuika posady d<o duaieci lub do 
wszystkiego zaraz lub od £ — 
Oferty Kuirjer Poznański

zdg 60 131

Dyskretnie
dobrze wynagrodzę po otrzymaintiu 
posady w wiekwej mleczami ja­
ko pomocnik. Oferty Kwrjetr Po- 
znańs-kd zdg 60 147

Dziewczyna
uczciwa czysta do wszystkiego 
dobrej rodziny dobremi Świadec­
twami sz.uika posady od 1. 2. 33. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 69 146

Panienka
znająca «życie haftv po«uuikuje 
posady do daieci Oferty Kurjer 
Poznański zdg 69011

Uczciwa
dziewczyna przyjmie posadę go- 

! towaniem od 1 lutego. Zgłoszenia 
Kurjer Poz-nański &dg09O12

Przyjmę
posadę s samodzielnem grywa­
niem. prani era pracowaniem w 
lepszym domu. Oferty Kurjer 
Pozn a ńskfl ad g 69 016

Sierota
do wwzyet kiego do dwóch oeób 
lub lekikich prac domowych a szy­
ciem poszukuje posady. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 89081

Krawcowa
szuka szycia bez wynagrodzeni® 
za spanie Oferty Kurjer Po­
znański zdg 69 149

Służąca
poszukuje posady w lepszym do­
mu do 2 osób Oferty Kurjer Po­
znański zd g 68 989

Ogrodnik
żonaty zajmiie sie ogrodem bez 
dopłaty za mieszkanie od 1 II. 
lub 1. III. Oferty Kurjer Po­
znański zd« 68SKM

Biegła
krawcowa w dom p««zu,lruje pr*- 
cy Oferty Kurjer Poznański 

zdg 68 970

Fryzjerka
•poezwlnide posady za-raz. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 68 761

Dziewczyna
młodg uczciwa z cóśkol wiek go­
towaniem szuka posad» Oferty 
Kurjer Poznański zdg 69 «58

Uczciwa
dziewczyną szuka poeługii od ł-so. 
Oferty Kurjer Poznański 

zdg 99 04®

Dziewczyna
uczciwa z gotowaniem Poszukuje 
posady od I. 2. najchelmej w Po­
znaniu Oferty Kurjer Poznań- 
ski zdg «9 024

Panienka
poaEukuję sprząlania za ooAsodk. 
Oferty Kurjer Poznański 

zd-69 033
Poszukuję

poeługii. Oferty Kurjey Posnań- 
ski zdg 68 517

Gospodyni
kucharka y d,z;ećkiem possukuje 
posady do samotnej łub dwóch 
osób. Spieszne zgłoszenia Kurjer 
Poznańską zdg 68 976

Służąca
sznjta posady z gotow-amens ad 
L Oferty Kurjer Poznański

ad« @8 986

Dziewczyna
sinni<sQ,R,a dobrem gotowaniem 

posady do wszystkiego. —
Oferty Kurjer Pozn. 68 987

Dziewczyna
MCM« , dobrem.] świadeet^amii 
gotowaniem . ®zu4<& posady od L 11. Zagioszeni-sii Kurjer Poznański 

zdg 68 988

Prośba
Były kupiec kaleka, chorowity, 
ojciec 7 drobnych dzieci, bez środ­
ków utrzymania znajduje sie w 
oplakanein potożeuiu prosi P P 
Kapców fabrykantów o przyję­
ci® sweg; ajna 15 lat i córki 17 
lat do ięku ch prac. Zgłoszenia 
Kurjer Piznański zdg 68 961

Maszynistka
łdeęł® y. praktyka adwdkadka 
szuka posady Oferty Orędownik 
Wlelkopolski zd 68 816

Książkowy
bilaneista długoletnia praktyka, 
poszukuje posady, zakłada pro- 
wadai kisiażko w, ość ud roszczona. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 68 226

Bona = wychowawczyni
z dobrego domu, inteligentna ko- 
chajaca daieci szuka posady od 
1. II. ewęntl. później. Bardzo do­
bre świadectwa referencje Ła- 
ssawre zgloszeuia Kurjer Poanań- 
ski zdg 08 391

Książkowa samodzielna
Pisze biegle na maszynie zna je­
żyk polski i niemiecki szuka po­
sady. Oferty Kurjer Pozn

zdg 67 184

Służąca
s sam©d«ńelnern notowaniem szu­
ka posady do wszystkiego od 1. 
Oferty Kurjer Poznańsio?

zdg 68 507
1 000—1 500

(gyparanc.i« bankowa) na posad® 
w mleczami lub i,nna złoży mle­
czarz kaiw-aler. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 69 138

Wychowawczynię
egzaminowana młodsza wzorowa 
polecam. lirowa Bantiilzowia Po- 
biedaisko. adg 68 665

Dziewczyna
poezu.kuje posady od 1. 

2, 33. do pracy domowej lub po­
sługi. Oferty Kurier Pozjiańskii

zd.g 68 605

Dziewczyna
lat 19. cośkolwiek gotowani« łub 
sa drugą poszukuje posady od 1. 
¿. Oferty Kurjer Poznański

zdg 69 177

Krawcowa
dóbr® szuk a pracy w dom i «w»za 
dom. Oferty Ku-je.r Poznański 

zd g ©9 1,95

Tylko
wtwyroa-nie poszuikuije jateiej- 

kop wiek t posady. Łaskaw© oferty 
do Kurjera Pozna ńijak.iego pod

»d g 69 200

Urzędnik
gospodarczy kawaler kilkolefitiia 
praktyką za miłowany rolnik do­
bre polecenia poszukuje stałej 
posady. Oferty Kurjer Poznańskj 

zdg 69 201

Starsza
disiewcaęyn® wiejska pracmwWs, 
uczciwa poszukuj« posady służą­
cej od lutego lub marca. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 69 202

Elew
gospodarczy względnie piaar« 23. 
wizorową praktyka gospodarcza, 
wielkim majątku wykształceniem 
eemunarMtoe.m zmieni posad®. — 
Oferty Kurjer Poznańska

zdg 69 205
Kowal

kawaler. Anielpy fachowiec wyko­
nuje wszelikie repara-cje maszyn 
rohinezych oraz pa-newyeb. pra­
cował fabrykach, elektnowni eg­
zaminowany podtkU'wac.7 koni po­
szukuje posady. Oferty kin’”ować 
K tir jer Pozna ń«kii zdg 69 266

Angielka
na wyjazd, doświadczona, te 
świadectw a mi Poszukuj® posady

1 rown:eż na szycie damski®. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 69 172

Panienka
w ywjpacaljwem położeń,tu szuka 
jakiejkolwiek posady Oferty Ku. 
rjar Poznański zdg 60 208

Panienka
młoda, znajacą prace domową 
poszukuje posługi. — Drobna 8 
m 8 zdg 69 156

Poszukuję
posługi zaraz. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 69 157

Pomocnik
fryzjerski młodszy poszukuje
zaraz, posady za skromnem wy- 
nagrodłemem wzgj. utrzyma 
niem Zgłoszenia Agencji Ku­
mora Poznańskiego Gniezno 7

ng 75 43

Sierota
łaś 21 z cośkolwiek gotowaniem, 
szuka posady od 1 Łaekawe ofer. 

Ity Kurjer Poznański »dg 68 716

Student
z praktyka biurowa znajomość 
administracji szuka posady biu­
rowej lub innego zajęcia za kau­
cja 300 zł. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 68 894

Spokojna
uczciwsi dziewczyna poszukuje 
posług do dzieci, chętnie do sa 
motnej osoby bez spania. Pier­
wszorzędne świadectwa i referen­
cje. Oferty Kurier Pozn,

zdg 68 893

Panienka
z prowimeja była uczenni«?® szkoły 
muzycznej i fortepianu, jeżyk 
niemiecki przyjmie posadę do 
dzieci lub inna wymagania skro­
mnie Oferty Kurier Poznański

adg 68 932

CHARLIE
CHAPLIN

Jwialla Wielkiego Miasta“1

Pg 8182 4.43

Dla
panienki inteligentnej sBukam 
posady do dzieci. Zgłoszenia Ku 
rjer Poznański zdg 68 797

Książkowa
maszynistka szuka posady popo­
łudniu Skromne wynagrodzenie. 
O f erty & u.r j er Pozn a ń skłj

nte 68 885
”28 WOLNE MIEJSCA*

Poljera
murarskiego z wiasnemi! nairze- 
dznami do samodzielnego wyko­
nania pracy poszukuje BMKA. 
Wrocławska 30

Br 4.29 . portj. 31

Maszynistkę
biegła, inteligentną (możli-twi® z 
slenografja) prayjmie zaraz tosty, 
tucja społeczna. Posada stała. 
Zgłoszenia r. życiorysem t odipisern 
świadectw do Kuriera Poznań­
skiego pod zdg 69 060

Dziewczyna
uczciwa, czysta z dobrem goto 
wamem do wszelkich prac do­
mowych potrzebna od 1 lutego. 
Zgłoszenia z odpisami świadectw 
Kurjer Pozn zdg 69 092

Posługaczka
poszjtkuj®. Patr. Jackowskiego 
D—2.  zdg 69 184

Pomocnik
kpłoa.-restauracyjny powyżej lat 
25. samodzielny potrzebny Ofer- 
ty Kurjer Poznański zdg 69 156

Poszukuję
lekarki dentystycznej tub opraw, 
nione.i dentystki zaraz lub od L 
2 33 Zgłoszenia Kurjer Poznań­
ski zdg 68 325

Dziewczyna
do wszystkiego potrzebna. Grobla 
13 mdegakamtie 13. zdg 69 010

Fryzjer
damski pierwszorzędny jałko kie­
rownik zakładu z kaucja do 30® 
potrzebny. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 68 971

Potrzebni
skrzypek i pianista z akordeonem 
śpiew. . Nowa Kawiarnia.
spiańskiego 9.

Wy- 
zdg 69 06®

2 ekspedjentki
jedna która prowadzi gospodar­
stwo i I pomocnik. piekarski sa­
modzielni z kaucja zaraz powiato­
we miaato, Zgłoszeni» osobiste: 
Stejkowski, Łukasze wieża 8 m 2®
 zdg 68 527

Poljera
muraskeigo z wiasnemi narzę­
dziami do samodzielnego wyko­
nania pracy poszukuje EMKA. 
Wrocławska 30 Pg 8163 4,2®

Bona
freblanka dobrze polecona może 
sie zgłosić. Adres wskażę Kttrjey 
Poznański zdg 69 088

Energicznych
i wymownych przedstaficieli po­
szukuje dla prowincji wielka fa­
bryka — spółka akcyjna, facho­
wość niepotrzebna. Pierwszeń­
stwo maja emeryci. Stały dochód 
1 przyszłość zapewnione. Oferty 
sub. „Codzienna potrzeba“ do 
biura Fuchsa. Łóuż C. Piotrkow­
ska 56. ng 7 183

Służąca
uczciwa, czysta z prasowaniem 
sztywnej bielizny, lubiącą dzie­
ci może sie zgłosić. Górna W;lda 
43 m 6 dg 2284

Korepetytor
Potrzebny celem przygotowań)!« 
chłopeg do giironaajum d®ienj»ie Si 
godziny. Dokładne oferyt Kurjer 
Poznański zd.g89 183

Pań — panów
do łatwo sprzedającego artykn- 
<u. ,Wysoki zarobek św. Mar­
cin 16/17 m 34 godzina A-®.

Pg 8468 4.34

Dzielna
fryzjerka. W Carl,ary 13 

rg 5157

Siały Tydzień
jakiego jeszcze nie było, od 28 b. m.

JH1. XV OJTaiEWICZf ulic» Nown nr. 11.
Proszę się przekonać! Ig ł7 585

Okrętka
maszynowa ataia praca poza 
dom Podgórna 10. skład S. 
__________ zdg 69 166

Zaraz
potrzebna dobra kucharka do 
wszystkiego. Pocztowa 31. m 5.

 zdg 69 151

Potrzebny
młody inteligent małą kaucją aa 
obserwatora . wywiadowco. Żgio- 
szemia Kurjer Poznański

________ zdg 69 026

Podróżujący
zwiedzający apteki drogerje za­
kłady farmaceutyczne moga uey. skac dobry zarobek Dobocwy. — 
Oferty Kurjer Poznańska

_______  «1« 69 602

Pry orl ninłu n* «“i«8'«® l«ty 1933 r. za oba wydania razem w Poznaniu 1 (¿CUpiala w ekspedycji zl 3.20, w agencjach w mieście zł 3,50. z odnoszeniem 
...... ......... ........ 1 ■' do domu w Poznaniu zł 3.70, z odnoszeniem przez pocztę poza Po­

znaniem miesięcznie z! 4,i4, kwartalnie zl 12.40. pod opaska miesięcznie w Polsce z! 7.50, 
w innych krajach zl 9.50. W razie wypadków spowodowanych siła wyższą, przeszkód 
w zakładzie, strajków i t. p. wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a abo­
nenci nie mai« prawa domagania sie niedostarczonych numerów lub odszkodowania.

Pokojowa
znajaea doskonale usiuge po­
trzebna zaraz lub od 1 lutego de 
dworu. Reflektuje się na osobę 
uczcwą umiejącą prasować mę­
ska bieliznę. Tamże woln* 
miejsce elewkl do pomocy go­
spodyni. Zgłoszenia nades ład 
Majętność Karnlarki. poczta 
Kornatow© — Pomorze,
 zdg 69 168

Dochodząca
ni® cały daień z gotowaniem wy­
trzebiła Aleje MairaiinikowTsk'iegiQ, 
13 m. 12. mdg 09 207

Poszukuję
bony . freblamk) od 1. 2 inteli­
gentnej pracowitej p skromnych 
wymaganiach. Słowackiego 8 —- 
Abakanowicz miedzy 2—3. 
___________zd g 69 015

Humor zagraniczny

Polityka pod mostem.
~ Nie idzie o te głupie pięćset miljonów, które mamy 

zaptacić Ameryce — te idzie o zasadę...
) (Matin — Paryż). S. F.

Ocrłn«^ Ania n,,8V°nie «-łamowej 26 sr. na «tronieAdamowej przy końcu tekstu wyiuazenia redakcyjnego 0« gr. na stronie czwartej 100 gr, na stronie drugiej 
W————-------- :----— 120 gr. przed wiadomościami potocznemi 200 gr od t-iamowego mi­
limetra. Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca 20% nadwyżki. Ogłoszenia 
do wydania porannego przyjmujemy do godz. 18.30. w nagłych wypadkach do godz 22 
o stróża; do wydaniu wieczornego „drobne" do godz. 12. większe dłużej według możności. 
Drobne ogłoszenia (najwyżej 100 słów, w tem 5 nagłówkowych!: słowo nagłówkowe (tłuste) 
£o gr. każde dalsze słowo 15 gr. Za różnice między zestawem a wysokością ogłoszenia, 
powstał® wskutek matrycowania, wydawnictwo ni® odpowiada.
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